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Reforma wyborcza 


i kataster narodowy. 
V. 


W artykułach poprzednich rozważałem ró- 
żne systemy wyborcze, jakie dałyby się za 
stosować w nowej ustawie do wyborów w 
kuryach: mniejszej własności, powszechnej i 
miejskiej, starałem się również wykazać, że 
systemem naszym interesom narodowym naj- 
lepiej odpowiadającym, byłby system kata- 
stru narodowego. Zdaje mi się, że system 
ten ma obecnie po zreorganizowaniu nieusta: 
jące) komisyi dia reformy wyborczej znacz: 
ne widoki powodzenia. 

Ludowcy i demokraci bezprzymiotnikowi 
są za nim, ponieważ zaś krakowsty konser- 
watyści należą z nimi razem do blekv, przy- 
puszczam przeto. że niə zechcą walczyć prze- 
ciw aystemowi, popieranemu przez ich soju- 
Sznikń w 

Nie wątpię, że daty statystyczne i mapy 
okręgów wyborczych, jeżeli tylko będą boz- 
stronnie układane, wypadną także na korzyść 
katastru. Rusini, zdaje się, że również na je 
go stronę Bię przechylają, szanse więc dla 
tego systemu wydają mi się korzystne. 

Nim jednak uwagi moja w sprawia re- 
formy wyborezej zakończę, pragnę w arty- 
kule ostatnim poruszyć jedną jeszcze spra- 
wą, poddając ją pod rozwagę ludzi, którym 
przyssłość narodu polskiego leży Ga sorcu 
Dotyczy ta sprawa kury! większej własno- 
ści. Zasadnicza uchwała zeszłorocznego Sej- 
mu ustanowiła dla tej kuryi 44 mendaty — 
czyli około 23 procent wszystkich posłów. 

Czy uchwała ta jest sprawiedliwą, czy od- 
powiada dzisiejszemu stanowisku większej 
własności w społeczeństwie, w rozbiór tych 
pytań wdawać się nie chcę 

W polityce należy zawsze liczyć się z fa- 
ktumi. Otóż faktem jest, że prawomocna v 
chwała Sejmu postawiła zasadę, iż w przy- 
szłym Sejmie większa własność ma otrzymać 

£ mandaty. Nie oto mi też chodzi, ale wca 
e O co innego, a mianowicie o przyszłość 
tej dla narodowego charakteru naszego Sej- 
mu tak niesłychanie ważnej kuryi. 

30 uważnie śledzi rozwój stosunków spo- 
łeoznych w Galicyi od początków ery kon: 
stytucyjnej, ten przyzna mi niewątpliwie słu - 
szność, gdy powiem, że większa własność 
ziemska, dziedziczka w naszym kraju daw- 
nych polsko-sslacheckich tradycyj w ciągu 
dat 50 niesłychanie podupadła i stopniała. — 
jeżeli się porówna liczbę tabularnych mają: 
tków, które przed pół wiekiem były w rę 
kach polskich, tudzież ilość morgów, jaką 
owa majątki obejmowały ze stanem dzisiej- 
szym — to musi każdego Ojczyznę miłują- 
cego Polaka ogarnąć wprost przerażenie. 

Wystarczy przeczytać poważną rozprawę 
pana Hupki, który opracował naukowo roz- 
wój stosunków ekonomiczno-społesznych je- 
dnej tylko w Kraju okolicy, aby przyjść do 
przekonania, że własność tabularna topnieje 
w szalonym tempie i jeżeli tak dalej pójdzie, 
to nie minie ćwierć wieku, a pozostaną w 
Galicyi zachodniej już tylko tu i owdzie ta- 
bularne oazy, wchodzące głównie w skład 
wielkich kompleksów dóbr, średnia zaś wła. 
sność tabularna przeważnie roztopi się w mo- 
rzu własności drobnej. 

Qo się tyczy znowu Galicyi wschodniej, 
to tam wykupują majątki tabularne żydzi, 
czynią to z Pewnego rodzaju gorączkowym 
rozmachem. r 

W niektórych okręgach wyborczych wio- 
kszej własności w Galicyi wschodniej, nie 
wiele już brakuje do tego, aby żydzi uzy: 
skali w nich większość. Jeżeli wykupywanie 
przez żydów majątków pójdzie dalej w tym 
samym stosunku, to można być pewnym, iż 
na wschodzie kraju staną się oni w licznych 
okręgach czynnikiem przy wyborach z wię- 
kszej własności rożstrzygującym. 

A wówczas cóż się stanie z tą „ostoją 
polskości w Sejmie", jak kuryę większej włą- 
sności nazwano, domagając Bię dla niej bli. 
sko '/, części wszystkich mandatów. Nie po- 
trzeba być zbyt wielkim pesymista, aby przy- 
puszczać, iż za jakie parą dzestątków lat 
może ta kurya w większości swojej stać się! 
kuryą żydowską. Należy też i na to także| 


majątków szczególnie leśnych wykupują cu- 
dzoziemcy głównie niemiecko pruscy speku- 
lanci, żywioł dla kraju naseego nad wyraz 
groźny. Na dowód wystarczy przytoczyć na 


mującego ogromny obszar wspaniałych la 
sów tuż nad samą granicą rosyjską w ręce 
żydowsko- pruskiej spółki Zaden z magna- 
tów polskich posiadających w bankach za 
granicznych olbrzymie kapitały leżące, nie 
dopatrzył się w tem kupnie dla siebie interesu, 
ale Prusacy na tem się poznali i jak twier 
dzą znawcy, cena kupna wróci się im w trój 
nasób. 

Patrząc na to,. co elę dzieja, można słu- 
sznie zapytać, co się stanie za parę dziesiąt- 


|ków lat z kuryą większej własności ? Oto za 


gadnienie, nad którem dalibóg, że warioby 
Się na seryo zastanowić, 

Kto kocha kraj i naród nie może prze- 
cież zadowolić się polityką z dnia na dzień. 
Obowiązek sumienia nakazuje patrzeć w przy 
szłość dalszą. 

Ci panowla w Sejmie, którzy łamią so- 
bie nad tam głowę, aby przy sposobnuści re 
f'rmy wyborczej zabezpieczyć dla obszarów 
dworskich w statucie krajowym pewne przy- 
wileje na wypadek, gdyby nowa ustawa 
gminna złączyła te obszary z gminami, zai 
ste lepiejby zrobili, gdyby mózgi swuje wy- 
silali w innym kierunku. A mianowicie, gdy 
by starali sią wymyśleć jakiś sposób zabez 
pieczający, aby kurya większej własności nie 
straciła w przyszłości swojego rdzsnnia pol 
skiego charakteru i nie zcstała opanowaną 
przez żywioły nam obce, albo nawet wrogie. 
O tem jednak, o ile mi wiadomo, ani w Sej 
mie, ani w komisyi dla reformy wyborczej 
do tego czasu nikt nie pomyślał. 

Wobec takiego — powiem otwarcie — ka- 
rygodnego zamykacia oczów na groźna nie 
bezpieczeństwa przyszłoś'i, moje uczucia pol 
skje milczać mi niepozwalają. 

Rzucam więc tutaj rarę myśli i proszę 
usilnie wszystkie nasz» dzienniki krajowe, 
bez wzgledu na ich barwę, aby tego, co na 
piszę, nie przemilczały i nie bojkoto wały. 

„ Jeżeli im mój projekt trafi do przekona- 
nia, niech go przyjmą za swój, a jego źró 
dło i autora niech całkiem przemilczą. 

Upoważniam każdego, kto tylko ma w 
kraju eokolwiek wpływu o przywłaszczenie 
sobie moich myśli. 

Mnie bowiem nie chodzi o moją osobę 
albo o chlubą jakąkolwiek. Już dawno zrszy: 
gnowałem z2 wszelkich protansyi do jakiego- 
kolwiek uznania lub do odgrywania jakiej- 
kolwiek roli. Wiek mój zaś już dosyć posu 
nięty, upewnia mnie, ż8 na ostateczne sku- 
tki dzisiejszego krótkowidztwa i nadal pra- 
ktykowanej polsko-szlacheckiej lekkomyśl- 
ności, już na szczęścio własnemi oczyma pa 
trzeć nie będę. S- ree wzbiera mi jednak ża- 
lem, gdy sobie pomyślę, na co może kiedyś 
wnuki moje patrzeć będą i czego się docze 
kają. 

|do 3 się również do członków komi- 
syi wyborczej i proszę ich usilnie o to, aby 
w imię wspólnej nam wszystkim miłości tej 
nieszczęsnej naszej Ojczyzny słów moich nie 
leKcaważyli. 

Panowie bracia, nie pytajcie kto to pi- 
sze, ale zwróćcie uwagę na to, co się pisza. 

Poddaję więc myśl następującą: 

Należałoby w nowaj ustawie wyborczej 
dla Ssjmu, zachowując w niej 44 mandaty 
dla kuryi większej własności, pomyśleć o 
zabezpieczeniu polskiego tej kuryi w przy- 
szłości charakteru, 1 

Cel taki możnaby — jak mniemam — w 
dwojaki osiągnąć sposób, a mianowicie : 

1) Możnaby do nowej Ustawy wprowa- 
dzić postanowienie, iż w kurgi większej wła- 
snośti niezaprzeczalae prawo czynnego wy- 
boru posiadają ci wszyscy, którzy w dniu 
wejścia ustawy w życie są właścicielami ta- 
bularnych mejątków i na mocy ustawy dzi. 
siejszej do głosowania w tej kuryi są upra- 
wnieni. 

Od chwili jednakże wejścia nowej usta - 
wy w życie, prawo czynaego wyboru w tej 
kuryl nie będzie już bezwarunkowa, ale wa- 
runkowe. Każdy nowy nabywca tabularnego 
majątku czy to w drodze kupna, czy spadku 
nie uzyska ipso facto tego prawa, ale musi 
zwrócić się o przyznanie mu go do Wydzia 
łu krajowego i do Sejmu. ! 

Wydział krajowy będzie obowiązany przed- 
kładać Sejmowi na każdej sesyi listę zmian, 
jakie od poprzedniej sesyi w tabularnej wła- 
sności zaszły, wraz z wnioskami, którym z 
nowych właścicieli należy prawo czynnego 
wyboru przyznać, a którym odmówić. Komu 
Sejm większością głosów prawa taxiego nie 


czynnego wyb :ru wszystkim osobom, które- 
by charakterem swoim lub przynależnością 
narodową nie dawały pełnych rękojmi. Był- 
by to więc jeden eposób zabazpieczenia się. 

2) Isny zaś jeszcze sposób byłby taki, iż- 
by czuwanie nad prawem czynnego wyboru 
w kuryi większej własności złożyć w ręce 
kolegió w wyborczych samych. Niezaprzeczal- 
ne więc prawo czynnego wyboru poziadaliby 
Gi wszysrty, którzy je mają w dniu wejścia 
w życie nowej ustawy. Od tego dnia każdy 
nowonabywca majątku tabularnego musiałby 
to prawo dopler. uzyskać na mocy Zzezwo- 
lenia przynajmniej ?/ wszystkich w danym 
okręgu prawo głosowania w tejże kuryi po- 
siadających. Jeżeli */, wyborców do swojego 
kollegium wyborczego nowonabywcę niə 
przyjmą, to nie uzyska on w iym okręgu 
prawa czynnego wyboru 

W takim wypadku obywatelstwo samoby 
się kontrolowało. Byłby to znakomity śro- 
dek na wszelkiego rodzaju spekulantów, wy- 
zyskiwaczy, utracyuszów, karciarzy itd. 

Niejsdnego nicponia, marnującego ojcowi: 
znę, mogłoby obywatelstwo napiętnować, — 
gdyby go w razie odziedziczenia majątku do 
gwojsgo kollegium wyborczego nie przyjęło. 
Gdyby żyd nabył majątek, a nie był uczci- 
wym i dobrym Polakiem, to jestam pewny, 
żaby mu obywatelstwo prawa głosu nie na- 
dało. Byłaby to więc nieustająca samokon- 
trola. i 

Proszę 0 rozważenie obu powyższych 
sposobów. Niech dyskusya wykaże, który £ 
nich byłby odpowiadniejszy. Mnie osobiście 
pierwszy sposób wydaja się lepszym, wów- 
czas bowiem byłaby większa własność pod 
kontrolą całago Sejmu i przedstawicieli 
wszystkich warstw społecznych. 

Do drugiege sposobu nia miałbym może 
dlatego tyle zaufania, co do pierwszego, po- 
nioważ znam naszą szlachtę i wiem, jak to 
w licznych wypadkach po sąsiedzku i po fa 
milijnemu się postępuje. Wszyscy kuzynko- 
wie, ciocia i babcie, jakby zacząły po okoli- 
ty jeździć i błzgać, aby lubego gagatka nie 
gubiono w opinii, to kończyłoby sią na tem, 
że największy nicpoń nierazby prawa czyn- 
nego wyboru uzyskał, 

A zresztą możeby poczucie odpowiedzial- 
nuści i obawa przed zagubą rozbudziła wię 
kszą czujność sumień. 

Ale mniejsza o moje prywatne zdanie. — 
Jestem gięboko przekonany, że którykol- 
wisk z powyższych sposobów wszedłby do 
uustawy, kurya większej własności byłaby 
na długie lata dla Sejmu, a więc i dla nare- 
du uratowaną. Mażeby z czasem w jednym, 
albo w drugim ukręgu pozostału około 10 
wyborców z tej kuryi, nicby to nie szkodzi- 
ło. Tych dziesięciu stanowiłoby dia wrogów 
twierdzę niezdohytą, im mniejby ich było, 
tem silniej działałaby w nich miłość Ojczy: 
zmy i poczucis obywatelskie. 

Dopiero przy takiem zabezpieczeniu mo- 
żnaby mówić o kuryi większej własności, jak 
o istotnej i trwałej! ostoi polskości. 

Wprawdzie obok powyższych dwóch mo- 
śliwy byłby jeszcze trzeci sposób zabezpie: 
czenia kuryi większej własności i jej naro- 
dowego charakteru. 

Możnaby naśladować pruską Izbę wyższą 
i postanowić w ustawie, iż prawo czynnego 
wyboru w kuryi większej własności przysłu- 
gujo tylko tym właścicielom majątków tabu- 
larnych, w których rękach, względnie w rę- 
kach ich rodzin majątek pozost'ja od lat 
czterdziestu. Ten trzeci sposób nie wydaje 
mi się jednak dla nas odpowiednim, a to 
głównie dlatego, ża w Galicyi dokonały się 
od lat 40 ogromne zmiany w stanie pesia- 
dania majątków tabularnych. 

Zmiany te są tak liczne, iż znaczna licz- 
ba właścicieli obecnych straciłaby w kuryi 
większej własności prawo głosowania przy 
wyborach. Prawda, że wówczas straciliby to 
prawo także -wszyscy żydzi. Z czasem je- 
dnakże oniby to prawo stopniowo, w miarę 
upływu 40 lat od nabycia majątku odzyski- 
wali, a więc ich liczba ciągleby wzrastała, 
tymczasem zaś wyborców chrześcijan Pola- 
ków coraż więcejby ubywało. — Nadto ten 
trzeci sposób nie rozciągałby ma przyszłość 
nad narodowym charakterem większej wła- 
sności żadnej kontroli, gdy tymczasem oba 
moje sposoby tę kontrolę zapewniają, odda- 
jąc ją w ręce Sejmu, albo w ręce kollegiów 
wyborozych. Nawet żydowscy nabywcy ma: 
jątków, stojąc pod kontrolą obywatelską, ła- 
twiejby się może dawali pozyskiwać dla pol 
skości. Zresztą wastosowanie systemu prus- 
kiego odebrałoby jicznym wyborcom dzisiej- 
szym ich prawa, oba zaś przezemnie podane 
sposoby przyjmują za podstawę dzisiejszy 
stan posiadania, nikomu praw nie odbierają 


przyzna, ten go wykonywać nie będzie. — ji dają tylko na przyszłość rękojmię, że kol- 


W taki sposób uzyskałby Sejm rozstrzyga- 
jący wpływ na kształtowanie się stosuzków | 
w kurji wiekszej własności, wykonywałby | 
nad nią rodzej kontroll i miałby wszelką, 
gwarancyę, że kurya ta nigdy swojego pol- 
skiego nie straci charakteru. | 

Jestem bowiem pewny, ża w takich wa- 


zwrócić uwsgę, że wiela większych u nas runkach Sejm stanowczo odimawiałby prawa ' 
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legia wyborcze większej własności swojego 
narodowego charakteru nie stracą. Ilość wy- 
borców może się zmniejszać, ala cecha na- 
roiowa mandatów poselskich będzie zabez 
pieczoną. Polonus. 
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' kach obstrukcyi ruskiej, to uczyniła rozu: 
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Rusini w Sejmie i poza 
Sejmem. 
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Rusin! nie posiadają się z oburzenia. Po pończochy, rękawiczki, 


lacy popełnili nowy „gwałt i rozbój”, uchwa- 
lili w Sejmie prowizoryum budżetowe przy 
dźwiękach ruskiej muzyki obstrukcyjnej.. 
Wprawdzie według regulaminu sejmowego 
marszałsk miał prawo ruskich muzykantów 
usunąć z sali, ale Polacy nie chcieli Korzy- 
stać z tego prawa — woleli głaskać i ko- 
kietować rozmaitych Staruchaw i wyciągać 
ku nim nadaremnie dłoń do zgody... 

To rię nazywa polski gwałt! 

Polacy nie uszanowali słusznych praw 
Rusinów, którym wszystko wolno: zabijać 
namiestników, demolować uniwersytety i 
dzikiemi wrzaskami udaremniać praca w 
Sejmie. Skoro ukraińcom podobało się urzą- 
dzać na posiedzeniach sejmowych — pokaz 
swej barbarzyńskiej kultury, Polacy powin- 
ni ni byli w milczeniu przysłuchiwać się ru- 
akiemu koncertowi i nie tknąć sejmowego 
porządku dziennego. Oto kwintesencya wy- 
wodów prasy ruskiej po odroczeniu Sej- 
mu.. 

Na szczęście ukraińcy nie posiadają je- 
szcze takiej władzy, żeby od ich obstruk- 
cyjnej muzyki — podobnie, jak od dźwięku 
trąb jerychońskich — miały runąć mury 
Sejmu galicyjskiego... Polacy dall dowód 
wielkiej pobłaśliwości i taktu: zamiast wy- 
rzucić awanturaików — z godną podziwu 
wytrwałością pracowali przy piekielnych 
wrzaskach i spełnili swój poselski obowią- 
zek, uchwalając prowizoryum budżetowe, 

Ta pobłażliwość i cierpłiwość — dziś to 
możua stwierdzić — rozzuchwaliła jeszcze 
ruskich awanturników, tak z ubozu ukraiń- 
skiego, jak i moskalofilskiego. Swiadczą o 
tem wymownie głosy prasy ruskiej, oburza- 
jącej się na gwałt polskiej większości sej. 
mowej, która czyniąc w układach możliwie 
najdalej idąca ustępstwa — nie padła: jed- 
nak plackiem przed potęgą.. obstrukcyjnych 
ryków w Sejmie. 

Zdaniem Rusinów nia wycie i wrzaski 
ruskie, zle cierpliwość marszałka i polskiej 
większości, która z zadziwiającą biernością 
to znosiła, jest właśnie „gwałtem*. Oburzał 
się na ten gwałt I wódz „Rosyan  galicyj 
skich“ Dudykiewlcz, z powodu, iż nie mógł 
dojść do głosu, choć jego towarzysze klubo- 
wi brali udział w muzyce obstrukcyjnej na 
równi z ukraińzami. Gdy już sesya Sejmu 
została odroczoną — p. Dudykiewicz zabrał 
głos i złożył protestujące oświadczenie, we- 
dług „Prikarpatskoj Rusi“ następującej tre- 
Ści: 

„W imieniu mojem, moich klubowych 
towarzyszów i narodu rosyjskiego, który nas 
tu posłał, zgłaszam  najbardsiej stanowczy 
protest przeciw oburzającemu gwałtowi (l) i 
nieałychanej samowoli (!), jakiej dopuścił sią 
marszałek wobec naszych praw, które przy- 
sługują nam, jako przedstawicielom narodu. 
Taki zuchwały (() gwałt i taka niesłychana 
samowola w stosunku do przedstawicieli 
narodu ruskiego jest możliwa tylko ze stro- 
uy polskiego marszałka i w lzbie z polską 
większością”. 

Tak oburzał się p. Dudykiewicz — zale: 
dwie w kilka chwil potem, gdy jego towa- 
rzysze partyjni z obozu „istinno-ruskiego" 
na równi z ukraińcami dziką muzyką ob- 
strukcyjną usiłowali steroryzować większość 
sejmową. I właśnie dlatego, że Polacy ten 
gwałt obstrukcyjny przetrwali 
cierpliwością i spokojem — Rusini z wła- 
ściwą im tylko przewrotnością rozpisują się 
O „gwałtach* i „samowoli“ polskiej wię- 
ksześci sejmowej. 

Ukraińskie „Diło* odnalazło nawet „pro- 
wokacyę* ze strony polskiej | 

„Korzystając z secesyi posłów ukraińskich 
w komisyi — pisze organ ukraiński w ar- 
tykule wstępnym, zatytułowanym „Nowa pro- 
wokacya* — polska większość pozwoliła so- 
bie w komisyi budżetowej na postępek, któ- 
ry mało nazwać rabunkiem (1) grosza nasze- 
go narodu. Stanąwszy na stanowisku, że sko- 
ro ukraińscy posłowie usunęli się z Kkomi- 
syi budżetowej, to powinno również odpaść 
rozpatrywanie tegorocznych petycyi o sub- 
wencye z krajowych funduszów dla ukraijń- 
skich instytucyi oświatowych, kulturalnych i 
ekonomicznych, polska większość wszystkie 
te petycye rzuciła do kosza, pozostawiając 
nasze instytucyes bez subwencyi, jakie im się 
z krajowych funduszów, a więc z grosza po- 
datkowego narodu naszego prawnie należą, 
a równocześnia powiększając o pół miliona 
koron wydatki na analogiczne oele polskie“. 

Zdaniem organu ukraińskiego „polska sej- 
mowa większość postanowiła w ten sposób 
zemścić się ga obstrukcyę* i rzuciła „uowe 
wyzwanie posłom i narodowi ruskiamu*, 

Dobrze jednak się stało, że „Diło* zwró- 
ciło samo uwagę na... realny rezultat pracy 
sejmowej ukraińskich posłów. Jeśli polska 
większość sejmowa nie uważała za możliwe 
rozpatryweć petycyi ukraińskich przy dźwię- 
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mnie i konsekwentnie... I polska pobłażliwość 
musi mieć takża granice.. Może ten fakt, 
podniesiony z taką szczerością przez organ 
ukraiński, otworzy wreszcie Oczy szerszym 
kołom narodu ukraińskiego, tumanionego 
przez ich przywódców... Niech uprzytomai on 
sobie, jak kosztowną była ta obstrukcyj- 
na zabawka ich „wybrańców“... Za ich awan- 
tury, za ich nieprzejedzanie, za ich dziką, za- 
ciękłą nienawiść do kuliury polskiej, naród 
ruski musiał zapłacić pó? miliona koron! — 
To jedyny realny plon „sejmowej“. pracy u- 
kraińców.. Bo na nich tylko spada odpowie- 
dzialność za unieruchomienie Sejmu i tego 
unieruchomienia konieczne skutki... Zwaianie 
winy na „nową prowokacyę” Polaków, jest 
tylko dowudem tej dzikiej, barbarzyńskiej 
zuchwałości, jaka cechuje całą politykę ru- 
ską w kraju.. Hasłem jej — gwałt, rozbój, 
nawet mord i bezkarność za wszystkie naj- 
bardziej zbrodnicze czyny. To ma być wła- 
śnie „prawem“ Rusinów, którzy w Galicyi 
chcą wznowić tradycye Siczy.. — Isto- 
tne dążenia ukrainizmu scharakteryzował 
zresztą dosadnie jeden z literatów ruskich z 
Ukrainy p. Kulisz, którego list ogłosił nieda- 
wno „Rusłan“. W liście tym znajdują się na- 
siępujące charakterystyczne uwagi: 

„Galicyanie, to taki niezgodliwy naród, iż 
żadną miarą nie chcą garaąć się do kupy: 
znak to antycywilizacyi, bo cywilizacya wy- 
rabia jedność myśli i dążeń. —  Niepiękniej . 
dzieja się i nas na Ukrainie. My, naród stra- 
sznie niesgodliwy ; my następcy tych rozbój- 
ników, z których robimy sobie bohaterów 
sławy i zasługi obywatelskiej. My barba- 
rzyńcy; nasza marzenia i pragnienia za- 
prawdę bardzo mizerne.. Zatraciliśmy nie- 
gdyś polską kulturę; gotowiśmy zatracić mo- 
skiewską kulturę, a jeżeli udałoby się, to za- 
tracilibyśmy i ogólną europejską kulturę. — 
A kiedy nareszcie zrujnowaiibyśmy Ukrainę 
na taką pustynię, Jaką ona stała się po ko- 
zackich zawieruchach, wówczas znowu śpie 
walibyśmy: 


Oj, kołyś my wojuwały, 
Ta bilsze ne budem; 
Toho szczastia, doi doli, 
Po wik ne zabudam! 


A tem szczęściem i tą dolą co nasz lud 
nazywa? Rozbójnictwo. rozboje bez 
końca? l teraz rwie się on do roz: 
bojów z energią dzikiego instyn- 
ktu“, 

Trudno rzeczywiście o lepszą charaktery- 
stykę ukrainizmu, który nie zgodzi się 
na żadne ustępstwa — wprost nie 
chce ustępstw, bo żyje i pragnie żyć — 
według wyrażenia ukraińskiego pisarza — 
tylko rozbojami! 

Słowa p. Kulisza powinny być jednak 
przestrogą i dla Polaków. Nie podobna bo- 
wiem wyciągać ręki do zgody, gdy po dru- 
giej stronie jest tylko rozbójnicza pałka... 
Daremne umizgi są tylko zachętą do zuch- 
walstwa i dalszych rozbojów... 


Sprawy krajowe. 


Konserwatyści do społeczeństwa. 


Galicyjscy konserwatyści lekceważyli za- 
wsze „Królowę Opinię*. W dążeniu da wła- 
dzy woleli posługiwać Bią raczej wątpliwej 
wartości środkami administracyjnymi, tero- 
rem i korupcyą wyborczą, prześladowaniem 
ruchu ludowego, więzieniem przywódców i 
konfiskatą pism lub kupowaniem całych 
stronnictw, niż starać się o względy opinii 
publicznej. Nigdy też nie cieszyli się popu- 
larnośsig w kraju. Trzymali się u steru je- 
dynie dsięki wpływom u góry, dzięki namie- 
stnikom, starostom, żandarmom i zręcznej 
żongleryi politycznej. 

Dlatego zdziwienie wywołać musi w kra- 
ju niebywały dotąd fakt, że prawica Bej- 
mowa wydaje obecnie — z racyi odrocza- 
nia Sejmu i rozbicia układów  polsko-ru- 
skich — odezwę do Społeczeństwa! 
Cv mają pp. Abrahamowicz i Laskowski do 
powiedzenia społeczeczeństwu zabarykado- 
wani w niedostępnej kuryi wielkiej własno- 
ści? — „Społeczeństwo* nia marzyło nawet 
o tem, że panowie ci przywiązują — Jak 
sami mówią obecnie — najwyższą wagę do 
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tego, aby byli srozumiani przez tych, któ- 
rzy ich wysyłają do pracy ustawodawczej“. 
A zdnmlenie „Społeczeństwa* dojdzie azczy- 
tu, gdy przeczyta w manifeście konsórwaty- 
stów ich uroczyste zapewnienie, że „ż ad nz 
racya polityczna nie jest w stanie 
przygłuszyć w nich poczucia godności 
narodowej, na której straży stać uważa- 
ją za pierwszy obowiązek*. — Jak z tego 
widać „prawica“ Szawłów zamieniła się w 
„prawicę* Pawłów narodowych. Wszak oni 
jedni jedyni tłomaczą się publicznie ze 
swej polityki w Sejmie i to tłomaczą ze 
skromnością, do której z te] strony  społe- 
czeństwo nie przywykło. 

Co sią tyczy treści manifestu „Prawicy“. 
to jest on bardzo ubogi w myśli. Prawica. 
cieszy się, że Sejm uchwalił budżet 9 mie 
gięczny I że „nie zerwano nici umożliwiają- 
cej nawiązanie stosunków s% posłami ruski- 
mi“. W sprawie reformy wyborczej Prawic: 
liczy się „z koniecznością rozszerzenia pra- 
wa wyborczego“, ale pragnie „zabezpieczen:2 
warunków rozwoju politycznego naszego nz- 
rodu we wschodniej zzęści kraju*. — Sam. 
więc ogólniki i frazemy, które mówią wice! 
i niezego nie mówią. Pokazuje się, że Pra- 
wica wogóle niema nic do powiedzenia sapo- 
łeozeństwu nawet raz na 50 lat. 

A przecież oątatnia właśnie sesya powin- 
na była dosiarczyć posłom sejmowym obf- 
tego materyału do bezpośredniego porozumie- 
nia sią ze społeczeństwem. Wezakże dwie 
tak zasadnicze kwe tye, jak reforma wybor 
cza i ugoda ruska, obudziły tyle polemik, v- 
baw i wątpliwości! A z manifestu Prawicy 
nie dowiadujemy eię niczego o tych spra- 
wach. Nie wiemy nawet, jakie są co do nich 
dobre zamiary i cele konserwatystów „blo- 
kowych“... 

Nie mniej dyskretnymi są posłowie demo- 
kratyczni, należący do bloku. l oni nie czują 
potrzeby zakomunikowania wyborcom we- 
wnętrznych motywów swej polityki. A może 
manifeat Prawicy zawstydzi ich i peuczy. — 
Bo chociaż ten manifest jest bardzo bezbar- 
wny i mało polityczny, jest przecież obja- 
wem pewnej drażliwości narodowego Bu 
miepia... 


Stronnictwo katolicko narodowe. 


Zarząd atronnictwa katolicko-narodowe- 
go we Lwowie ukcnstytuował się onegdaj 
wybierając prezesem radcę dworu prof. Dra 
Maksymiliana T hu "ie go, wiceprezesami Dra 
Janusza Przygodzkiego i X. Piotra Were- 
dyńskiego, sekretarzem p. Maurycego Madu- 
rowicza, zastępcemi sekretarza X, Maksy- 
miliana Sokołowskiego i p. Antoninę Zdob- 
nicką, skarbnikiem radcę Karoia Balzera, za- 
stępcami skarbnika pp. Antoniego Procher- 
kę i Wiktora Jakcbczyńskiego. Do komisyi 
wykonawczej weEz] : prezes Thulie, poseł Dr 
Franciszek Sobolewski, radni Dr Przygodzki, 
p. Antoni Soupper, X. Dr Stefan Szydełski 
i sekretarz Nadurowicz. 

Z powadu wyroku na X. biskupa Rusz- 
kiewicza w Warszawie uchwalił zarsąd 
następującą rezc'ucyę: 

„Zarząd Stronnictwa katolicko-narodowe- 
go ubolewa z powodu wzmożonego przesia- 
dowsania Kościoła katoiickiego w zaborze 
rosyjskim, kióre dochodzi aż do skazania 
biskupa Ruszkiewicza na więzienie i wyraża 
nadzieję, że prześladowanie to wywoła sku- 
pienie wszystkich warstw narodu i stron- 
nictw dla tem skuteczniejszego oporu prze- 
ciw przemocy“. 


Ubezpieczenie robotników od 
wypadków w Galicyi. 


W tych dniach ukazało się drukiem, za- 
twierdzone przez miniateryum spraw we- 
wnętrznych sprawozdanie zskładu ubezpie- 
czenia robotników od wypadków dla Gali- 
cyi i Bukowiny z siedzibą we Lwowie za r. 
1910. Sprawozdanie to z różnych względów 
jest bsrdzo interesujące tak dla pracodaw- 
ców jak i robotników maazego kraju, saj- 
miemy się więc jego treścią obszerniej. 

Zakładowi ubezpieczenia we Lwowie po- 
dlegało w r. 1910 ogółem 27.370 prsedsię- 
biorstw przemysłowych, o 3333 więcej niż w 
roku poprzednim. Ile w ewych przedsiębior- 
atwach było zatrudnionych robotników, spra- 
wozdanie nie podaje. Natomiast na innem 
miejscu podaje liczby z lat poprzednich Itak 
było w Galicyi: 


w roku przedalęb. ubezpiecz. 
1906 19.692 140.862 
1907 20.171 151.057 
1908 21.293 165.081 
1909 28.037 174.129 


Cyfry te dotyczą jedynie Galicyi a wska- 
zują, że liczba przedsiębiorstw  przemysło- 
wych i liczba robotników w nich satrudnio- 
nych po za górnictwem stale z roku na rok 
wzrasta. — Na Bukowinie natomiast liczba 
przedsiębiorstw podpadających ubezpieczeniu 
w ostatnich latach wzrasta bardzo powoli, w 
ciągu czterech lat podniosła się zaledwie o 
38, a liczba robotników o 2800. 

Przeważną część NOWO powstałych przed- 
siębioratw stanowią machiny roln'cze i war- 
aztaty rzemieślnicze, motorami poruszane. 

Suma opłat przez przedsiębiorców s Ga- 
licyi I Bukowiny za siebie i robotników ui- 
szczanych Zakładowi ubezpieczenia w roku 
1910 wynosi 2, 818.288 koron a podniosła 
się w stosunku do roku poprzedniego o 


171893 kor. Z powyżazej sumy przypada na| 


opłaty za lata ubiegłe 611.779 kor. Czyli za 
rok 1910 przypada opłata 2.206508 kor. 
Suma opłat wniesiona, względnie nałoż: 

na na pracodawców w Galicyi wynosiła: 

w r. 1906 1,153.603 K 

w r. 1907 1,347.164 K 

w r. 1908  1,537.510 K 

w r. 1909 1,666.241 K 
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Sprawozdanie podnosi, że bardzo wielu 
pracodawców usiłuje ominąć przepisy usta- 
wy i uchylić się od obowiązku ubezpiecze- 
nia swych robotników. Inspektorzy zakładu 
ubezpieczeń, których w roku sprawozdaw- 
cgym fungowało jedenastu, Oprócz zwiedze 
nia 7.143 przedsiębiorstw jako rezultat swych 
inspekcyjnych podróży wykazali zgłoszenie 
2839 nowych przedsiębioratw, przypisanie 
opłat z urzędu w kwocie 442.542 koron i 
nałożenie opłat w sumie 437.084 kor. 

Przeciw przedsiębiorcom, którzy nie prze: 
dłożyli w terminie oznaczonym obliczeń o 
płaty, wystosowano do władz politycznych 
I. inatancyi ogółem 12870 doniesień karnych 
c 2600 przeszło więcej niż w latach poprze 
dn'ch. Suma doniesień Karnych stanowi 
przeszło 47 proc. ogółu przedsiębiorstw Za- 
kłedowi podległych. Jest to cyfra niezwykle 
wysoka i dowodzi z jednej strony wielkiej 
niechęci pracodawców do ubezpieczenia, z 
drugiej zaś nieznajomości przepisów ustawy. 
Jedno i drugie mści się dotkliwie na 
przedsiębiorcach, którzy za różne przesięp- 
stwa w tej dziedzinie zapłacili w roku spra- 
wozdawczym aż 12.904 kor. grzywien, nie 
licząc kosztów adwokackich, które zapewne 
„ysiące Koron wynoszą. 

Przychodzimy do najsmutniejazej rubryki 
mianowicie nieszczęśliwych wypadków, któ- 
rymi dotknięci zoatali robotnicy. Wypadków 
hyło: 


w roku ogółem śmierci 
1905 3271 142 
1906 3404 164 
1907 3594 163 
1908 3786 190 
1909 3679 134 
1910 3545 178 


Jak widzimy, ogólna liczba wypadków w 
oatatnich dwóch latach obniżyła się, nato- 
miast w roku sprawozdawczym podniosła 
się gwałtownie liczba wypadków śmierci. 
W atosunku do liczby przedsiębioretw licz- 
ba wypadków utrzymuje sią na jednakowym 
prawie poziomie, co Świadczy, że postępu w 
ochronie zdrowia i życia robotników w 
przedsiębiorstwach prawie niema. 

Z 3645 zgłoszonych w roku aprawozdaw- 
czym wypadków zakład załatwił 2872 spraw, 
co do reszty t. j. 67: nie ukończono jesz- 
cze przepisanych ustawą dochodzeń. Trzeba 
tu zauważyć, że administracya Zakładu za- 
łatwianie spraw wypadkowych, sposobem 
biurokracyi austryackiej, całymi miesiącami 
często przewleka, narażając przez to nie- 
agczęśliwych robotników na wielkie straty. 

Z wykazanych 2872 wypadków załatwio- 
nych było 1291 takich, w Których przyzna- 
no odszkodowanie, a 1.581 czyli 550'05 pre. 
takich, w których zakład odszkodowania od- 
mówił. 

W wypadkach, które Zakład obciążają 
przyznano renty: 

w 54 wyp. Śmierci: 49 wduwom, 108 
dzieciom, 2 rodzi - 
com, 
wypłacono tylko 
koszty pogrzebu, 
gdyż zmarli niepo- 
zostawili upraw- 
nionych do pobie- 
rania renty, 
przyznano stosow- 
ne renty. 

Jak wyżej wspomniano w 1581 wypad- 
kach nieprzyznano żadnego odszkodowania, 
albowiem : 

w 1139 wypadkach niesdolność do pracy 
trwała mniej niż 4 
tygodnie, 

w tem część śŚmiert. 
adarsyło się poza o- 
brębem przedsięb. 

w tem 10 śmiert. wy- 
darzyło się w przed- 
siębiorstwach nie pod- 
lsgających ubezp. 
zaszło przedawnienie, 
wyp. dotknął przed- 
siębiorcę lub nie by- 
ło wypadku w rozu- 
mieniu ustawy. 

Cyfry i powody podane wyżej, dotyczące 
wypadków przes zakład nieuwsgiędnionych 
świadczą między innemi, że ustawa o ubez- 
pieczeniu jest wadliwą bardzo, zgłowzenia 
wypadków odbywają się często zapóźno, £ 
csogo korzysta zarząd zakładu i stosuje 
bezwzględnie przepisy ustawy ku szkodzie 
ubezpieczonych. 

W ciągu roku wypłacii zakład tytułem 
odszkodowania za wypadki kwotę 1,139.168 
kor. a pokrycie wszystkich swych zobowią- 
zań obliczonych na zasadach rachunku te- 
chniczno-aaekuracyjnego potrzebował Zakład 
kwoty 13.498.140 Kor. Jestto oczywiście so- 
bowiązanie litylko rachunkowe. 

Zamknięcie rachunkowe za rok 1910 wy- 
kasuje przychodów 3,160.970 Kor. rozcho- 
dów 1,831.479 kor, czyli zamknięto rok nad- 
wyżką 1,329.490 kor. Deficyt bilansowy Za- 
kładu z lat dawniejszych wynosi jeszcze 
2,450.485 kor. Jestto także deficyt Ii tylko 
|rachunkowy. Faktycznie bowiem Zakład po- 
siada majątku prawie 11 milionów koron. 

Z pozycyi rachunkowych i tablic staty- 
stycznych przez Zakład ogłoszonych wypa” 
da jeszcze dwa podnieść fakty. 

Pierwszy to wysokie koszty administra- 
cyjne. Zakład utrzymuje około 170 urzędni- 
ków i różnego rodzaju funkcyonaryuszy, 
których same płace pochłaniają rocznie prze- 
szło 300 tys. koron. Ogólne zaś koszty ad- 
ministracyjne dosięgły w. r. 1910 kwoty 
|496 495 koron, co czyni przeszło 16 proc. 
uiszczonych w tym roku do Zakładu opłat. 

Drugi ujemny fakt to zupełna bier- 
iość Bukowiny wobec Zakładu. Spra- 
wozdanie otwarcie podnosi, że „Bukowina 
wprost nieproporcyonalnie za wiele od Za- 
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mało Zakładowi daje“. Statystyka sumy za- 
robków, opłat i obciążenia Zakładu w latach 
1902 do 1906 sporządzona przez Zakład i 
obliczenia dokonane przez ministerstwo 
spraw wewnętrznych wykazują, że deficyt 
w procencie do opłaty wynosi w całym Za- 
kładzie 4492 prc., zaś wedle krajów wypa- 
da na Bukowinę 7951 pre., na Galicyę 
3794 pre. 

Fakt ten powinni wziąć pod uwagę przed- 
siębiorcy galicyjscy i podnieść allny protest 
przeciw temu, aby ich pieniędzmi pokrywa: 
no Świadczenia czynione Bukowinie. Niech 
Bukowina sama awoje potrzeby pokrywa. 

K. H. 


Dyskusya budżetowa 
w sejmie Rzeszy. 


Jeżeli kiedykolwiek, to w obecnym par- 
lamencie niemieckim, po nieswykłem zwy- 
cięstwie partyi socyslno-demokratycznej pod- 
czas wyborów, po wszystkich przejściach i 
przesilenisch, dyskusyi budżetowej oczeki- 
wano % największem napięciem, To też ławy 
poselskie, fotele członków Rady związkowej, 
trybuny dla przyałuchującej się publiczności 
były tak przepełnione, jak mało k edy. Cho- 
dziło o to, co powiedzą aocyaliści, co prze- 
dewsżystkiem nacyonal-liberałowie, co powie 
rząd i inne większe stronnictwa polityczne. 

Mowcy z centrum i party! konserwaty- 
wnych wstrzymali się od uwag co do zajść 
podczss wyboru prezydyum w parlamencie. 
Trzymali się Ściśle spraw budżetowych i tyl- 
ko rządowiec Dr Arendt uderzył w nutę 
antipolską, domagając się tak zwanych „ost: 
markenculagów* dla urzędników w dzielni- 
cach polskich. 

Sccyaliści wysłali, jako mówcą budżeto- 
wego, wodza rewizyonistów posła Franka, 
który najlepiej z całej partyi umie podawać 
cukierki i uderzać w słodkie tony pokojowe. 
W gruncie rzeczy niezwykle mało! powiedział. 
Nic z tego, co przed rokiem Scheidemann, 
dziś pierwszy wiceprezydent, rzucił o cegar- 
skim domu panującym, żadnych surm rewo- 
lucyjpych, jakiemi zwykle w parlamencie po- 
pisywał się Bebel. Jednem słowem, mowca 
socyalistyczny był skromny, tak skromny, że 
trybuny, posłowie, członkowie Rady zwiąsko- 
wej onismieli ze zdumienia. Tylko nacyonał- 
liberałammi zajął się Bzerzej w Swej mowie 
budżetowej, raz im podając cukierki i obie- 
cując przyszła rozkoSme z sojuszu z Bocygli- 
stami, drugi ras smagając ich biczem i gro- 
żąc, gdyby mieli się sprzeniewierzyć i za 4 
tygodnie nie głosować znów za Scheideman- 
nem na pierwszego wiceprezydenta. To była 
najważniejsza część jego mowy. 

Z niemałem zaciekawieniem oczekiwano 
też mowy nacycnal-liberała Juncka. Zada- 
nie iegu było strasznie niewdzięczne, albo- 
wiem musiał bronić stanowiska swego siron- 
nictwa prsy sprawie wyboru prezydyum. — 
Z zadania swego słabo też się wywiązał i 
w lzbie całej powstał ogólny śmiech, gdy na- 
cyonal - liberałów nazwał „liściem figowym* 
dla błękitno-czarnego prezydyum. Kiedy na 
stępnie chciał poddać krytyce rezygnacyę 
Dra Spshna, wśró:ł centrum, któremu sekun- 
dowali konserwatyści, poczęto głośno wcłać: 
„A Paasche, Paasche!“ — i Junck vo tem 
musiał przestać mówić. 

W ciągu dyskusyi zabrał głos kanclerz 
Bethmann-Hollweg. Mowa jego odzna- 
czała się i stanowczością i niezwykłą pewno- 
ścią siebie. Czy to była rzeczywista, czy u- 
dawana tylko pewność, truduo stwierdzić. — 
Kanclerz wystąpił najpierw przeciw libera- 
łom, którym zarzucił, że gdy przed pięciu 
łaty cieszyli się. że gocyaliści stracili połowę 
swych mandatów, to teraz witają oklaskami 
110 posłów socyalistycznych. Liberałowie o- 
slabili centrum i konserwatystów, ale to nie 
wyjdzie im na korzyść, bo właściwie jedyną 
korzyść odnosi socyalna demokracya i dziś 
piastuje godność pierwszego wiceprezydenta 
człowiek, który w sposób jak najostrzejszy 
wystąpił przeciw domowi cesarskiemu. 

Polityka rządu — mówił dalej kanelerz— 
nie zmieni się s powodu wyborów. Właśnie 
w tych 110 mandatach i 4 milionach głosów 
socyalistycznych mieści się wiara w brak 
niebezpieczeństwa socyalnej demokracyi. Gdy- 
by miało przyjść od słów do czynów niebez- 
piecznych, aocyaliści na pewno nie mogliby 
się pochwalić tak wielką liczhą głosów. — 
O dalszem domokratyzowaniu prawa wybor- 
czego Í o ataku na zasady konstytucyi pań- 
stwa, nie może być mowy. Nigdy rząd nie 
dopuści do uszczuplenia obecnej odpowie- 
dzialności kanclerza | do poddania go sku- 
tecznej kontroli sejmu Rzeszy. 

Pokój Europy nigdy nie był bardziej na 
szwank narażony, jak w chwili, Kiedy Niem- 
cy popadły w dezorganizacyę i nasza ojczy- 
zna musiała wówczas stracić na sile i powa- 
dze. 

Potrzebujsmy siły i stałości w naszej po- 
yć Ok bea ekatrawagańcyi na prawo, czy 
ewo. 

Nieszczęściem byłoby, gdybyśmy w naszej 
polityce chcieli się oryentować według bie- 
gunów: socyalny demokrata lub reakcyoni- 
sta. (Niepokój). Przeciw temu przeciwstawie- 
niu s całą stanowczością się oŚwiadczę, czy 
sią to podoba, czy nie. 

W poprzednich epokach naszej historyi 
był może czas do waśni niemieckiej, ale 
dziś państwo, w którem waśnie tamują zdol 
ność do czynu, będzie przez historyą bez 
miłosierdzia podeptane. (Oklaski na prawicy 
i w centrum), 

Koło polskie wysłało jako mówoę swego 
prezesa ks. Radziwiłła, który oświadczył 
się za progrumem żywotnych interesów 
Polaków. 


W sprawie „„,strejków* 
młodzieży szkół średnich. 


Ostatnie czasy przyniosły nam ciekawy oksz: 
„strejk* młodzieży szkół średnich ! Jest to na- 
taralnie absurdem jedynym bowiem „strejkiem* 
młodzieży jest „wstrzymać się cd nauki* oczy- 
wiście z wielką swoją szkodą. Są jednak pewne 
przyczyny, są pewne głębsze prądy, na tle któ- 
rych cała ta akcya „strejkowa* Się rozgryws, 
dlatego też warto bliżej tej kwestyi się przy- 
patrzeć. 

Pierwsze wstrzymania się od nauki wywo- 
łans były zachowaniem się żydów. Następne 
miały już za temat klasyfikacyę, dziś słyszymy, 
że zorganizować się ma jakieś ogólaa wstrzy- 
manie się od nauki w Krakowie. O ilə pierwsze 
wypadki mogły być do pewnego stopnia uza- 
aadnione, 0 tyle drugich nikt uzasadnić nie po- 
trafi teoretycznie, a nawet prnktycznie. Chciał- 
bym bowiem widzieć naukę w szkole, w której 
uczniowie dyktują profesorom, jakie mają im 
dać noty! Zsiste byłaby to chyba jakaś dzia- 
cinna „rzeczpospolita Babińska*. Ostatnie je- 
dnakża usiłowania, obejmujące Kraków, inaczej 
nieco wyglądają niż dotychczasowe, które poza 
naszem miastem się rozegrały, 

Trzebaby tu rozwinąć długą kartę z opisem 
stosunków, jakie panują w większem mieście, 
wśród młodzieży szkolnej, trzebaby zaglądnąć 
do każdej stancyi studenckiej i do tych pansyo- 
natów, gdzie młodzieńcy za 300 kor. miesię- 
cznia mogą robić eo chcą, trzebaby wreszcie 
przypatrzeć się prawdziwej walce o chleb, a 
z drugiej strony obojętności spcłeczeństwa na- 
szego na Sprawy obchodzące młodzież, tj. kto 
i jak ją wychowuje, oraz na jej intelektnalne 
potrzeby, których nia zaspakaja szkola, trze- 
baby, ach! trzebaby wraszcie ukochać tę mło- 
dzież, aby poznać młode serca; a jakże nasze 
społeczaństwo mało tej miłości młodzieży wła- 
snej okazuje! 


Jeśli się weźmie pod uwagę najpierw te 
wewnęirzus powody, które wzbudzają pawne 
niazadowolenie wśród młodzieży z Waraaków 
w jakich żyje, po prostu ze Środowiska — a 
Są rzeczy, o których pisać publicznie nie można, 
ale o których młodzież między sobą swobodnie 
rozmawia — i do tego doda zswnętrzne Wā 
runki, tyczące się wprcst najbliższego otocze- 
nia ucznia w szkole, więc hajpierw gmachy 
szkolue, których część urąga wszelkim zasadom 
hygieny, wreszcia -system naoki zupełnie od- 
mieńny — boć inni teraz uczą profesorowie — 
niż to pamiętsją ci, co dziś wspominają „dawne 
dobra czasy”, Z pewnością wysnujemy Sobie 
łatwy z tego wniosek, Ża wszystko to razem 
nie tak idzie, jakby należało. 


Nie jestem tutaj odosobniony. Przypomnieć 
sobie pozwolę, ża przed laty kilku powstały 
dwa towarzystwa, które za zadanie postawiły 
sobie dąłania do raformy szkolnictwa; współ 
działały tam wsb tne esobistości, ludzie star- 
szej może daty, ale kochający młodzież, bo w 
i miej widzieli odrodzenie narodu! Przypomnieć 
jsobie pozwoią powstały przed iaty dwoma ko- 
‘mitat rcdzicieiski, który urządził jeden wiec 
rodziców w uprawie szkolnej, a urządzić miał 
kiika. Więc było niezadowolenie, był ferment, 
byli Icdzie powzżai, nie młodzież, którym ny: 
stem szkolny dzisiejszy i wszystk e jego akse- 
surya nia dogadzeły. 

A teraz zapytam, gdzież się podziały ta „to- 
warzyatwa, ten komitat? po prosta już ich nie 
ma | Przestaty fankcyonować, gdy jedna z 08o- 
bietości zmarła, albo asunęła się, a przecież 
jakże już nieraz blisko byli cela! 

Mamy wprawdzie w Krakowie najróżniejsze 
tewarzystwa dla ochrony młodzisły.. ? Tak. ale 
do nich należą ponajwiększej części ta sfəry, 
dia których młodzież nia zawsze cznje zaufania 
a po dragia zajmują się one zwykla sprawa 
mi materyalnemi nikt zaś nie pomyśli, Że prze- 
ciiż nietylko samym chlebum człowiak Żyje, że 
więc młcdzież nieraz więcej może odczuwa, brak 
strawy dachowej, niż cłlepa. 

To wszystko jest podłożem dzisiejszych prą- 
dów wśród młodzieży. 

_ Als patrzmy dalej. Rodzice zwykle nie mają 
czasu zajmować się młodzieżą, szkoła nadzwy- 
czaj mało, zresztą teraz nastała epoka nerwów; 
uczeń się nie uczy, bo nerwowy — zanadto się 
uczy, znowu nerwowy — broi, także nerwowy, 
a skoro uczeń może być nerwowym, woluo i 
profesorowi być nerwowym, a stąd wytwśrza 
się stosunek niemożliwy. z 

Pomiądzy temi dwoma czynnikami z jednej 
strony doma — s drogiej szkoły — widzimy 
bezradnie stejącą młodzież. Dom nie rozumie 
młedzieży, zresztą... niema czasu się nią zająć, 
szkoła karci i gasi każdy zapał, więsi ksżdą 
indywidualność, nismal Kosmopolityzuje każde 
uczucie. Gdzie ma się zwrócić młodzież, ekoro 
ani jadna, ani druga strona nie umie zdobyć 
jej zaufania ? 

'[ymczassm korzystają = tego ci, którym 
zależy na atmosferze niezadowolenia, których 
celem w młodych bndzić bunt. — Ci też eamo- 
zwańczy opiekunowie organizują tajne kela i 
towarzystwa, awodząc młodzież do radykalnych 
obozów, wzbudzając w miodych sercach zarze- 
wie walki, wpajając uczucie nienawiści. Aamisst 
budzić w młodzieży uczucia ezlachetności i mi- 
łości piękna podnosić knlturę, upadla Się ich 
partyjną „robotą“, zamiast kształcić obywateli, 
„robi się“ agitatorów. Skutki tej działalności 
widzimy najlepiej dzisiaj na Uniwersytecie pra- 
wie zupełne rozbicie, brak oryentacyi, jakaś 
młodzieńcza bazradność, ot, garstka ludzi pusz- 
czona w Świat beos wodza. 


Jednak trzeba znać młody temperament; 
on lgnvia z chącią do tego, co pozornie przy- 
najmniej zaspakaja jego młodzieńcze pożądanie; 
nie dziwmy się więc, że dziś młodzież prędzej 
pójdzie za wcłaniem jakiegoś partyjnego „poli- 
tyka* (natnralnie akademika) niż za domem 
lub szkołą. 

To wszyetko wyjaśni nam genezę usiłowań 
zorganizowenia „strejku* młodsieży szkół śre- 
daich w Krakowie. i 
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do tego żeby niesumienni agitażorzy neszpowali 
sobie opiekuństwo nad młodzieżą ? 

Rodzice powinni enargieznie zaprotestować 
przeciw temu, by ludzia tego rodzaja jak pan Auga- 
styn Wróblewski i pol. mł. postępowa bała 
muciii młodzież szkół Średnich, a natomiast 
sprawą tę ująć w swoje rą'e. Dom musi wre- 
szcie wglądnąć w te stosunki, boé chyba każty 
ojcies wie i rozumie, jaką ponosi odpowiedzial: 
neść przed społeczeństwem za wychowanie swych 
dzieci. Rodzice powinni wskrzesić wspomniany 
powyżej komitet i zająć się zorganizowaniem 
„rad rodzicielskich“ przy sekołach średnich, 
kwestyą opieki pozaszkolnej i całym szeregiem 
innych spraw, które pokatują całe lata, bo brak 
dla nich inicyatora lub kierownika. 

Nia cheg z tego miejsca przamawiać do mło- 
dzieży, sądzę jednakże, że każdy poczciwie ro- 
zumny ojciao lub opiekun postara się wytłu- 
maczyć tym z młodzieży, któray Koło niego 
się gromadzą, niewłaściwość i nielogiczność 
wstrzymywania się od nauki, ale równosześnie 
podejmie akcyę w kieranku odmiany dzisiej- 
szych stosunków. b. 


Subwencye krajowe. 


Uchwalając na ostatniem posiedzeniu pro- 
wizoryum badżetowe na r. 1912, upoważnił Sejm 
Wydział krajowy do rozdzielenia x funduszów 
krajowych subwencyi dla różnych instytuoyi. 
Subwencye otrzymały następojące instytucye: 

Dział oświaty i sztnki: Subwencya 
dla istniejących internatów 40.000 kor., na bu- 
dowę internatów 80.000 kor., [atsrnat bursy 
akademiekiej w Krakowie 2.000 kor., szkoły 
polskie w Białej i Leszezynach 60.000 kor., se- 
minaryum nauczycielskie męskie w Białej 8.000 
kor., prywatne gimnazyum w Białej 8.000 kor., 
dla prywatnych seminaryów nauczycielskich 
oraz innych zakładów nankowych prywatnych 
do rozdziału przez Wydział krajowy 30.800) kor., 
zakład sierot im. św. Heleny we Lwowie 200 
kor., raski irnatytut dla dziewcząt w Przemyśla 
2400 kor., zakiad wychowawczy dla ubogich 
dziewcząt w Łomnej 1000 kor., ryczałt dla burs 
30.000 kor., szkoła głuchoniemych Bardacha 
we Lwowie 1000 kor, Sokół-Maciers we Lwo- 
wie 2000 kor., Sokół w Krakowie 2000 koron, 
Związek polskich Towarz. Sokoła 1000 kor., dla 
polskich i roskich Towarz. Sokoła we Lwowie 
i na prowincyi ryczałt. 10.000 kor., Tow. zabaw 
ruchowych we Lwowie 3.000 kor, Zgromadzenie 
SS. Felicyanek w Krakowie 2.000 kor., powsze- 
chne wykłsdy uniwersyteckie we Lwowie 1000 
kor, w Krakowie 1000 kor., oświata ludowa 
we Lwowie 3500 kor., w Krakowis 3500 kor. 
w Tarnowie 2000 kor. 

Polskie Tow. „Strzacha* w Wiednia 200 k. 
polskie stow. Przytulisko w Wiednia 200 kor., 
stow. „Ojczyzna“ w Wiedniu 200 kor., Biblio- 
tska polska w Wiedniu 406 k., Tow. Związek 
rodzicielski, Lwów 500 kar., Macierz poiska na 
wydawnictws 10.000 kr., Tow. Szkoły ludowej 
1006 kor., Tow. pedagogiczne, Lwów 2500 kor.. 
Tow. nanczycieli raiigii mojżsrzowej wa LLwawia 
200 kor. 

Na czasopismo „Muzsam* 2000 kor.; czaso- 
pismo „Kosmos“ 1000 kor.; wydawn'etwo dzieł 
ludowych 2000 kor.; Tow. hietoryczne, Lwów 
1400 kor.; Tow. im. Miekiewieza, Lwów 800 
kor.; Tow. ludoznawocza, Lwów 500 kor.; „Dsu- 
tygounik  dazspasterski*(!) Taraów 300 kor. ; 
„Mały Światsk*, Lwów 200 kor.; dwatygodnik 
„Rodzina i szkoła” we Lwowie 300 kor.; Mu- 
zenm szkolne, Lwów 1500 kor. ; Ruskie Tow. 
pedazegiczne 3500 kor,; Tow. Proświta, Lwów 
9000 kor.; Tow. im. Szewczenki 17.000 kor.; 
Tow. Kaczkowskiego 9000 kor.; Tow. Szkoły 
ludowej Goidmana 2600 Kkor.; Źydowska ogy- 
telnia ładowa, Kraków 300 Kor.; Tow. dla po- 
pierania nauki polekiej w» Lwowie 1500 kor. ; 
X Dżaułyński na raskis wydawnictwa 800 kor.; 
OO. Bazylianie na wydawnietwo 400 kor.; — 
„Architekt“, czasopismo, Kraków 100 kor. ; Uza- 
ropisrmo Tow. tachniczaego we Lwowie 1000 k.; 
Tow. namizmatyczna, Kraków 400 kor. ; Szkoła 
nauk politycznych, Kraków 5000 kor.; dla sto- 
warzyszeń akadamickich ryczałt 5000 kor.; dla 
polskich i ruskich Towarzystw dla ubogich a- 
czniów ryczałt 2000 kor.; Związek nanczycieli 
we Lwowie 1000 kor.; dia szkół zakładowych 
i utrzymywanych przez Towarzystwo ryczałć 
94.000 kor.; Tow. „Eleuterya* 600 kor.; Tow. 
ochrouy zwierząt 200 kor.; na warsztaty dia 
młodzieży szkolnej 4000 kor. ; „Polski Przegląd 
Emigracyjny 1000 kor, ; Nasalski, wydawnictwo 
Bitlioteki młodzieży ruskiej 250 korou; miasto 
Kraków na wydawnictwe zbioru pomników pra- 
wa publicznego Rzeczyposp. krakowskiej 5000 
koron, płatne w 5 ratach rocznych; Tow. na- 
uszycielak „Samopomoc* w Przemyślu 400 ko- 
ron; Uniwersytetowi we Lwowie na obchód ju- 
bilaaszowy 6000 koron. 

Teatr polski w Krakowie 20.000 kor., Teatr 
polski w Lwowie 56.400 kor, Teatr ruski we 
Lwowie na różne cele razem 24.500 kor., Teatr 
ludowy 3.000 kor., Teatr i chóry włościańskie 
3.000 Kor, Tow sztuk pięknych w Krakowie na 
wystawą sztuki kościelnej im. X. Piotra Skargi 
1000 kor., Tow. przyj. Sztuk pięknych, Lwow 
2000 kor., Gmina m. Krakewa na sarząd domu 
im. Jana Matejki 1000 kor, dla młodzieży 
kształcącej się w naukach i sztukach ryczałń 
6000 kor., Tow. muzyczne, Lwów 13.000 kor. 
Tow. muzyczne Kraków 1,600 kor., Konserwa- 
toryam Tow. muzycznego Kraków, 8.400 kor., 
Tow. wyższy inetytut muzyczny Kraków 2.000 
kor., Tow. wyższy instytut muzyczny Lwów 
3500 kor., Tow. muzyczne Brody £00 kor., Tow. 
muzyczne Sambor 200 kor, Tow. muzyczne 
„Harmonia* Kraków 600 kor., Tow. przyjaciół 
muzyki Tarnopol 600 kor., Tow. kapeli narolio- 
wej Lwów 400 kor., Tow. mazyczne Stanisławów 
800 kor, dla Tow. śpiewackich i muzycznych 
we Lwowie i Krakowie 3.500 kor., Joanna Wa- 
lewska, wdowa po artyście dramatycznym lawów 
200 kor. 


Rraków, Szewska 14. Ip. 
Telefon Mr. 1200. 


Poleca rutynowanych rządców dóbr, leśniczych, gorzelników, piwowarów, dysponentów i pomocników handlowych, oficyałistów ekonomicznych, i fabrycznych. Bony Polki, niemki, franenski, kasyerki, panny do towarzystwa i pany 
służące, krawczynie, modniarki, gospodynie, kucharki. Ogrodników, kucharzy kamerdynerów, lokai, kelnerów, karbowych, oraz wszelkie kategorye służby domowej, reatauracyjnej | hotelowej. — Rzemieślników wszelkich zawodów 
ierowników fabryk, zakładów przem.. buchalierów, pisarzy, techników it.p. — Dostarcza służ bę folwarczną, robotników rolnych, ziemnych, lasowych i fabrycznych. Pośredniczy w wyszukiwasiu spólników w kupnie | sprzedaży 
pam .— — w A D EO ÓÓÓ OOOO CCC A R O a Z A EE 
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Kapitał akcyjny K, 15,000.000 


Fundusze rezerwowe K. 2.500.000, 
=m Stan wkladek K, 41,000.000. 
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dzisłę 8zego 


gBraca się uwagę, że w razie. nie- 
załatwienia tychże najdalej w. prze- 
@iagu trzech dni po otrzymaniu za- 
władomienia, dalsza wysyłka 
dsionnika zostanie bezwarunkowo 


wstrzymaną. 


k Bobrgcsia, Krzysztofory, Rrnków. 
Wynajmuje i sprzeduje pierwszorzędnych fa- 
bryk fortepiany, pianina, harmonie i phanole 
zę ký wke lut. na spłaty nawet qdwudziesto 


miesięczna bez zalioski. 


recz z towarem praskim ! 
Kupūjole tylke u chrześcijan 


KRONIKA. 


KALENDARZYK ABD ZAOMIOZNY | Fur 
Fieńca rozpocznie Się jutra o zadzinie G minut 49, 
suchód przypada o godzinie 4 minut 59. długość dnia 
podeiu 10 minut 10 P 

KALENDARZYK KOŚCIELNY. dutro'w niedzielę 
Symeona, pojutrze w poniedziałek Zuzanny. 


Książę Witold Czartoryski prezes klubu sej 
mowego „centrum“ prosi nas o zamieszczenie 
następującego cŚwiadczeria : „Propozycya po- 
caynione Rasinom przez JE. p. Namiestnika, 
były pocsynione wyłącznie jego włusnąm 
imieniem jako pośrednika, a prezesi klubów 
pie ,upoważnili p, Namięstnika do, oświądcaenia 
Rusinom w jich imieniu, jakoby się wodzili na 
te propożycyc, co zresztą stwierdza samo o 
świadczenie JE, p. Namiestnika, jakotoż oświad 
czerie prezesa Kola polskiego, złożone- na po- 
sieęczeniu Sejma dnia 9 lutego br.“. 


REKKÓW, dnia 47 latego 

Nowy kwiatek „welnej myśli“. Otrzymajemy 
aajgtopojące informacye: Odezwę do kolegów i 
kołażanek wydało „Zjednoczenie“, aamokształ 
can ae organiracya postępowej młodzieży szkol- 
ne 

W odezwie.tej, którą naturalnie pisali Ży- 
dzi i socyaliści da Spółki, zastawiono łapki na 
młodzież polską. Odezwa zwraca się do młodzie- 
ży sakót śrad. męskich i żeńskich (1), aby zapi 
gBywali sią licznie do tej organizacyi samokształ 
ceniowej, której zadaniem jest kształcanie wol- 
nej myśli, bo szkała dzisiejsza „zastająca pod 
przemożnym wpływem klerykalizmu (!) 
awi wszelki odrach wolnej myśli i wpły- 
wa na wytwarząnie się szowinizma Darod o- 
wego*!! Coś podebnegu nie odważył się je 
azeze nikt powiedzieć o gzkołe yulicyjąkiej — 
W każdym rania wstrętną tą odozwą powinny 
się zająć, Jak również tam „Sj: danezaniem* 
władze i wyświetlić działalność, ukrywających 
ge pod tym „p panów, aby raz 
położyć kres bezczelnym napaścicm na naszą 
valigie, 

„Zakusom klerykalizmu, opsrającego wazel 
kiemi siłami, byleby młodzież w swoim duchu 
urabić, przaciwstawmy ożywczą siłę samokształ- 
copia, opartego mą wzpółaej pracy” — tak 
bsami- dalej edevwn. Zniste na to odpisać mo- 
żna tym -pansm: 

, aUaknBom psaudopostępowców i żydów, opa- 
rujątym wązelkiemi siiami, byleby ducha mło- 
dzieży zatruć, przeciwstawmy ożywozą siłę sa- 
mukształcenia w dachu narodowym i katoli- 
okim, opartego na wspólnej pracy“. 

Takiemi to odeswami żydzi i gocyaliści za- 
rzucają gięgi na młodzięż polską w szkole Śre- 
dgiej, demoralizojąc ją i deprawojąe. $ 

Proces Macocha. Pełno wstrętnych i niə- 
zdrowych sensacyi napawa jaż z góry nadzwy- 
czajną radością „Naprzód, który chca Konie: 


Å A 


GŁOÓE' NARODW' z dnia 10 Lutego 1912. 


Za W 


Se 


cznego w Krakowie. Przemówienia reprezenta- 
cyjne. Odczyty a) Helena Radlińska: Kołłątaj 
Jako pedagog, b) Prof. Dr M. Straszewski: Kołtą- 
taj, jako filozof, — a) „Gaude mater Polonia“ 
(hymn starcdawny), b) „Polonez Trzeciego Ma- 
ja w układzie J. Galla (odśpiewa chór akade- 
miski pod. kiszawnictwem B. Wallek-Walew- 
skiego. 

Ze spraw miejskich. Wczoraj odhyło się po- 
siedzenie Se*xcyi skarbowej pod przewodnictwem 
prezydenta m. Dra Lso, na którem załatwiono 
szereg spraw administracyjnych i przyjęto zam 
knięce rachunkowe kilku fanduszów, zostających 
pod zarządem miąsta. 

Wczoraj odbyło się posiedzenie komisyi 
wtdociągowej pod przewodnictwem II. wicepre- 
ze8a, na którem. omówiono wspąnki dostarczania 
wody wodociągowej mieszkańcom Pedgórza z 
wodociągu krakowskiego. 


Z Teatru miejskiego. Gościyne występy p. 
Maryi Przybyłko w teatrze krakowskim ze wzglą- 
du na kontrakty wiążące artystkę trwać będą 
bardzo krótko. W przyszłym tygodniu wystąpi 
p. Przybyłko w „Weselu“ w. roli panny młodej 
we środę 21 bm. w „Godach życia” w roli Han- 
ki, w sobotę 24 bm., w „Aktorach* w roli Anny 
Moller w niedzielą 26 hw. Ostatnią dwa. przed- 
stawienia „Straceńców* z udziałem, znakoinitej 
artystki odbędą qię we wtorek 20 bm. i we 
czwartek 22 bm. Kasą zamawiań sprzedała już 
zoaczną ilość bilatów na oba te przed:tawienia, 

Józef Sjiwiński daje. w piątek dnia 1 mar:a 
drugi koncert na dachód ubogich pod opieką 


Ści poświęcany Chapinowi Bilety w Starym Te 
atrze. 

Koncert pożegnalny J. N. Hocka. We wtorek 
duia 27 lutego odtędzię się w Starym Teatrze 
pożegnalny koncert orkiestry 13 pp. i jaj świe 
tnegy ka elmistraa Hocha, który wraz ze szta- 
bem pułku przenosi się do Opawy, po przeszła 
ćwierówiekowej działalności w Krakowie Naj 
Bzeraze sfery Krakowa skorzystają niewątplizie 
zę sposobności ckszasia symgatyi wybornemu 
muzykowi, który w hisiocyi rachus mazyczaego 
nusceg ' miasta ma już Bwą zaszszytną kartę 
zaslug na tych rozlicznych polach, nie na osta- 
tniem zaś miejscu za arą Gilana gotowość, 
z jaką swoją sztukę oddawał na nalugi wszel 
kich dobroczyonych i bumapitacaych celów. — 
Program koncertu pożegnalnega obejmie uwer 
turę Dsorzaka „Karnawał, solo skrzypcowe 
kap. Hocks, składające sę z fragmeata kon- 
certu Spobra i poloneza Wiepiawskiege, dalej 
z parafcazy W. Zeleńskiego na temąt Chopina, 
dotąd nigdzię niewykonywanej, oraz z Liszta 
„Salvo Polonia*. Współudział w koncercia przy- 
jeła p. St. Abłamowicz-Meyerawa, która wykopa 
fortepianowy konsort. Griega. 

IV. koncert symfoñiçzny Tow. muzycznego 
odbędzie się dnia 22 bm. W programie atrakcyą 
bęizie kantata J. S Bacha do słów „Z nami 
bądź, bo wieczór już nadchodzi“, na chór mię 
Szany i sola. Arcydzieła wokalno-ingtrumentelne 
słynnego kantora kc ioła św. Tomasza w Lipsku 
nader rzadko cą u nas wykonywane ze wzzłę 
du na tradaości wokalce chórów i partyi sulo- 
wych. Dyrektor Nowęwżejski przygotował liczny 
zespół chóralny, a arye soleęwe i recitatywy po- 
wierzył p. W. Hendrichównie, artystca o- 
pery (a0pran) oraz wytrawaemu amatorowi p, 
Dr Al Jendlowi. Partyę altową i basową 
śpiewać będą uczniowie prof. A, Ludwiga pp. 
Szwedzińską i Urbanowicz. 

Prócz dzieła Bacha wykonana będzie Sym- 
fonia EV. D'dur Beethovena i ałyany koncert 
skrzypcowy J. Brahmsa ze wapółądziałam 
prof. Z Szwarcensteina, 

Bilety sprzedaje księgarnia Krzyżanowskiego 
Rynek gł. Linia A—B. 

Kronika karnawałowa. „Pląsy”, które arzą- 
dziło Akadem. Koło „Straży polskiej" dnia 12 
lutego b r. zgromadziły, jak w roku nbiegłym 
doborową publiczność, Po staropolskim trady. 
cyjnym połonezie zabawa potoczyła się bacznie 
i wesoło. Do pie:wszego kadryla, prawadzonsgo 
z worwą przez prcf, Dra Karola Dawidowskiego, 
stacęło okało 100 par -Komitet przygotował 
oryginalne kotyliony, które przy dzwiękach po 
budki wniósł na Salę członek komitetu, nbraqy 
w kostyum, dohosza pułku czwartęków, rozda- 
wał je zaś drog! członek komitetu, przebrany 
w kostyum oficera czwartaków. Ochoozæ zaba- 
wa trwała do białego dnia. Nastrój panował 
nadzwyczaj wesoły i widać bylo ogólne zado- 
wolenie obecnych. Z radością też zaznaczyć na 
leży, że „Pląsy* zwiększyły fandusze Akaud. 


niecznie wyzyskać ohydną zbrodnię częstochow- | Kała „Str. Polsk.", przeznaczone na cele boj- 


aka dla swej agitacyi. Należy to do metody 
Rocyplistycznej, zby każdy, najbardziej odoso- 
bqiopy i wyjątkowy wypadek moralnego upad- 
ku kapłana katolickiego przedstawić jako objaw 
iyposy dia człego duchowieństwa. Z daleko 
większą słpsznością możnaby głośne i częsta 
wypadki, korapcyi wśród socyąlistów rozciągnąć 
pa całą partye, w której kargerowiczostwu i 
nepotyzm 8% tak rozwielmożaiena, ż-: deprawa 
cya Bała sin tam niemal prawjdłom. Niech więc 
„Naprzód“ rozmazaje proces Macocha dl: zado- 
wołnienia ipstynktów nienawiści swoich żydos- 
skich czyte|mków — może w ten sposób uda 
mu gig cdwrócić uwagę ogółu od c dziennych 
skandali Pocyalistycznych i od całej polityki 
kaptyjnej, pałnej obłudy, moralnego przenie- 
wiergtwa i zaleźności wobac Żydowskiego kapi- 
taliz nD. 

Arcyksiąże Fryderyk nadjechał dziś o go 

ią 2 popołudnia specyslnym pociągiem sdo 
Wiedni». 

Santo o Bey, inżynier turecki z Konstan- 
tynopoła Przybył do naszego miasta i wygłosi 
w umiódziel? dnia 25 bm w sali Saskiej odczyt 
p. t. „Ruch młodotureski I kobiety w Turcyi*, 
ilustrowany 150-obragamt świetnymi. 
+ Akademia ku czci Kołłątaja odbędzie sią 
daia 28.lutego T913 roku w Anli Uniwersytetu 
Jagiettońskiego staraniami Tow. filozufwzuego 
"=" Program obchodu następują zy : „Kaabeże, u 
Toczywia” ste va „Dra, Kaz. Lubeckięgo do mu 
Zyki Michała<Świerzyńskiego odśpiewa chór a- 
kadymicki pod kierownietwom B, Wallek Wa- 
lewskiego Przemówienie prezesa Tow. f lozofi- 


papy naa WAŁ 2 1: 27 


dla Król. Galic. i Lodom. z w, Ks, Krakowskiem 


ierpicie bó 


s 
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Związku katol: młodzieży ręko 


kotowe, a to dzięki datkom, Które na ceie 
„Pląsów* złożyć raczyli JWP. Chmurska, Czub- 
kowa, Dawidowska, Emilewiczowa, Fierichowa, 
Qojdekowa, Hanowa, .Jaszczurowskau, Krzyłanew- 
ski, Kwaśnicka, Lambertowa, Łuczkowa, Mar- 


coinowa, Mossoczowa, Piaseccy, Równowska, 
Satałeccy, Szarska, Wichetkiewiczowie, Ziel 
niewska. 


Z sali sądowej. (O zbrodnię pedpalenia) 
Dzś zasiadł na ławie oskarżonych 21 letni 
Wojci:ch Wójcik, który w październiku r. z. 
podpslit w Przywozie (pow. Wiełiczt») za z3m- 
sty stodołę wieśniakowi Słowikawi. Ozi2ń prze 
rzucił eię wkłótge na zpbądowonia gospodarskia 
Jana Lendy i dosz:zętnię je zniszczył. 

Rozprawje przewodniczy r. s. Obtnłowicz, 
oskarża prak. De S>zański, broni adw. Dr Feld 
błam. Wyrok zapadnie popołudniu. 

Z życia młodzieży rękadzlolniozoj, — W Polskim 
dz. w Krakowia odbę- 
dzie się w niedzielę 18 Intego o godz. 7 wieczór 5-ty 
z rzędu odczyt: Abgtynencya. a młedzież. Odczyty te 
wykłada Js Szuman w Uzgżelni Związku (pl. Szcze- 
pański 11). 

W Związkn katol. czeladników po skończeniu 
cyklu odczytów o dawnych cechach w Polsce rozpo- 
czył. się szereg odczytów e-Skardze - 

„Wykłady te odbywają się we wszystkie ponie- 
działki o godz. 8 wieczór w hospicium tegoż  Zwią- 
zku (ul. św. To nasza 34, I p.). 

, Aroszłowanie włamywaczy. Wczoraj aresztowała 
bolicya 18 letsiego Wincentego Kam'ńskiego, cze- 
ladnika ślusarskiego i 21 letniego Stanisława Ga- 
ckiewieza, któray ostsniemi czasy dopuścili się kil- 
Kunastu włamań Między innemi do mieszkan'a p. 
Nieruckiego Olszańskiego słuch. uniw. i art. mał. p. 


Pa Stachiewicza. — Włamywaczy asad:opo w aTe- 
sztach. 


{wany i kochany, 
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Filia w Krakowie. 


Pogoda Dnia 16-go latego 
doszsdł OŚ E 16 Ba | (090. haramet 
osładuin podniósł gię. 
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a po baromsaty 7403: mm. 
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kromka zajmieśscowa 


Stan pogody w Zakopanem. (Infor. Związku 
żurystycznego). Doia 17 lutego terperatnra naj- 


wyższa +-1'29 O., najniższa —4'7° ©. Ciśnienie | Przez niego czytany. 


powietrza 690. Kiernnek wiatru zachodni. Sniegu 
mało, gdzieniegdzie brak. Prognoza: pochmurno, 
możliwy Śnieg. 

Konkurs na posadę asystenta przy katedrze 


budowy dróg i kolei żsiaznych I ogłosił Rekto= lam rozszerzenia interesu, dobrze idącego, przy- 
rat lwowskiej szkoły politechnicznej z terminem | noszącego około 600 kor. miesięcznego dochodu. 
do keńca kwietnia. — luformacyi udziela Re- Pożądani tylko peważni reflektanci. Zgłoszenia 


ktorat. 


Obywatelstwo honorowe. Z Kęt piszą nam:| okazaniem kwitu inser. 


W dniu 16 h. m. opuścił miasto nasze ku po- 


wszechnemu żalowi ks. Józef Nodzyński, wikary | 


parafłalny i katecheta seminarynm naucz. mę- 
skiego. Przez krótki czas, bo zaledwie 31/, ro- 
ku pabytu swego tutaj, potrafił on sobie zdo 
być sympatyę i przywiązanie we wszystkich 
naszych. kołach. Odznaczył się. jako zaakomity, 
podniosły kaznodzieja poraszający do łez swo- 


ich słuchaczy; jako orądownik towsrzyatw rze- | rozpoczęła się rozprawa przeciw pięciu dozor- 
mieśniczych, którym z szczególniejszym  talen- |com więziennym tutejszego zakładu Karnego, 
tem amiał, przewodniczyć i jako wytrawny pe-|oskarżonym ə ułatwienie 
PP. Ekonomsk Prograro bądzie w większej czę | dagog, a prawdziwy przyjaciel młodzieży, ser-|Ś. p. Andrzeja hr. Potockiego Mirosławowi Si- 
decznie oddany jej sprawom. Wszędzie szano |czyńskiemu, Na ławie oskarżonych zasiedii do- 
i|zorcy: Jan Nuda, Izydor Tarnawski, Karol 


szczególniejsze poważanie 
szczepólniejszą miłość miał u młodzieży szkol 
nej. 

Jako wyraz powszechnego uznania nadała 
wada. 13 b. m. nasza Rada miasta jednomyśl 


nie ks. Józefowi Nodzyńskiemu obywatelstwo | tych — po złożenia kaucyi — wypuszczono na 


honorowe. 
l Koło T. 8. L we Wiedniu. Piszą nam z 
Wiednia: 


Kancert urząizony przez I Kało Polskiego | stwa, że w Stanisławowie w nocy na 10 listo- 
Tow. Szkoły Lud. we Wiednio w dnia 15 bm.|pada 1911 r., jako strażnicy więzienni c. k. Za- 
świadczy dobrze o żywotności Towarzystwa, — | kladu kary, 
Siły były pierwszorzędne, sala zapełniona. Wy-|Jana Andrzeja Mirosława Siesyńskiego i, 


dzłał składa niniejszem podziękowanie za bez 
interesowny współudział 
Śpiewakowi pana H. Oberstetterowi; Koncerto 


wej fortępianigtce pani E, Arlet znakomitej |Siczyński w sakładzie karnym. Tege dnia wie- 
wiolinistce pani G. Popper -Janawicz; humory: |czorem stał na posterunku w kurytarzu dozer- 
ścje p. Szmić wi; kwartetowi pod Gytekcyą De|ca Michał Żabryn. Stwierdza on, jak również 
Hora i organizatorowi hrabiemu Lsmezanewi, | więzień Choroyn, że w czasie mięlizy 6—9 go- 
który bpokrewniony z Polakami, Życzliwością|dziną wieczór Siczyński był w celi. 


swoją otacza polskie szkoły we Wiedniu. 


Ze Świata. 


termometr | Kouczyńskiego. (Pierwszy gościnny występ M, Przy- 


w koncercie nndw. |sądzeny, podstępem ułatwili mu ucieczkę. 


Trybunał jednakowoż po naradzie. odrzuca 
wniosek o ile dotyczy dopuszczenia dziennika- 
rzy, motywując swe postanowienia tem, że in- 
strukcya więzienna zakładu karnego w Stani- 
sławowie rzekomo ma to pie pozwala. Zresztą, 
zdaniem trybunału, wisya lokalna jęst dla dzien- 
nikerzy zbyteczną. 

Po kolei. następuje przesinchanię oskarżo- 
nych. Pierwszy zeznaje Jan Nuda. Zeznania jego 
są wykrętne i nie. budzą wiary. 

Tarnowskiego broni Dr Baczyński, Malarza 
Dr Partycki, Cieślikowa i Kotiaszkę Dr Jur- 
kiewicz; obrońcą Nady jest Dr Seinfeld. 

Rozprawa trwa dalej. 


Naczelni lekarze lwowskiego c. i k. 
szpitala garnizonowego stwierdzają, że 
naturalna woda gorzka „Franciszka 
Józeja*, powoduje wypróżnienia bez ja“ 
kichkolwiek nieprzyjemnych przypadło- 
ści. Wodę „Franciszka Józefa“ znoszą 
chorzy dobrze nawet przy dłuższem 
użyciu i mie osłabia ona żołądka, co 
zwykle ma miejsce przy większości po- 
dobnych środków. — Otrzymać można 
we wszystkich aptekach i składach wód 
mineralnych. 


byłko-Potockiej). 

Niedziela popol. „Botleem Polskie“, Jasełka w 3 
akt. L. Rydla. 

Niedziela wieczór. „Straceńcy. 


Korespondencya Redakcyi i Administr. 


Prenumerator w Rzeszowie! Adres Rotszy!- 
da? Wystarczy: Rotszyid w Wiedniu, Rotszyld 
w Paryżu, w Londynie. Sądzimy, Że list Pański 
dojdzie do adresata i oczywiście nie zostanie 


Spólnika z kapitałem 6—10.000 


koron poszukuje się ce: 


Poste-restante Kraków I pod „Zysk 100% ka 


0 acieczkę Siczyńskiego. 


Dozżorcy wlęzienni na ławie oskarżonych. 


Stanisławów, 16 lutego. 
Dzisiaj przed trybunałem Sądu obwodowego 


ucieczki mordercy 


kronika liferacka-artystyczna. | 


Broszurę o X. Hugonie Kołłątaja, napisaną 
przez Stefana Zaleskiego, wydał Raczelny za- 
rząd kraj. związka nauczycielstwa Indowego w 
Krakowie. 

Wystawa „Rzeżby”. Jatro w niedzielę dnia 
18 bm. o godz. 11 rano nastąpi otwarcie doro- 
cznej wystawy rzeźb. Wstęp w dzień otwarcia 
1 kor. od osoby, nie wyłąszając członków Tow. 
Sztuk Pięknych. Osobne zaprcBzenia rozsyłane 
obowiązani do strzeżenia więśmia | nie będą. 
wio- Jestto trzecia wystawa rześb, którą urządza 
dząc, że ten za zbrodnię morderstwa został ża | Towarzystwo „Rzeźba“. Wobec tego, Że świeżo 
zamknięta wystawa sztuki kościelnej była prze- 
dewszystkiem wystawą rzeźbiarską, obesłaną 
przez artystów skupiających się w Towarz. 
„Rzeżba”, nasgwa zię pytanie, ezy urządzać bez- 
pośrednio potem dragą wystawę rześb. Dotych- 
czasowe jednak doświadczenia i znakomite ar- 
tystyczne rezultaty obu poprzednich wystaw 

Gmach  stanisławowskiego Zakładu kary | dały dwa pewniki. Popierwaze konieczność dla 
jest bardzo pilnie strzeżony. Jedyne wyjście | rzeźby wystaw, gdzieby ona była jedyaym celem, 
przez bramę prowadzi obok pokoiku inspek- | gdzisby całe ożoczenie przeznaczone było do 
cyjnego komendanta warty rezerwowej. Ma on|ekupienia na niej nwagl i podniesienia jej e- 
a- siebie klucze do wszystkich kaźni i ubikabyi | fektu. Po dragie potrzebę stałego w roku ter- 


Malarz, Antoni Cieślikow i Ignacy Ko- 
tiaszka. 
Z pięsia tych oskarżonych tylko Nuda po- 


zostaje w  areszoia Śledczym, resztą oskarłżo 
woiność. 


W obszernie umotywowanym akcie oskar- 
żenia, obwinia tych dozorców prokuratorya pąń 


Dnia 9 ligtopada z. r. znajdował się jeszcze 


Ustąpienie wielkiego rabina. Z Konstanty: | całego gmachu, a także do bram i drzwi! minu, z którym artysta z góry może się liczyć, 
nopola donoszą: W tutejszej gminie żydowskiej |33kładu więziennego. Podwórza dookoła | Dlatego postauowiono bezwzględnie w tym ro- 
wybnchł bardzo ostry konflikt. Aszkenasimi, | gmachu są zamknięte wysokim murem, a w|ka tak, jak w poprzednich, wystawę otworzyć 
tj. żydzi niemieccy zawarli z konsystorzem wiel- | POT£© nocnej stoją tam cztery posterunki woj-|w lutym. Rezultat nie zawiódł i nadesłane pra- 


kiego rabinatu kontrakt, przyznający im samo-|Skowe. Ucieczka więc więźcia tą drogą wyla: 
dzielne stanowisko. w obrębie całej gminy ży-| wsłaby się wprost niemożliwą. 


dowskiej. Dawniej Sefardimi, tj. żydzi hiszpań- 


scy byli jedynie roiarodawczymi, ponieważ Asz-| 7 rano, gdy dozorca Stypa otworzył kaźnię ce- 


kemasimi nie byli zorganizowani. 


Gdy następnie się zorganizowali, wybrali sztatu atokarakiego. Zainterpelowany Chomyn 
swych reprezentantów do zgromadzenia narodo- oświadczył fiegmatycznio, że o niczem nie wie. 
wego. Naówóaaą członków tego zgromadzenia Przeszukano więc skrupułatnie gmach, ale da- 
wybierano dożywotnie. Ponieważ było te połą |Tomnie. Jedyny Ślad, jaki został po zbiegu, to 
czone Z niadogodnośŚsiami, Aszkenasimi przepro- była odzież więzienna, xnaleziona w szafliku, 
wadzili, że należy ich wybierać na przeciąg 10 |Sohowanym w suterenach. 


lat. Wszyscy deżywotnio wybrani szłonkowie 
złożyli swe urzędy i rozpisano nowe wybory. 
Aszkenasimi zażądali 


zgodzić się nio chcieli i następnie udało im się 


z konsysterzem zawarcie wyżej wymienionego dzież — a musiała ona naturalnie być przygo- 
kontraktu Lecz teraz wialki rabin ogłosił kon- |towana z góry przez osobę trzecią — mógł 
trakt za nieważny i jednocześnie złożył awój | Siczyński opuścić gmach więzienny tylko przez 


urząd wielkorabinowski, 
Pomiędzy Sefardimami a 
nie ma zgoła Żadaych przyjaznych stosunków. 


Sefardimi są tuziemcnmi, dła których Aszkena- | NOCY dozorca Malarz, a do t. zw. rezerwy warty 
simi są intruzami i do tego bardzo nisbezpie- nocnej przydziełeni byli dozorcy Nuds i Tar= 
ydzi niemieccy “mają | NAwSki. 


cznymi konkurentami, 
bowiem więcej sprytu do interesów i biją na 


każdym kroku żydów hiszpańskich. I stąd gniew, | M'e'szeregowiec 58 p. p. Abraham Rosenkrenz, 


niezadowolenie i wzajemne rozgoryczenie. 


W Salonice, gdzie żydzi hiszpaństy mają| wyszedł tą bramą młody mężczyzna, błondyn, 
ogrormaną przewagę, żydów. niemieckich. pa pro- nbrany w mundur dozorcy zakładu karnego. 
Sta mienawidsą. Pomiędzy Aszkenasimami z Se- Rosenkranz, widząc przed sobą dozorcę wię: 
fardimami istnieją też bardzo głękąkie przeci- | ziennego, otworzył drzwi bez wahania, ów mężczy- 
wieństwa knłturuine i narodowościowe. Żydzi|Z08 z26 wyszedł i więcej nie wrócił. Na chwilę 
Fran. |Frzed wyjściem Siezyńskiego wychodził poza 
cuzów i języka francos<iego, podczas, gdy A- bramę dozorca Tarnawski, który wkrótce /pe- 
szkonasimi hołiują znów kulturze niemieckiej. | Wrócił. 


hiszpańscy są wielkimi zwplennikami 


Oni są tam rozsadnikami knłtury niemieckiej 


sześciu członków, |że drzwi, Ściany i kraty w oknach kaźni były 


W.elki rabin odrsucił to żądanie, przyrzekł je- | nieDaraszone, z czego wynika, że Siczyński wy- 
daak, aby kandydaci Aszkenasimów zostali | Szedł z kaźni przez drawi, które w tym celu 
wybrani przez Sefardimów. Na to znów pierwsi | Sostały otworzone przez osobę trzecią s sownątrz. 


Aszkenasimami | drzwi pokoju inapekcyj nego. 


ce, choć z natary rzeczy mniej liczne niż w ro. 
ku zeszłym, stworzyły wystawę, któraj oceną 
zajmie się niebawem fachowa krytyka, ale o 
której z góry można powiedzieć, Że daje stro- 
azczony obraz całokształtu naszej recźby. 

Rozstrzygnięcie konkursu na medal Krasiń- 
skiego. Daia 15 b. w. odbyło się w muzeum 
Czapskich jary konkarsowe w sprawie medalu 
Krasińskiego. Komisys, w skład której woho- 
dzili pp. prot. T. Axentowicz, prof. Dc P. Bień- 
kowski. Dr F. Kopera i Dr M. Gumowski, wy- 
różniła z pośród nadesłanych 10 projektów me- 
dal oznaczony godłam „Hellas-Polonia*, chociaż 
nie jest do tego sżopnia wykończony, aby się 
nadawał do bezpeśredniej reprodukcyi. Warun- 
kowo więs przyznano toma projektowi ogłoszo ' 
ną nagrodę w kwogie 500 kor. Nazwiska jo- 
dnak autora, przy otwarciu koperty nie ,gnale- 
ziono. Uznanie komisyi usyskał takie projekt 
z godłem „Alma Mater“ z powośu artystycznie 
ujętej głowy poety, wreszcie projekt o godle 
„Ozas uderzyć w czynu atal* za oryginalne tra- 
ktowanie popiersia. 

Towarzystwo numizmatyczne w Krakowie, 
które konkurs ten ogłosił”, przypomina zarazem 
'pp. artystom, że termin nadsyłania projektów 
na medal i tablicę Kołłątaja upływa z końcem 
lutego. Dodaje także, że rozstrzygalęcie kon- 
kursu na medal Skargi z rozmaitych powodów 
jeszcze odroczonem być musi“. 

Przeglądu powszschmepo seszyt stycznio wy 
poświęcony jest cały 300-nej rocznicy zgonu 
Wielkiego Skargi. Na wstępie „pierwszega jnbi- 
łeuszewego zeszyta* — jak go redakcya nary- 
wa — poaświęcił redaktor X. Jan Paw oiski 
T. J. gleboko pomyślany artykuł na temat: c» 
mówi dziś Skarga jako gios sumienia * aaredo- 
wego? 

„Rzadko na którym przykładzie tak dobi- 


Ucieczkę Siczyńskiego spostrzeżono o godz. 


lem zabrania Chomyna i Siczyńskiego do war» 


Bezpośrednio po odkrycia ucieczki stwier- 
dzono, że zamek przy drzwiach był uszkodzony, 


Po przebraniu się w suterenach w inną o- 


bramę główną, a wiąc przechodząc tuż' koło 


Służbę komendanta warty nocnej pełnił tej 


Prócz tych daozoroów pełnił słażbę przy bra- 


który pedał, że tnż przed godziną 10w nocy 


Wedle aktu oskarżenia decorca Nada byt 


i dzienniki niemieckie podnoszą z uznaniem i |SPiriłus movens całej aknyi. Pezy rewizyi do-łtnie, jak na npadku Polski staje sią widccznera 
zadowoleniem, że jeżeli w całej Rumunii i naf mowej znaleziono u niego pokwitowauiś (Si-|-- powiada autor — jak nieodzownym władcą 


Bałkanie domówić sią można językiem niemie 


czyńskiego za otrzymare za pośrednictwem Nady | Świeta jest wewnątrzny czynnik moralności. — 


ckim, to właśnie zawdzięczyć t» należy Aszke. | Pieniądze, dałej stwierśzono, że Nuda zaciąyną! | Jakiekolwiek ściślejsze ugrupowanie ladzi na 


nasimom. 


u Siszyńskiego pożywzką w kwocie 560 koron | dłuższą metę bos praestrzegomia xaaad moral. 


S:fardimi są całkiem zależni od „Alliance "Ë że porozumiewał się z dotąd niewyóledzonymi | nych, obowifuających tai calość jak jednostkę, 
lars Ślub naiyeraale", kióra jadank ssała sią adherentami Siuzyńskiego, a co najważniejsze | jest wręcz niemańdliwe. 


teraz „alliance israólite française", a jej za. |zabrał on ze swego mieszkxnia de zakładn. 


„I oto ten głos mumienia, jaki badsić winną 


dnim jest rozszerzenie języka francuskiego i |SWOJĄ uuiformową blazkę i spodnie, której to | rocznica Skargi w dzisiejszej Polica“. 


polityki francuskiej na wschodzie. Wielki rabin | odzieży do domu już nie przyniósł więcej. 


nie'chce zgodzić się na te, aby niemieccy żydzi 


Zaany poeta Wiztor Głomułlicki pomiee 
Rozprawa odbywa się w nowym budynka|szcza na drugiem miejsca jabileuszówego no- 


mieli własne szkoły, w którychby po niemiecku sądowym przy ulicy Bilińskiego. Prze sodniezący | maru wiersz: „Na trzystolecie zgonu Skargi“, 


mogli się uczyć, tylko dzieci swe mają posyłać | wiceprezydent sądu Dr Krynicki, jako wotanst 
do szkół francuskich. Wielki rabin złożył też|Zesiadają Dr.: Schneider, Kałczycki i Szydłow- 
urząd w tej nadziei, że jego przyjaciele francu- | SK. 


scy zrobią wszystko, aby go dostać znów na 


Potem następuje „Wynik pierwszego Kon- 
kursu iPrzegiądu powszechnego na rocznicą Siar- 
gi“. Na konkursowy temaź p. t. „Rodzaj twór- 
Po odczytaniu aktu oskarżenia przewodni-|czości Skargi“ nadesłano trzy praca, z których 


ten arząd. Chwilowo” toczy się więc zaciekły | CZ4CY zarządza odczytanie planu Bytuncyjnago, | rozprawa: p. t. „Indywidnałcość twórcza Skar- 


spór pomiędzy jedną i dragą partyą żydowską. | 22236m zabiera głos- obrońca Dr Baosyński ijgi“ p. Stanistawz Mitery, słuchacza filozofii 


Składki. Na Zakład w Pawlikowicach kor. 54.89 
Chór kl. VII i VIII Konwiktu Chyrowskiego — zebra- 
ne po kolędzie. P. Mitschkowa z Gorlic kor. 5. 

Ba buraę gimn. real. w Orłowej p. Mitgcekowa 


kor. 
Dia biednej staruszki X. J. Ręgorowicz kor. 5. 


Repartaar teatre miajsziage w Mzołowwi0 


Snbota. „Straceńcy“, dramat w 4 akt. Tad-usza |czorem, tak ażeby wrażenie było zupełna. 


centralnyewa Lwowie, 
Kapitał akc. Kor. 10.080.908. 

Telefon Nr. 0092. 
Kasy otwarte 9—4 ä PN wyjątkiem 


Lakłęd 


niedzi 


| an e a e 


iś 


Felleu w Stubiey, Elsaplatz Nr. 260 Ksoktyn. | - 


wnosi o zarządzenie wizyi lokalnej, prosząs za- | VI. roku uznaną została przez sąd Kovkieżowy 
razem. "o dopuszczenie do niej dziemnikarzy ze za względnie najłepzzą i nagrody godrą. Po- 
wzgłęda nw to, że pubłHczność chriktaby się |crątek tej pracy pagunszczono w omawianym 
czegoś. pewnego i o tem dowiedzieć. zeszycie. 

„Gdyby zaś temu wnieskowi odmówiono, prosi W dalszym ciągu namerc prof. Uniw Jaglell. 
obrońca przynajmniej o dopuszczenie mężów sa- | Stanisław Windakiówicz cgłasza pracę pt. 
ufania z. łona dziennikarzy. „Charakter Skargi”, która — jak redakcyd w 

„Prokurator w zasadzie nie sprzecięla się|przypisku dodaje — „jest pierwszą w naszej 
wnioskow!, wnosi jednak, aby oględziny odbyły | Htóratarza próbą odtworzeńia korkłetnej oso- 
się o zmroku, mniej wię:ej około godz. 7 wie-| bowości Skatgi*. : 
Prof. St, Mondedaki przedstawia Skargę 


Wszelkie transakcye bankowe. Finansowanie przedsiębiorstw 
przemysł. Wkładki næ książeczki i rach. bież. Kupic i sprze- 
daż walat, dewiz, papierów wart. eskont, inkaso weksli, +wy- 
kaz czeków i akródytyw kraj. i zagr. Udziela wszefkich wska- 
zők co do lokacyi kapitałów i transakcyi finansowych. 
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Reumatyczne. padagryczne, bół- głowy, zębów? Nabawiliście się czego przez przeciąg. przeziębienie? Spróbójcie jednak uśmie- 
rzającęgo bóle, gojącego, wzmacniającego fluidu Fellera z marką „Eleafiuid* i też przóćiw strzykańin i bołeści w piecach i 
krzyżach jest on rzeczywiście dobry! To nie jest reklamal Próbny tuzin 5 koron franco. Wytwórcą i 


14 z 


jest tylko aptekarz È. V. 


BAMMAŁ a44 a way 


Str. 4. 


i Bossaetaa na tle kazań pogrzebowych. 0 Skar- 
dze jako hagiografio pisze prof. Uniw. Jagiell. 


Dr T, Grabowski. Poznańczyk, X. St. Oko 


niewski podaje acywek ze ewego dzieła, któ- 
„Pismo św. w 
dziełach X. Piotra Skargi“. Prof. Uniw. Jagiell. 
Dr Tretiak pomieezcza dalej rozprawę p. t. 
„Skarga i Filalet", a X. J. Sygański przed- 
stawia stosanki Skargi z Batorym na tle listów 
Skargi. Jest to także us'ęp z książki, która 
wkróice opuści prasę. Ten sam autor podaje 
nam niektóre „z nieznanych listów Skargi“, 
które również w roka jubiłeoszowym wyjdą w 
dziele p. t. „Listy X, Piotra Skargi z lat 1566 
do 1710“. Namer zamykają dwie polemiczne 
rozprawy, mianowicie: X. J. Pawelskiego: 
„Z powodu pewnego poglądu na roczni.ę Skar- 
gi“ i Wincentego Kosiakiewicza: „Dziwne 


re niebawem prasę opuści p. t. 


warunki rocznicy“. Oba te ertykały są odpe 
włedzią na artykuł prof. Uniw. Jagiell. De. 
Chrzanowskiego zamieszczony w nowor:cznyc 
numerze „Kuryera Warszawskiego“, w któryc 
następca Stanisława Tarnowskiego zastanawi 
sią: „Pod jakim warunkiem jubietsz Skarg 
może być obchodem ogólno narodowym ?* X. Pa 
wółski odpowiada: „Skarga ma tytuiów doBy: 
do czci każdego Polaka jakichkolriek przeko 
nan . 

I. Zeszyt jubileuszowy „Przeglądu Powsze- 
chnego* liczący przeszło 11 arkuszy druku 


pezedstawia sią wiąc bardzo bogaty w „treść 


skargowską*. Ponadto zdibi go kilka repro 
dukcyi portretów Skargi różnych m'strzów ' 
Matejką na czele. Całcść zeszytu przynosi za 


Beczyt redakcyi, a Czytelnikom miłą i conga 


pamiątkową książkę. 


Dział ekonomiczny. 


Gdzie jest nasz patryotyzm przemysłowy ? 
Liga Pomecy przemysłowej otrzymała od jedne: 


z galicyjskich fabryk zapałek, list następujące. 
treści : 


„Położenie galicyjskich fabryk zapałek 
jest w ostatnim czasie bardzo krytyczne, gdyż 
kupcy galicyjscy sprowadzają rozmaite zapałki 


do nas całymi wagonami od fabryk pezagali 
cyjskich, podczas gdy fabrykanci galicyjscy bez 
ustannie budoją nowe magazyny do przecho 
wania prcdukowanych zapałek, 

Wobec takiej ck:.liczności zamierzają fs 
brykanci gelicyjscy w najtliższym czasie ic? 


ruch fabryczny całkiem wstrzymeć. — Obecnie 
wynoazą moje zapasy zapałkowe przeszło 15 


milionów pudełek. 

Podczas, gdy w innych krajach sama pu 
bliezacść dba przy zakupnie o dobro włssneg 
przemysłu, które jej leży na sercu, u nas kon 
sumenci ze świadomośc'ą wiasny przemysł ruj 
nają. 

Dła własnego przekonania się proszą przy 
najbliższej sposobności od znajomych zażąda 
ognia, jestem przekonany, że prawie każdy bę 
dzie miał przy sobie zapałki pozagalicyjskie* 


Przedłużenie ważności ulg taryfowych przy 


paszach i ściółce. Ministerstwo kclei przediu 
żyło termin ważn: ści 50 proc. ulg taryfowych 
przy paszach i ściółce do końca maja br, 
Zniżka taryfowa dla kartofli i koknrndzy 
kcńczy się z dviem ostatniego marca br. 


CENNIK ZIEMIOPŁODÓW. Kraków 16 lutego br 
Płacono za 100 kg. netto: Pszenica biała 23:40 do 
24:20 czerwona i żółta —'— do —'—, uszkodzona 


—— do ——, węgierska —*— do —'—; żyto krajo- 
we 20:20 do 21:30, uszkodzone —-'*— do —'—, węgier- 
skie —*— do —'--; jęczmień browarny —'— do — —, 
na krupy 18:60 do 20.0, na paszę —— do —— 
owies do siewu (z opłatą akcyzową) —'— do — —, 
na paszę 20:60 do 2220; proso —*— do —*—; jagły 


do, — —4 
18:40 1980; groch 22— do 32-— ; fasola 25— do 
49-—; soczewica 43*— do 52—; wyka 24— do 26—; 
taro zwyczajne 93—do 11*- ; koniczyna pastewna 
Ja— do 15:—; słoma 560 do 7- ; rzepak zimowy 30:50 
32— ; kminek krajowy 66:— do 70:—, holenderski 
76:— do 80:—; koniczyna nasienna czerwona 140— 
do 1:4 -, biała —— do —'—; tymotka nasienna 
114— do 150*—; esparsetta —*— do —'—-; ziemniaki 
8:— do 9 —; jaja kopę 5'60 do 6'40; masło za 1 kg. 
3- - do 3:80; ser —'60 do —'80; mleko zbierane za 1. 
12-— do 20—, niezbierane —'20 do —'30. 


Listy z kraju. 


Liszki. (Nowy gmach magistratu. — Jaseł- 
ka, — Wieczorek styczniowy. Karnawał). 
Piszą nam z Liszek: Niedawno wykończono ta 
budowę magistratu. Gmach ten będzie mieścił 
prócz biur magistrata równień niektóre instyta- 
cye oświatowe i ekonomiczne miejscowe. Pod 
względem estetycznym nie pozostawia nowa bu- 
dowla nie do życzenia. Zbudowana została po- 
dług plana Wiktora Miarczyńskiego z Krakows, 
nie zbyt wielka, ale postawiona w najlepszym 
punkcie, a dobre ustosunkowanie powierzchni 
jej zrębów, występów, facyat i wyniosłego da- 
chu, chcó to wszystko razem niby tylko kilka 
linii prostych, ale naprawdę „pomyślanych*, 
daje sylwetę nader miłą dla oka. 

Wkrótce też pokazało się jak gmach, mie- 
azczący między innemi jedną dosyć wielką salę 
był potrzebny. (Tu nadmienić wypada, że stanął 
on zabiegami obecnego naczeinika gminy, oraz 
członka Rady powiatowej krakowskiej, p. Jana 
Madeja). 

Pośród zaledwie otynkowanych ścian tej 
sali odegrano kilkakrotnie „Jasełka“, o których 
już donosiliśmy. Teraz zaś w dniach 3 i 4 lu- 
tego odbyła się tamże uroczystość dla aczcza- 
nia 49 roczniey powstania stycznio- 
wego, staraniem miejscowego Koła T. S. L, 
Odegrano dwie sztuki: „Dziesiąty pawilon* i 
„Hanusię Krożsńską*, Przężyliśmy „górną chwi- 
lę,, dzięki zdawua doskenale zgranemu zespo- 
łowi amatorskiego teatru, do którego dołączyły 
się też niektóre siły z teatru włościańskiego. 
Z tego zespołu wymienić należy p. Waleryę 
Hoffmann w roli Ludwiki Narbat i Hanusi Kro- 
Żańskiej, p. Kazimierza Rumiana w roli uwię- 
zionego dowódcy powstańców Kruka, p. Stani- 
sława Marcinkowskiego w poli nieświadomie o- 
krntnego, a Śmiesznego przez swą głupotę žan- 
darma rosyjskiego, ale tym razem wszystkich 


przeszedł p. Michał Stano W roli przebranego 
za spowiednika pułkownika żandarmów rosyj- 
skich. Słowo wstępne wraz z ohjaśnieniem tych 
dwóch obrazów dramatycznych wygłosi pierw- 
szego dnia p. Kinsner, kierown k szkoły lado- 
wej z Nowej Wsi Szlacheckiej, a drugiego dzia 
sędzia Antoniewicz z Liszek. 

Przygotowuje się też wiec chełmski, 

Ponieważ jednak Życie ma swoje prawa, od- 
były się tu dwa bale w dniach 10 i 11 lutego 
b. r. w tejże sali Msgistratu. Pierwszy z nich 
był to bal sfer urzędniczych i nauczycielskich 
Liszek i okolicy. Udał się pod każdym wzglą. 
dem bardzo dvbrze. Ale prawdziwa ochota była 
dopiero na niezapomnianym balu ludowym dnia 
następnego, urządzonym przez miejscową streż 
ogniową. Był to zapewne pierwszy bal tego ro- 
dzaju w zachodniej Galicyi. Sala udekorowarą 
została pod kierownictwem zkademika p. Wa 
cława Hoífæanns, ściany gałęziami świerkowemi, 
s: fit chińskiemi latarniami. Wiejskie dziewczęta 
i mąłutki zmówiły się, aby wystąpić w p:ra: 
dnych strojach krakowski. h wieśniaczek, a bar 
wista te stroje, niektóre prosto z igły, przy 
krakowskich strojach wększyej czyści nężczyzi, 
w przytłumionem cświetłeniu chińskich latarni. 
było to coś wiąsej jak „bajecznie kolorowe“, 
bo wyglądało jak senne marzenie. Około półno: 
cy urządzono wspaniałego poloneza z wszystkich 
par pod przewudnictwem sędziego Antoniewicza, 
Trzeba było widzieć jak to brzetwo obojga pci, 
które po raz pierwszy w Życiu usiyszało wycaz 
„Polonez“, posuwało się odrazu ze znakomitym 
zrczumieniem kroku polonezowego i odczzciem 
jego rytmu ; zdaje się, że to jest już we krwi 
każdego Polaka. Bal skończył się o godzinie 8 
rano, 


SO (RA RE 
Najpiękniejsi ludzie. 

Ciekawe wyniki dała ogłoszona przez mie- 
sięcznik londyński „Strand Magazine“ an- 
kieta na zapytanie: Jaka rasa wydaje ludzi 
najpiękniejszych ? 

Sród uczestników jej, przeważnie cudzo- 
ziemców, znajduje się też znany uczony mo- 
aachijski prof, Bergman. Otóż — jego zda- 
niem — krajowcy wysp Samoa tworzą naj 
piękniejszy szczep ludzki, Wyrok ten mar- 
twi Anglików tem bardziej, że profesor mo- 
nachijski stawia przedstawicieli rasy anglo 
saskiej, pod względem piękności, dopiero Ra 
azóstem mlejscu, po Szwajcarach, Skandy- 
nawczykach, Włochach i Turkach. 

Wielu za to innych uczestników ankiety 
uznaje Anglików za typ najbardziej zbliżcny 
do uwiecznianych w marmurze typów staro- 
żytnej Hellady. 
Sandow, zdobywca pierwszej nagrody na 
konkursie piękności kształtów ciała męskie- 
go, utrzymujący cbecnie w Londynie zakład 
kuitury ciała, opłacający mu się lepiej, niż 
popisy siłackie, uważa Anglików za przewyż- 
szających, pod względem piękności kształ- 
tów, wszystkie inne rasy, na drógiem zaś 
miejscu stawia zręcznych Japończyków, nie 
chcąc widocznie urażać przymierza angiel 
sko - japońskiego. 

Znany podróżnik podbiegunowy, porucz- 
nik marynarki Shakleton, oświadcza, że pod- 
czas licznych swych podróży, nie widział ni- 
gdzie piękniejszych (?) kobiet, jak Angielki 
i Amerykanki. 

Inny znów podróżnik słynny, mianowicia 
badacz Tybetu, Sven Hedin, oddaje patryoty- 
cznie palmę pierwszeństwa Szwedem i Nor- 
wegom. 

Najczęściej wszakże wychwalana jest pię- 
kność Włochów. 

Marek Store powiada: „Włoch to typcwy 
okaz człowieka”. „Artysta malarz, sir Willam 
Goscomte John, potakuje zdaniu powyższe- 
mu, dodając, że zwłaszcza Włochów połud- 
niowych można uważać za ludzi najpiękniej- 
szych. Tak samo sądzi Artur Giosy, zazna- 
czając, że na ogół Włoch zbliża się najbar- 
dziej do pierwowzoru helleńskiego, twierdzi 
wszakże jednocześnie, że najpiękniejsze oka- 
zy mężczyzn zdarza się spotkać wśród Sikh- 
mów i Rajputów, mieszkańców Indyi wscho- 
dnich, najpiękniejsze zaś okazy kohiet w Ir- 
landyi. Co do kształtów, to pierwsze miej- 
ace mają zajmować wśród ras ludzkich dzie- 
wczęta samoańskie. 

Omawiając wyniki ankiety, redakcya mie- 
sięcznika londyńskiego dochodzi do następu- 
jących wniosków: 

„Wogóle przypada najwięcej głosów Wło- 
chom, zwłaszcza co się tyczy piąkności mę- 
skiej. Co zaś do kobiet, do majwięcej uzna- 
nia znajduje piękność cór trójkrólestwa — 
ale nie beg zastrzeżeń, bo i Francuski, Sgwo- 
dki, Włoszki znajdują licznych obrońców“. 
Najciekawazym jednak wynikiem ankiety 


jest brak najzupałniejszego uznania dla Niom- 


ców lub Niemek. Nikt o nich nie wspomina, 
chyba, że w sposób mało pochłebny. 

Za rasę wreszcie, rozwijającą sią najszyb- 
ciej, uczestnicy ankiety uważają Amerykan 
północnych. 

Ankieta angielska kweatyi nie rozstrzy- 
ga, gdyż jest cokolwiek zaprawna lokalnym 
patryotyzmem, Angielki wogóle pięknością 
nie grzeszą. Główną ich ozdobą jest świeża 
cera i zręczność ruchów nabyta przez syste: 
matyczne ćwiczenia gimnastyczne. Pod wzglę 
dem rysów najwyżej stoją Włoszki, pod wzgię 
dem wyrazistości i uroku Polki i Hiszpanki. 
Na najniższym stopniu piękności stoi pod 
każdym względem kobieta niemiecka. 


Kłamstwa ruskie. 


Tolagramy „Głusa Narodu" z fata 17 lutego 


Lwów. (Tel. wł.) Dzienniki tutejsza pię- 
tnują, jako kłamstwo twierdzenie „Diła”, ja- 
koby po wycofaniu sią Rusinów z komisyi 
budżetowej, Polacy nie uwzględnili petycyi 
ruskich o subwencyę na cele kulturalne i 
oświatowe, 


Tak np. siłacz niemiecki | 


GŁOS NARODU z dnia 18 Lutego 1912. 


Tak samo, jak i lat poprzednich, ejm 
przyznał subwencye ruskim instytucyom o- 
światowym, kulturalnym i ekonomicznym. 

(W sprawie tej patrz artykuł „Rusini w 
Sejmie i poza Sejmem“). W ertykule tym 
nie kwestyonowaliśmy prawdziwości twier- 
dzenia „Diła*, gdyż jesteśmy zdania, że 
gdyby rzeczywiście Polacy tak postąpili, jak 
pisze organ ukraiński, to wobec obstruk- 
cyjnych gwałtów ruskich byli do tego najzu- 
pełniej uprawnieni, a odpowiedzialność xa 
szkodę, jakąby w tym wypadku poniósł na- 
ród ruski, spadłaby tylko na ukraińskich po- 
słów, którzy zamiast pełnić swe obowiązki 
udaremniają normalną pracę Sejmu.. Byłaby 
to słuszna i otrzeźwiająca nauczka dla Ru- 
sinów, którzyby się dowodnie przekonał!, jak 
szkodliwą -— przedewszystkiema dl: nich — 
jest awanturnicza polityka ich „wybrań- 
ców”... 

Jeśli pomimo to polska większość sejso- 
wa nie skorzystała z tego prawa i uwzgię- 
duiając petycye Rusinów, stanęła na straży 
interesów ruskich — tem dała nowy dowód 
swaj życzliwości dia narodu ruskiego, a „DI- 
łoś swym artykułem jeszcze raz dowiodło, 
ża Operuja tylko fałszami i kłamstwami. — 
rrzyp. Red.) 


Sprawy austro-węgierskie. 


Choroba hr, Aehrenthala. 


Wiedeń. (Tel. wł) „N. Fr. Presse“ donosi 
o godz. pół do 2 pop., że w stania zdrowia 
hr. Aehrenthała nastąpiło niebezpieczne po 
gorszenie. Nastąpił gwałtowny upadek sił i 
wystąpiła wieika duszność. 


Podróż cesarza do Budapesztu. 

Wiedeń. (Tel. wł.) „N. F. Presse“ donosi, 
że cesarz na Węgry uda się dopiero po 
Wielkanocy, gdyż obecnie jest za zimno. 


Nowa ustawa narodowościowa. 

Wiedeń. (Tel. wł.) Obiega pogłoska, że ga 
binet hr. Stuergkha celem zmniejszenia starć 
narodowościowych ma zamiar wydać ogólne 
prawo językowe z uwzględnieniem stosunków 
i warunków każdego kraju. 


Urzędowe zaprzeczenie. 
Wiedeń. (Tel. wł.) „N. Fr. Presse“ zaprze- 
cza na podstawie urzędowych informacyi 
z Drezna pogłosce, jakoby ks. Maksymilian 
saski miał być powołany na ruską metropo- 
się lwowską. 


Walka z opozycyą- 

Wiedeń. (Tel. wł.) Z Budapesziu donoszą, 
śe hr. Tisza domaga się stanowczo podjęcia 
walki z opozy y4. Twierdzi on, że obecny 
regulamin po odrzuceniu fałszywych inter- 
pretacyj i nadużyć zupełnie wystarczy. Hr. 
Tisza odbył w tej sprawie szereg konferen 
cyj z prezesem Sejmu i zamierza w przy 
szłym tygodniu porwać stronnictwa rządowe 
do walki z Oopozycyą. Zanosi się tedy na go- 
race sceny w Seimie węgierskim. 


Anglia i Niemcy. 
Londyn. (T. B.) Grey w mowie w Manche 
ster wspomniał o odwiedzinach ministra Hal- 
danea i o przemowach Asquitha i Betkma 
na Hollwega i zwracając się do uczestników 
zebrania rzekł: Spodziewam sig, że uznacie. 
iż na te, co mówił angielski premier, dant 
w Beilinio odpowiedź w tym samym cuchu. 
Jeżeli Ścisła rezerwa obecnie będzia koniecz- 
ną, nie mieści ona w sobie bynajmniej bra- 
ku serdeczności, gdyż nieraz po dokładnej 
rozwadze, trzeba wachować wstrzemięźliwo ść 
w słowach. Jestem pewny, iż rozproszone 
a mgły nieufności i podejrziiwo- 

ci. 
Niemieckie umizgi. 

Berlin. (Tel. wł.) Ze sfer anglelskich do 
noszą, że ces. Wilhelm zaprosił lorda Haida- 


ne'a, aby na wiosnę odwiedził go na kilka 
dni na Korfu. 


ME emo A "| 


Sytuacya w Turcyi. 
Zbliżenie turecko-angielskie. 


Konstantynopol. (Tel. wł) Z  inicyatywy 
Turcyi przyszło do zbliżenia angielsko-tu 
reckiego. Sułtan nadał angielskiej parze kró- 
lewskiej najwyższy order turecki Hanadan. 
Dotychczas mieli go tylko car Mikołaj IL 
Wilhelm II. i wicekról Egiptu. 

Rząd angielski w odpowiedzi na to po. 
zwolił, by admirał Gambel powrócił znowu 
na stanowisko organizatora floty wojennej 
tureckiej. 


Ostrzeliwanie krążownika. 
Londyn’ (Te). wł.) Do „Daily Telegraphu* 
donoszą z Adenu, że w pobliżu Perimu, w 
cieśninia Bub-et-Mandel, tureckie baterye 
brzegowe ostrzeliwały Krążownik angielski 


„Dido“, wziąwszy go za okręt włoski. — 
Szczęściem, wskutek nieumiejątnego celowa 
uis, — wszystkie pociski tureckie chybiły 
celu, 


Telegrainy. 


Telapramy thuss Nasrin" s pule 17 lutego 


Skarga przeciw min. Dłagoszowi. 
Wiedeń. (Tel. wł.)Zygmunt Cudek współwła- 
ściciel firmy Ostrawski i Cudek we Lwo- 
wie wniósł przeciw min, Długoszowi skargę 
o 345.600 koron należnych mu jako prowi- 
zya za założenie syndykatów i tow. akcyj- 


| 


nych, które przeprowadziły sprzedaż kopalń 
nafty ministra konsorcyum angielskiemu za 
4 milionów koron. Na pierwszej rozprawie, 
na której min. Długosza zastępował poseł 
Dr Gross, dano ministrowi 4 tygodnie czasu 
na odpdwiedź na skargę. 


Rok 1812 I odrodzenie Słowian. 


Moskwa. (Tel. wł.) W Tow. rosyjsko - ha- 
lickim Kułakowskij wygłosił odczyt o zna- 
czeniu wojny 1812 r. w historyi odrodzenia 
słowiańskiego i między innemi dowodził, że 
cesarz Aleksander I-szy utworzył Królestwa 
Polskie z Księstwa Warszawskiego. — Kuła 
Kkowskiego popierał Iłowajskij, który wygło- 
sił piorunującą mowę przeciwko Polakow. 


Proces polityczny. 

„ Wiedeń. (Tel. wł) „N. F. Presse“ donosi 
via Lwów, że w Warszawie rozpoczął się 
proces panny Małackiej, Polki, poddanej an- 
gielskiej, obwinionej o należenie do kcjówki 
P. P. S. Proces został odroczony celem 
przesłuchania nowych świadków, „gdyż zc- 
unania p. Małeckiej przeczą w zupełności 
oświsdczeniom „ocùrany“. 


Rozmowa z przywódcą centrum. 

Berlin. (Tel. wł) Przywódca centrum w 
parlamencie poseł Spahu oświadczył kores 
pondentowi, że znany wywiad z przedstawi 
cielem „Dortmunder Zte* jest wyssany z 
„i — Pulacy nie mogli głosować ina- 
czej, 


Ustąpienie sekretarza stanu. 

Berlin. (Tol. wł) Utrzymuje się pogłoska, 
że Kiderlen - Wachter ma niebawem ustąpić, 
gdyż cesarz jest niezadowolony z jego poli 
tyki, zwłaszcza z nieudolnego przeprowadze- 
nia sprawy marokkańskiej. Następcą jego bę 
dzie dyrektor polit. w min. spraw zagr. rze- 
czywisty radca legac. bar. von Stumm, który 
rozpoczął rokowania angielsko - niemieckie z 
min. Haldanem i prewadzić je będzie dalej 
w Londynie. stosunkowo młody cieszy się 
łaską cesarską. 


Wyjazd cesarza Wilhelma. 


Berlin. (T. B.) Cesarz Wilhelm odjechał 
dziś w nocy do Kilonii. 


Groźba powstania Albańczyków. 


Wiedeń. (Tel wł) „Reichspost* donosi, że 
w Skutari deputacys Malisgorów wręczyła 
pięciu konsulom memoryał, w którym Malis- 
sorowie oświadczają, że jeżeli mocarstwa nie 
ujmą się za nimi i nie rozciągną międzyna- 
rodowej kontroli nad postępowaniem rządu 
tureckiego, oni na wiosnę chwycą za broń. 


Rosya i Gzarnogóra. 
Petersburg. (Pet. aj. tel.). Car nadał człon- 
kom świty króla czarnogórekiego odznacze- 
nia. Minister spraw zagranicznych Gregor icz 
otrzymał order Anny I. ki. 


Okradanie skarbu państwa. 
Rzym. (Tel. wł) Sprawa nadużyć przy do- 


stawach dla armii włoskiej w Tripolisie za- 
czyna przybierać coraz większe rozmiary. — 


'|Wmieszani są w sprawę także czynni ofice- 


rc wie. 
Pokazuje się, że obok złej żywności i 
mundurów, — amunicya była także zła. 


Dalsze przewroty w Chinach. 


Wiedeń. (Tel. wł.) W kołach dypiomatycz- 
nych panuje przekonanie, 
chińska stanowi tylko przejściową formą 
rządu do monarchii konstytucyjnej. 

Dynastya dlatego zachowała wszełkie swa 
tytuły, aby tem samsiu ułatwić sobie powrót 
na tron. 


Powstanie w Meksyku. 


Nowy Jork. (Tel. wł.) Powstańcy w Mə- 
ksyku wysadzili w powietrze most kolejowy 
w chwili, gdy przejeżdżał przez niego pociąg 
osobowy z wojskiem rządowem, Wielu ofl- 
cerów i żołnierzy zginęło. 


Qibrzymie bezrobocie. 


Londyn. (Tel. wł.) O ile w dniach najbliż- 
Szych nie nastąpi porozumienie, to za dwa 


tygodnie rozpocznie się bezrobocie ogólne |4 


w angielskich kopalniach węgla. Byłoby to 
największe bezrobocie ze wszystkich dotych- 
czasowych, albowiem, według dotychczaso- 
wych obliczeń, porzuciłoby pracę 1,050.000 
ludzi, a drugi milion byłby zmuszony do beg- 
robocia z powodu braku węgla we fabrykach. 
Ceny węgla gwałtownie idą w górę. W ko- 
łach związkowych robotniczych liczą się 
z ewentualnością wybuchu sympatyzujących 
strajków we Francyi, Niemczech i Belgii- 

Londyn. (Tel. wł.) Obawa, że 1 marca br. 
wybuchnie ogólne bezrobocie górników staje 
się prawdopodobną. Górnicy chcą strajk prze- 
prowadzić aż do wzajemnego wyczerpania sił 
zarówno właścicieli Kopalń, jak i strajkują- 
cych. 


Strajk generalny. 

Angers. (T. B.) Kongres górników uchwa: 
lit w zasadzie rozpocząć jeneralny strajk. — 
Tylko co do terminu jego rozpoczęcia niema 
zgody. 


Nadesłane. 


Za artykuły w tej rubryce Redakcya nie 
przyjmuje żadnej odpowiedzialności. 


Zwracamy uwagę Czytelników na ogłeszenie 
dane w dzisiejszym numerze naszego pisma o 
„rozpisaniu nagród „Ceres“. 


Wadług lekarskich sprawezdań — na reumatyzm, 
podagrę i newralgię okazał się Contrheumann 
nader skutecznym środkiem uśmierzającym ból, ugu- 
wającym nabr.mienia i przywracającym ruchliwości 
stawom. 


ġe rzeczpospolita: 


Nr. 36. 


Niezrównanemi 


MAGGI kosi 
po wh 


na v, litra 
najlepszego rosołu wołowego. 
Należy przeto żądać zawsze wy- 
raźnie MAGGlego kostek buliono- 


wych ze „znakiem ochronnym: 
krzyż w gwieżdzie. 


Emulsya Scotta 


zawiera w zupełnie łatwo stra- 

wnej forimie składniki, potrzebne 

do wzmocnienia zbyt delikatnej 

budowy kości i rozwinięcia się zę 

bów. To nam wyjaśnia szerokie 

zastosowanie Emulsyi Scotta ze 
strony pp. lekarzy 


W praktyce dziecięcej, ssa: 


o ile się rozchodzi o sprowadze- czającym 
nie trwałego wzmocnienia delika- `: żre 
tnej budowy kości. Dzieci zaży- "7 


wają z przyjemnością snaczną Emulsyę Scot- 
ta, znoszą ją debrze i uzyskują proste i 
piękne nóżki. 
Przy kupnie żądać wyrsźnie Emalsyi Scotta, —- 
„Scott“ jest to jedyna marka, która od 35 lat 
będąc w użyciu, ręczy za dobroć i skutek, 


Cena oryginalnej flaszki 2 50 h. Do nabycia 
we wszystkich aptekach. 


Dwóch chłopców na Giewont wybrało się raz, 
Jeden szedł żwawo — drugi ledwo lazł. 

Wigo pyta: „Skąd rzeźkość ta— powiedz mi drogi?“ 
„Bom francuską wódką nataeł sobie nogi“. 


Do wojaka poszedł Jaś. Hej, merezo, ćwiczenia 
Męczą—lecz on ma radę przeciw trudów skutkom, 
Bo do tornistra któż Środka tego nie docenia 
Całą flaszkę z francuską zapakował wódką. 


Tenor Caruso, ach i ciągle miał kłepoty 

Z głosem, z chrypką. z gardła bólem, 

Dziś gł a znów ma cudny i humor wrócił złoty, 
Bo gardło płncze wódką fancuską z menthclem, 


Flaszka orygin:laa wiej wódki francuskiej 
z mentholem kosztuje tylko 


— 44 hal. == 


Wielka flaszka K. 1'10. Olbrzymia flaszka 

K. 2.20: i jest do nabycia we wszystkich 

aptekach i sklepach. Gdzie niema na skła- 

dzie, zwrócić sią należy do wyłącznego 
producenta 


Aleksandra Kalmara, 
Wiedeń 11/2 Nordbahnkoł, | Fellerhof. 
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CENNIK 


izby handlowei i przemysłowej w Krakowie. 
z dnia 17 lutego 1912 r. godzina 1 w pob. 


Płacą | Ządają 
Waluty. w Koronach 
Robie papietowa. . . . ,... ,. 2304 26] 35 
Marki niemieckie , , . . , . a. 117 — 117 p 
Franki papierowe om « « « . , B5—| % go 
20-to frankówki w złocie, , =.. 198 —| i9 29 
Łisty zastawne. 

Fo Listy zast. prem. Banku hipotecz. |110 —| — — 
4'/,0/, Listy zastawne Banku hipot. .| 98 50| 9a _ 

UM ji A 5 n „| 9175] 92 25 
4'],*/, Listy zastawne Banku kraj. , „| 98 75| 98 50 
407, Listy zastawne Banku kraj. . „| 91 75| 92 75 
4, Listy zast. gal. Tow. kred. z. nieek. | 96 70} 97 70 
4°/, Listy zast. gal. Tow. kred. 41-let. | 96 25 97 25 
40/, Listy zast. gal. Tow. kred. 56-let. | 91 75] 92 — 

Q©bligacye i pożyczki. 

4*], Galicyjskie obligucye propinac. , | 98 —| gg — 

49, Pożyczka krajow» z r. 1893 . „| 91 75] gg 75 

4/, Pożyczka miasta Lwowa . a . .| 89 75] 30 75 

4:/,*/, Pożyczka miasta Lwowa . . „| — —„j _ — 

LUPA Obligacye kemunalne Bażiku kraj. | — „SR 

4:/,*/, Obg. komunalne Basku kraj. | y8 BOl 89 — 

46, Obiigacye kolejowe. .- . . . .| 9650] 4 — 
Losy. 

Losy miasta Krakowa ,.,..... =|[ "Fa 
Akcye. 

Akcye Banku hipoteczn. we Lwowie |890 6356 — 

Akcye Banku. Galio. dla h.i p. w Kra- 

KOWIE)|.„. wad wał dog dać 440 — | 446 — 
Akcye kolei Karola Ludwika , , . „| — —| — — 
Akocye kolei Lwów-Czerniowce-Jaasy |545 —| 550 

Publiczne zapisy dłngu. 

48],,/4 współna renta papierowa 93 50] 94 — 
4:/,9/, wspólna renta srebrna. „| 9360| gą _ 
46], renta koronowa austryaoka . , .| 9050] gr _ 
40/, renta koronowe węgierska , . .| 89 75 86: 2; 

47/, renta austryacka w złocie . , „|l14 — {t14 50: 
4, renta węgierska w złocie * . . , {110 53) iii — 
Kursa są notowane bez kuponu bieża-bgo, który się; 


osobno oblicza. 
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Grosz na Towarzystwo Szko” 
dowej! Przy każdej sposobnośr' y Lu- 


grosz na cele T. S. L. Popi 377 pr 
dawnictwa T. S. L.1 > C S 
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=a Konces, przez c. k. Namiestnictwo === 


Biuro sług i wywiad. 
Jadwigi Kwiecińskiej, 


przeniesione z ni. Fioryańskiej na ni. 


Pensyonat Józeży Rogoszowej | 
i J. 
Kraków, ulica Graniczna i4, |. piętro. 


poleca pokojo z ¢2:0m utzymaniem dla przeloz i 
Przyjmuje stołowników | wydaje na żądanie za ae 


Szpiłainą I. 38. 


SZBJIATRE IE y Jola nta’ i 


poleca służbę wszelkiej katagoryi |. s 


i pihti annaa. e 


BR t 


C. k. kc. Tow. Bankowe MERCU LE s zg rwa inkaso. Kupno | sprzedaż Losy Zlecenia giełdowe | Do najbliższych ciągnień polecamy: 
ý z romes meea z 
uprzyw. . Rantorów Wymiany 55M pod najdogodniejszymi Przekazy i akredy- paparów war- d ki p Ubezpieczenia losów. Losy Tureckie gł. wygr. Frk. 400.000 
Fii irel tywy na wszystkie tościo wych mo- O SAYS Abona meni I 3%/, Kredytowe złemski 
a w Krakowie, Fioryańska 28. | verutaa. | miejsco w kraju | | no, walut ido | kich cią. | Abonament gazety lo: | » o oliwyr.K.100.000 
z własnych łuaduszów. — zagranicą. wia. gnień. „S0wań_„MERCUR*. _ na dowolne raty miesięcznę, 
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Nowe drogi? 


Żyjemy dzisiaj pod znakiem indywiduali 
zmu. A 

Ale ten indywidualizm współczesny, to nia 
szlachetne uznawani» swej godności ludzkiej, 
a także swych gronie ludzkich, — to udurza- 
jące umysł i serce kadzidło, palone na ułta- 
rzu nieograniczonej zarozumiałości. 

To nie rozumna i konsekwentna pracą 
uad wyrobieniem swego umysłu, swej woli, 
swego charakteru, to ślepa gonitwa za bły- 
skotliwymi tryumfami chwili. to upadlające 
niewolnictwo dla nie ludzkich już, ale zwie- 
rzęcych lub nawet szatańskich namiętcości, 

Dzisiejszy indywidualizm — to pogański 
kult osobowości, Csobowiści oderwanej od 
swego tła, swych podstaw, swych życiodaj- 
nych korzeni. 

Szał dopiętej wreszcie po długiej walce 
boskości ogarnął wielu, już zbyt wielu nic- 
stety. I ten szał schyskowości zaślepił im 
oczy, że widząc nie widzą; zatkał im uszy, 
że słysząc nie słyszą; odebrał im rozum, że 
wszystkie wartości przewartościowali; spalił 
im serce, ż6 znajdują zgrzytającą radość tyl- 
ko w zgliszczach, gruzach i popiołach, 

Patrzyliśmy ze zgrozą | 29 zdumieniem 
przerażenia na ten szał achyłkowy w litera- 
turze pięknej — tą razą wcale nie pięknej — 
ostatnich dwudziestu lat. Widzieliśmy I wi- 
dzimy do dziś dnia, jak młode pokolenie li- 
terackie garnie sią pod splamiony sztandar 
ojca dakadentyzmu, i jak wraz z Karolem 
Beaudelairem woła: 


„Głupota — grzechy — błędy —- lubleżność 
[i chciwość 
Duch | ciało nam gryzą, niby ząb zatruty, 
A my karmim te nasze rozkoszne wyrzuty 
Tak jak żebracy karmią swych szat roba- 
[czy wość. 


Upór jest w naszych grz 


echach, strach jest 
[w naszych żalach, 
Za skruchę i pokutę płacim sobie drogo 

I wesoło znów kroczym naszą błotną drogą 
Wierząc, że zmyjem winy w łez mizernych 
(falach 


A na poduszce grzechu szatan Triame 
|gista 
Nasz duch oczarowany kołysze powoli, 
I tak trawi bogaty kruszec naszej woli 
Trucizną swą ten stary, mądry alchemista. 


Dyabeł to trzyma nici, co kierują namı! 
Na rzeczy wstrętue, patrzym sympatycznem 
|okiem, 
Codzień do piekieł jednym sbliżamy się kro- 
(kiem 


Prez ciemność, która cuchnie i na wieki 
[plami“. 


I ten robaczywy indywidualizm schylkowy 
przeszedł z pola literatury na pole sztuki, 
malarstwa, rzeżby, architektury. 

I tutaj także szukano nowych dróg, no- 
"wej prawdy, nowych tryumfów, Zaczęto więc 
samą gztukę wyzwalać s niewolniczych pętów 
„sztuki, zaczęto pierwsze lepsze smarowidło 
niedoszżych i wypędzonych uczniów wychwa- 
dać pod niebiosa. Krytycy i eetetycy, nie po- 
siadający ani za grosz wykształcenia estety- 
cznego, zaczynali „odkrywać“ nisznanych 
światu geniuszów. Po gazetach i czasopismach, 
w fejletonach i broszurkach trąbiono nowe rze- 
komo hasła sztuki, sztuki dwudziestego wie- 
ku. I takiemi nie do strawienia pigułkami, 
oblepionemi bezczelnością literacką albo w nsj- 
lepszym razie kilku nowymi frazesami, kar- 
miono łatwowierny tłum i naiwnych a nie- 
wykształconych dorobkiewiczów, chcących się 
popisywać najnowszym siuakiem estetycznym. 
ì — o dziwo! — dopięli swego. Tłum podali- 
wia, gdzie niema zgoła nic do podziwiania — 
"wychwala śmiałość pomysłów artystyczcych, 
:gdsle tylko nie przebierająca w środkach beoz- 
,czelność, — wytrzeszcza oczy na wspaniałą 
'Salnorzutność, gdzie podłe grubiaństwo, — 
unosi się nad naturalnością, gdzie w rzeczy 
samej płaska banalność. 


Artysta, który dzisiaj pracuje i walczy na 
seryo, hy dojść do wielkich rzeczy; artysta 
kształcący się na wzorach, historyi uchodzi 
za ciasny umysł, za obskurnego zacofańca, 
i musi życie swoje przepędzić w ajwiększej 
nieraz nędzy. Tylko kto spekulacye swe bu- 
duje na najniższych namiętnościach w czło- 
wieku, ten nie zawiedzie się nigdy. 

I wreszcie przyszedł czas, że dekndentyzm 
przeniósł się z pola literatury i sztuki na 
pole — filozofii. 

Stary pogląd na świat rozpadł się w gru 
"gy, wołają apostołowie nowego „przyrodni. 
ozego* poglądu na świat i życie. 

„System życia w świecie wewnętrznym i 
zewnętrznym u ludzi nie jest dobrym. Na- 
kazy religii chrześcijańskiej i jej tresure 
«wewnętranych nastrojów i działań woli przez 
dwadzieścia wieków nie mogły uregulować 
Życia i wreszcje zbankrutowały, jako nieud- 
powiużłające rzeczywistości. Równolegle z tem, 
jak oczywistość praktyki codziennej wyka- 
zywała niemożnuść zastosowań ideału chrzo- 
Ścijańskiego i szkodliwość tegoż dla rozwoju 
«osobników i gatunku tudzkiego, równoł:gle 
.z tem wytwarzała się W wiekach Średnich, 
w tajemnicy introspeacyi i w tajemnicy ko- 
munikowań się wzajemuych napomknies:;am 
i symbolami — inna, Jakby podszewkowa, nic- 
oficyonalna, ale za to praktycznie obowiązu 
jąca wtajemniczonych, moralność, kióra była 
prostym kontrastem poprzedniej. Zamiasi 
nieba — piekło, zamiast dobra — zło, zamias' 
cnoty — zbrodnia, zamiast miłości — niena 

wiść, zamiast altruizmu — egoism. U wivi- 
' biapie tajemnicze, głębokie, wewnętrzne zła 
i i podłości, dla ułatwienia sobie życia codzien 
nego, łączyło się Z dawnemi tradycyami taje 
mnic pogańskich. Wytworzyły się więc dwa 
systemy życia wprost tobie przeciwne i wza- 
jemnie się zaprzeczające a odpowiadające sta- 
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remu poglądowi na Świat, walkom Ormuzda 
i Arimana, Chrystusa i Szatana..." 

„Obydwa te przeciwstawne sobie kierunki 
nie s4 odpowiedni» do natury człowieka i nie 
są dopasowane du impetu rozwojowego gatunku 
bomo. Ale dopiero wielki rozwój wiedzy przy- 
rodniczej lat ostatnich pozwala wydobyć na 
wierzch te prawdy psychiczne walk tajem- 
nych, odbywanych w iatrospakcyi osób i spo- 
łeczności, rozpoznać prawa działań psychi- 
cznych w systemach życia, porównać je w ze- 
siawieuiu bliskiem z punktu widzenia wie 
dzy i interesów rozwoju, i wyprowadzić 
wnioski”. 

Tak peroruje redaktor Świeżo założonego 
w Krakowie miesięcznika „Przyrodniczy po 
gląd na Świat i życie” (ur. 1. str. 24). 

Więc i we filogchi nowe drogi, nowe, nie- 
znaBe dotąd a Świeżo odkryte prawdy! 

Biedna ludzkości! Przez cztery tysiąc: lat 
conajmniej pracowałaś nad poznaniem pra- 
wdy, nad sensem i zadaniem życia, lecz wszy- 
stkie twoje wiekowe wysiłki były próżne! 
Przez dwa tysiące lat już żyjesz z prawdy 
danej ci w religii chrześcijańskiej, stworzyłaś 
ua tej podstawie nową kulturę; idea chrze- 
ścijańska napełniła twoje życie, twoją naukę, 
twoją sztukę, twoją filozofię nową niezgłę- 
biorą i niewyczerpuną do dziś dnia treścią — 
lecz to wszystko były niedorzeczne marze- 
uia tylko. 

To wszystko szczyt niedorzecznośći, to 
kajdany, hamujące „impet rozwojowy katun-| 
ku homo“! 

Depiero „wielki rozwój wiedzy przyra- 
dniczej lat ostatnich" daje ci zdrowy pokarm, 
daje ci jedynie prawdziwe szczęście! I jakże 
to jest możliwą rzeczą, że karmiona przez 
tyle tysięcy lat zakójczą trucizną jeszcze ży 
jesz? jeszcze pracujesz? jeszcze się rozwi- 
jasz ? 

Oto miałaś się doczekać wreszcie tego 
nowego objawienia prawdy! 

„Przyrodniczy pogląd na Świat nie jest 
suchy i zimny, nie przeczy on poezyi“, tak 
hrzmi hasło tej Świeżo nam objawione) mą 
drości. (l. c. str. 1.) „Pozwala on rozpoznać 
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dy, owo wiecznie pytające i świdrujące wszę- 
dzie „dlaczego“ ? 

Cóż to zresztą takiego, ten „przyrodniczy 
pogląd na świat i życie“? 

To ma być pogląd na wszystkie dziedzi- 
ny prawdy i bytu, pogląd stojący jedynia i 
wyłącznie na pojęciach 1 prawach nauk do- 
świadczalnych, \rzyrodnicayeh. 

Otóż proszę na chwilkę O haczniejszą u- 
wagę. 

Przedmieter: nauk przyrodniczych jast i 
moża być tylko byt, wypadki, zjawiska pod- 
padające pod nasgt: doświadczenie zmysłowe. 
Każda nauka przyrodnicza obiera sobie pe 
wien wykrój z całości tego bytu doświad 
czalnegu. Jedna zajmuje się tylko zjawiska- 
mi fixycznewi, inna znowu roślinnością, inna 
światem zwierzęcym, inna wogóle zjawiska- 
mi życiowemi, inna gsologią itd. itd. Każda 
z tych nauk poznaje tylko „odrobinę rzeczy- 
wistości i w tej odrobinie odkryła do dziś 
dnia odrobinę tylko prawd i związków. Je- 
żeli więc wszystkie te nausf przy rtdnicza 
razem połączymy, otrzymamy wprawdzle pe- 
wną całość, lecz całość, w której wiele żuk, 
wiele braków, wiele tyraczasowych przypu” 
szczeń tylko. I ta całość nawet nauki przy”| 
rodniczej ma i może mieć jako przed.miot 
tylko sumę owych pojedynczych wykrejów 
z rzaczywistości doświadczalnej, Czy poza tą 
umą jest jeszcze coś więcej, a zwłaszczk, 
czy poza bytem doświadczalnym jest jeszcze 
jakiś iny, wyższy byt, którego już nia mo- 
tna poznać zapotinocą nauki przyrodniczej. 
lecz może innymi środkaysi poznania, © tem 
nauki przyrodnicze nic nie wiedzą i wie- 
dzieć nie mogą. Bo z góry wyszły z tego 
założenia, że będą się zajmowały tylko Zja 
wiskami danego wykroju dośŚwiadczylnego 
bytu. 

Lecz «tu, co się dzieje? 


Nasza powieść współczesna. 
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zasadniczy jej motyw, stanowiący Oś we- 
wnętrzną utworu, uwypukiił się ż więkesą 
jeszcze wyrazistością, uwolniony od balastu, 
podrzędnych szc.egółów i powtarzających 
sią efektów. I tak np. postępek Hanki Ski- 
bowskiej, która oddaje się sama w ręce 
sprawiedliwości, robi już tylko wrażenie pię- 
knegu gestu, bo jest powtórzeniem uczuć 
lepiej i silniej poprzednio wyrażonych, Po za 
tem książka ma kilka ustępów, nlepospoli- 
cie pięknych, równie wysokich nastrojam, 
jak wykwininych w piśmie. 

Do takich należy niezaprzeczenie scena 
wewnętrznego pasowania się hrabiego To- 
piasza w ciszy sametnej kaplicy, przedśmier- 
tne chwile magnata Obrcńskiego i wiele, 
wiele inayeh. — To też mimo, że ostatnia ta 
powieść Zdeiachowskiego, posiada najmniej 
opisowej inwencyi, i graniczy już prawie 
z dziedziną abstrakcyjnej psychologii, to je- 
dnak w vstatecznym rezultacie dajs silniej- 
sze może i głębsza wrażenia estetyczne, od 
dwóch poprzednich, wyżej wspomnianych 
i przedstawiać zawsze będzie wysoką war- 
tość w Ctczach tych, którym nie obojętne są 
roztrząsane w niej zagadnienia. 


Wystawa prac niewiegly polskiej w Pradze. 


Zjednoczenie Towarzysew kobieoysh w Pra- 


być enfant terrible swojej sfery i przenesi 
się na dobre, do przeciwnego skrajnago obo- 
zu. Przychodzi mu to tem łatwiej, że obda 
rzony jest, zbyt pospolitą u nas właściwością, 
przejmowania się tami właśnie pojęciami, 
które są w danej chwili w obiegu, uważając 
je w dobrej wierze za własne. 

W rysunku owegu przeciwnego ohczu, 
który pozuajemy, wraz z przeniesieniem się 
doń Pawła, autor ogranicza slę do wprowa- 
dzenia na scenę sfer iateligentnych, t zw. 
menerów partył. Mamy więc szereg wieców, 
narad, jałowych dyskusyj. Liczba osób dzia- 
łających wzrasta. przez co uwaga czytelnika 
rozprasza się, nie mogąc skusić interasu do- 
koła jednej lub choćby kilku postaci. Niema 
bo właściwogu bohatera *7 „łunie”, bohate- 
rem jest tu całe zbiorowisko ludzkie, ogół, 
społeczeństwo. , 

Historya Hanki Skibowskiej, u wiedzionej 
zbyt łatwo, przez zbyt przewroinego powie: 
Ściopisarza, nie wycuw : się na pierwszy plan. 
Mimo to wszystko „Luna“, zwłaszcza w pierw 
szej swej części, pisana jest żywo, zajmująco, 
a i do końca nie pozustawi obujętnym tego, 
komu na sercu leżą poruszone w niej idea. 
Do silniejszych scen, zaliczyć należy rozmo- 
wę Pawła z wodzem partyjnym, Który od- 
ssaniając erzed nim ostatnie karty, oznajinią 
wręcz. że rozpuczęta walka, niemu właściwie 
na celu wprowadzenia tej lub owej formy 
rządu, że chodzi w niej o rzecz bardziej sā- 
saduiczą, w wyzwolenie ducha ludzkiego, | dze czeskiej urządza od niejakiego cZaSU wy- 
przez zabicie w nim raz na Zawate pojęcia | stawy, przedstawiające działalność społeczną 
Boga. Oczywiścia, że ta bluźniercza, wolno- | niewiast słowiańskich narodów dia zaznajomie- 
myśliciejska doktryna, wystrasza Pawła | nia Czechów z tą pracą. b 
z grona ludzi, gdzie mu się jednak nieźle W roka 1909 a: zą1zona tam byia wystawa 
powodsiło, gdzie lekceważąc go, tolerowano | prac „kobiety s6rbskiej”, a w roka 1910 wy- 
mimo to jego ałabostki, pozwalając mu na-|stawa prac „k'biety bułgarskiej*, tego zań ro- 
wet używania przyjemności życia w ue ku Foky panie czeskie urrądzić wystawę 

j tlekkemyśinej, leniwej i zepsutej, | prac Pelek, 
yia da mówiąc POJ naszkicowa- Wystawa ma objąć calą Polskę; to tek u- 
nej, panny Malinowskiej. tworzone joż zostały Komitety wystawowe w 
| Łuna” sów wywiera wrażenia skończonej |w Warszawie, w Poznania, we Lwowie i w Kra: 
; balosi i diatege „może powstała „Opoka* — | kowie. Mają one za zadanie saprosić | skapić 
y A przecież ostatsija ta» część trylogii ma | wszystkie ztowarzySzenia niewiast polskich i po- 
> aebie tak silny pierwiastek tragizmu i tak | jedyncze działaczki na sxerszem polu do wspól- 


A |KARNAWAŁ 


czem jest natchnienie, twórczość, antuzyazu, | Kazimierz Zdziechowski: „Przemiany “— 
ekstaza, czem eą mistyczne napięcia woli i „łuna* — „Opoka“. 
wyobraźni. Przyrodniczy pogląd wprowadza 

nas na Bzczyty myśli i uczuć, wiedzie w o W drugiej części trylogii zatytułowanej 
ptynizm impetu rozwojowego, władzie w ra-; „Luna“, akcya powieńciowa przenosi sią do 
dość poznania dobra i czynienia dobra, two- | Warszawy. Akcya ta rozpoczyna się w chwili, 
rzenia lepszych czasów dla pokoleń przy- gdy spóźnionem trochę echem, odbiły się tanı 
szłych*. nące od Zachodu prądy estetycznego mo- 

Czy to nie czarujące widoki? Czy to nie | dernizmu, a hasła literackie stawały się ha- 
brzask wsckodzącej jutrzenki wolności i mą- |słami dnia. Mamy więc apostoła nowych 
drości ? „trudnem jest 1 wielkiem zadanie na- | kierunków, modnego powieściopisarza, Ryż- 
sze: szukać dróg nowych, znaleźć i rozpo- |niewskiego, a oboz niego cały szereg Byl- 
znać sposoby, prowadzące do odnowienia ludz- |wetek ze afer artystycznych i dziannikar- 
kości i wcielać je w rzeczywistość życia". |skieh, pobieżnie naszkicowane sceny z życia 
(Str. 2). kawiarnianej cyganeryi itp. Po za tem, tu 

Pytasz s'ę zdziwiony: skąd te nowe bla- |jak_ wszędzie, spotykamy na powierzskni 
ski prawdy? Jakże się to stało, że w sty-|warstw społecznych, tak zwane towarzy- 
czniu roku pańskiego 1912 w redakcyjnym stwo, spełniające sumiepnie swą rolę repre- 
biurze nowego miesięcznika zjawił się nie- | zantacyjną, za pośrednictwem raużów, zabaw 
gnai; dotąd całej ludzkości geniusz pra-|i przepłatanych flirtem towarzyskich zgro- 
wdy ? mudncń. 

Nie pytaj się, tecz zamknij oczy i wierz! Są to jednak dopiero akordy przed- 
wierz mocno! wierz głęboko! Zatkaj uszy 1| wstępne do właściwego motywu powieści. 
wierz joszcze raz! Wyrzuć rczum z twej du-| Nadciąga bowiem oto, niespodziewany mo- 
szy i wierz po raz trzeci! meut dziejowy, niosąc z Sobą zapowiedź 

Bo cała ta nowa rmądrość — to nie wię-| burzy i podziemne wstrząśnienia. 
cej, Jak słaby odgłos haecklowskich faautas- Na horyzoncie społecznym rozpala się 
magorii! To wierne powtórzenie ucznia za|łuna, która zreszią jak wiemy nie rospro- 
wielkim „prorokiem z Jeny“, ta encyklika| mieniła się nigdy we właściwy pożar i zga: 
niaoemylnego „papieża“ materyalizmu. snąć miała wkrótce, nie spełoisjąc wy£óru- 

Wierz narodzie, wierz mocno, wierz płę-| wanych nadziei, ani przesadnych obaw, Jakie 
boko! Nie pytaj o dowody, bo poco niee-| wsnieciło jej ukazanie się. 
mylaemu apostołowi monigmu dowodów? Nie Stoimy więc u wrót tak zwanego okresu 
pytaj o powagę, która od ciebie tej wiary | rewolucyjnego. Wsiąwszy go za tamat swej 
żąda, wierz, że ma powagę. Mniejsza o to,] powieści, autor „Łuny* nie stara Bię o uję- 
że Haeckel dopuścił się najwyraźnielszych fał-| cie ruchu w jednolity obraz, nie doszukuje 
szerstw naukowych! Mniejsza o to, że sami się też w nim pierwiastków fabularnej in 
się nawet puklicznie, wobec całego świata do | wencyi. Chudzi mu głównie o moment psy 
tych: fałszarstw przyznać musiał! Mniejsza o|choiogiczny, o wewnętrzny proces odbywa 
to, że sławny fizyk petersburski Chwoison(Jący się w umysłach pod wpływem wypad- 
namacalnie wykazał, iz wszystko, zgoła wazy- | ków. 
stko, ce Haeckel o kwestyach fizykalnych Pupbkt widzenia ciekawy I pobudzsjący do 
mów!, jest najzupełniej fałszywe, tak, że na -| myślenia, ale wciągający z konieczności pra- 
wet maturzysta z tuką wiedzą x fizyki Śli-| wie wepółczesnego pisarza na pole teerety- 
cznieby przepadł! Mniejsza o to, że Dennert. cznej polemiki. 
dowiódł mu licznych i zasadniczych błędów Autor „Luny“ stara sig początkowo 
na polu paleontologii, jakoteż i geologii. — | utrzymać na stanowisku bezstrosnem, krecląć 
Mniejsza o tu, ża katoliccy teologowia V.|ze sporą dosą przenikiiwej obserwacyi, rosg- 
Brander i J Engert, że protestanoki teolog | maite grupy, obozy i koterye. 

Loop wykazali, iż Haeckel na polu teologii I Jako łącznik wiążący poszczególne epi- 
filozofii religii jest kompletnym ignerantemt|zody, służy mu zaów, znany nam już z po- 
Mniejsza o to, że Adickes, Baccmann,| przedniej powieści Paweł Naborowski, któ 

Braasch, Mozzi, Michelitsch, A. Müller i wie-| rego odnajdujemy tu na gruncie warszaw- 
Ju innych jeszcze niezbicie wykazali, że me-|skim, jako niefortunnego małżonka. 
nistyczna filozofia haecklowska sprzeciwia | uwielbianej żony. 

się wielkim i najprostszym zasadom f lozofii Paweł jest malkontentem życiowym i ma 
i nauk przyrodniczych! Mniejsza o to, że|do tego słuszne powody. Probuje szukać 
Paulsen zawołał, iż rumieniec wstydu go za- |odszkodowania. za Utrapienla domowego po 
lewa na wspomnienie, że takie pisma, jak|tycia. ma polu pracy publicznej, ale i tu 
haecklowskie dzisiaj wogóle są możliwe! — | spotykają go same niepowodzenia. Zsy! 
Wierz narodzie, wierz mocno, wierz głęboko!| szczery I naiwny staje się wszędzie niewy 

Na kolana przed tym nowo-objawionym|godnym, przes swoje niedyskretne wystąpie- 
„przyrodniczym* poglądem na Świat | ży |nia. Jedno z nich daje powód do znamiennej 
ciel i wybornie podchwyconej sceny, w której 

Czy to nie jest ironia losu, ża monisty |utajony w niej pierwiastek Satyryczny, do 
czna filozofia haecklowska, o której w sa |równywa podobnym epizcdom z powieści 
mych Niemczech już od dłuższego scercgu| Weys:nhofa. Scena ta rozgrywa się w jed- 
lat każdy poważny filozof tylko ze wzgardą|nym z salonów warszawskich, gdzie grupa 
i politowaniem wspomina, teraz dostaje Bię| domorosłych polityków bez mandatu uprawia 
do Krakuwa, jako wykwit kul ury dwudzie |na własną rękę akcyę ugodową, a zdobywszy 
stego wieku. Więc to są te „drogi nowe",|sobie jakiegoś całkiem przeciętnego rosyj- 
to jest to „cudne i wielkie zad:nie*? skiego driaunikarza, który gdzieś, kiedyś 

Narodzie! Mi.dzieży akademicka i gim-|wyrazić się miał bez uprzedzeń o stosunku 
"ugyalna | Na twoją godność ludzką, natwój|obu narodów, wykonywa dokoła niego dy- 
rozum piękny a szlachetny, ua twój zapał| plomatyczny taniec -— pełen zawsze zbyte- 
idealny do pełnego rozwoju indy widualności, cznej i niczem nieusprawiedliwionej uosiżo- 
wzywam (Cię do rozwagi i bacznościł  Czy|ności. 
pójdziesz na taki lep, jak muchy na ucu- Wówczas niepoprawny Paweł wygłasza 
krzoną truciznę ? Apostołowie „przyroani-|swoim zwyczajem, parę elementarnych twier- 
czego poglądu na świat i życie" powtarzają |dzeń, które psują zupełnie nastrój I sprowa 
ślepo dogmaty haeclowskich marzeń i my |dzają rzecz całą do właściwych rogmiarów. 
Ś'ą, że Stoją na szczycie nauki, jeżeli swejPodobną zupełnie scenę spotykamy w „Uzi 
bezsensowne twiardzenia naszpikują mądrze | minie“ Berenta, z tą różnicą, że tam boha- 
brzmiącymi frazesami i obcymi wyrazami. — |terem chwili jeat dygnitarz pruski. 

Gdzie nasz zmysł krytyczny, że coś podo- Autor „Luny“, pisanej jaśniej i bez wszel. 
bnego może się między nami przyjąć? Gdzie| kiego patosu, piętnaje bezpłodność tego ro- 
zostawiliśmy podstawowe kryteryum praw |dzaju manifestacyi. Wreszcje Paweł przestaje 
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wysokie napięcie, że moglaby żyć własnem 
ae a ad goprzednich powieści, 
nietależnes też od okołigznościowych wy- 
padi wów, £ któremi jest związana. - 

>tJpokn« jest to tak zwany Książka z te 
są. Attor stawia w niej jasno, kategorycznie 
i stanowczo pytumie: Czy wolne jednostce 
ludzkiej, chociażby w śnię najwyższy ch č naj- 
uczciwszych celów, zabijać — to je 
ałowy, czy Wolno zabijać na zimno, £ wyra- 
chowania Í dektryny. . i 

Na pytanie to danę jeg w „Ówoce” o 
powiedź, również jasnu, kategoryczna i Star 
nowcza, a brzmi ona, jak bezwzględ,:y WY" 


d 


rok potępienia. — Nie chodzi tu zresztą o p" 


tępienie z zewnątrz, ten, który spełni taki; 
czyn, znajdzie odpowiedź na dnie własnego | kto,. 
sumienia, a im nczciwszą, im szlachetniejszą | nieznaj. 
jest jego jstota wewnętrzna, tem grożsvego |srone do w 
dozna cierpienia. Czynu takiego dokonywa |ab 


w powieści Zdziecho wskiegy, 


uczciwy, oddany z całą dobrą wiarą ewojej 


idei. Spełnia on zamach prawie na własną|w«: wlasnych 
rękę. zabija kilku ludzi, zdobywając zaaczne |dzo czynny u 
pieniądze, których z pewnością nie użyje dla | przeto uprasz 
Siebie. gdyż jest to naiura do głębi prawa|w których pr 


i czysta. 


A teraz posłuchzjmy, jakich doświz 
uczuć, gdy po udabym: zamachu znajduje się 


sam w nocy, wśród mrcku i ciszy szerokich | mo 


pól. „Smiałowski, przez instynkt samozacho- 
wawczy, podtrzymywał w sobie nastrój lak- 


rozumiał treść pracy wewnętrznej, 
świadomość, usiłował wymknąć się rz 
stości. Ale ta gra w chowanego ni 


Przekonał się, że przekroczył niezbadawą a 


zakazaną granicę, że rozpętał jakowąś wła |infarmacyi. 


dzę, że zdarzenie, którego był sprawcą, prze 


rosło go i przemogło, Wzmagało się przera- | twn 
żenie, coraz bardziej dręczyła stała obecaość | teg 


w nim, czy obok niego zła, niby żywej o- 
soby, na zawsze z nim związanej. Wargi po 
częły mu drżeć, jak człowiekowi, 


cięce uczuci», wyraz; grzech, który przy 


+ 


nej pracy około urządzenia wystawy i pokiero- 
wać aałą akoyą we wzajemuem porozumienig 


się. 
Wystawa ma dsó obraz całej dziełalności 
Społecznej naszej kobiety i obejmie następujące 
działy : 
Pracę nankową, literacką, pracą nad wycho- 
waniem i oświatą, pracę ręczną, ekonomiezne 


at ianami |apołeczną, pracę w zakresie dobroczynności pa- 


blicznej, w kierankn religijnym, pracę patryo- 
tyczną | polityczną działalność kobiety polskiej, 
wrenzcje pracą kobiety wiejskiej. 

Wystawa obejm'e nietylko dzisiejszą dzia- 
łulncść kohiety polskiej, ale aięgnie wsłecz w 
wiek XIX. 

Upraszą sią te Szanowne Stowarzyszenia Paź 
"= bądź to przes pomyłkę, bądź też £ powodu 
"sgości adresau n'e zostały jeszese sapro- 
-oółudsiała w pracach wystawowych, 


=ió się amme i przez dalegatxi 
~ pvnvasoniu mMmyMmiLUWWu wy” 


J saczyty sgiu 


członek partyi|swoje wziąć udzi * 
sucyallstycenej, terorysta, człowiek do głębi one udział 


~io pracują nietylko 
niewiasty polen. “iora także bar- 
organizacyach, ale u huk, 
dział w Stowarzyszeniac.. 
a m te wszystkia Stowarzy 
accją kobiety, aby zechol ù 
kazać udział ich w pracy danego o 


Ponieważ 


"W. 


dcza | szenia. 


Uprasza się także wszystkie te osoby, które 
RĄ wziąć udzial w wystawie, a rorrzacono 


po całym kraju nie należą do żadnych organi- 


zacyi zawodowych, aby bzły łask 
komyślny, ale w duszy jego, wstawało ceś,|nić się do uówietn y były łaskawe przyczy. 


pudnosiło się, rosło. Wiedział już wszystko,|i zgłassały ai 


wietnienia projektowanej wystawy 
Q z chęcią wapółdziałania lnb też 


stłumił | nadsyłały przedmioiy wystawowe albo do któ- 
eczywi- jregokolwiek Stowarzyszenia Pań w 
e mogła|jalto do Mnzeum etne 
trwać długo, duszy jego wstrętnym był fałsz. |ul. Studencka |. 9. 


Krakowie, 
Kraficanego w Krakowie 


Tam też można aasięgoać wszelkich dalszych 
Wystawa prac kobiety polskiej ma być ø- 
ria w Pradze czeakiej najpóżniej 16 maja 
o roku więs wszystkie przedmioty wystawo- 


we moss się znajdowsć w Pradze jaż 1 maja 
t. r, czyli, że Komitet wystawy krakowskiej 
kiórego|w połowie kwietnia nkończy czynne 
chwyta płacz i szepnęły, budząc dawne dzie. |oxoto 


i ść swoją 
Proamnadzenia okazów wystawowych. 


Niewiagty nasze pracują we wszelkich kie- 


plątał się niewiedzieć zkąd. Zdaleka, rzekł: |raukach w życiu społocznem RASZAgU narodu 
byś s krainy, którą pożegoał przed laty —|a rezultaty. tej pracy są zaiste ówiętne. Pokaż” 


Boga, on tylko, Pan i zbrodnia. 
po za przestrzenią | czasem, w obszarze by- fi 
tu, wyrwany z życia, postawiony w obliczu 
tego, który jest, ażeby oglądał prawdę nieo 
mylną, ażeby drżał i cierpiał. 

Trudno z pewnością oddać silniej rozpa 
czliwe uczucie człowieka, który przez spel- 
nienie nieodwołalnego czysu, czuje Bię na 


zawsze oderwany od jasnej, wolnej, cd pla |a 


przyszła zapomniana myśl o Bogu, przemknę |my cośmy dotychczaa srobiły dla narodu BWO- 
ła, przeszyła 1uu duszę. Jak grot utkwiła|wo! Niechaj wszyacy podziwia 
abyt|w najtajniejszej głębi. 


ją pracę Polki, 


Był sam w obliczu|która wszędzie, gdals togo wo po- 
Był kędyś |trzebuje, jest pierwszą, pracaja poświęceniem 
wytrwałością | według prspułbwia starego 


mpodtrzymuje trzy węgły domu, tray węgły spos 
łeczeństwa polskiego“. 


o | 


Przewodnik krakowski. 


Aroby królewskie, grób Mlokiewicza 
karbiec w katedrze na aweln można 


my swej przeszłoś:i, — Szkoda tylko, że do-|w dol powszednie o godzinie 10, w niedziele i święta 


prowadziwszy bohatera owego do takiego 
wglądnięcia, w głąb siebie, autor pozwala niu 
uastępnie ginąć marnie, nie ukazując mu 
wpierw, w najdalsze) choćby perspekt 
możliwości względnego choćby ukojepia, 

W ten sposób pojęte prawo etyczne 
w sobie raczej coś ze wschodniego fataliz 
lub greckiego Ananke, oddala się natom 
od idei chrześcijańskiej, która jest nietylko 
opoką, ale i krynicą odrodzenia. 

Przecit stawiony Smiałowskiemu hrabia 
Tobiasz, jest absolutaie nazbyt mglisty w 
swych ogółnikowych dążeniach, do udosko- 
naalenia jednostki. — Kunflikt między tymi 
dwoma ludźmi, mógłby stać się ciekawym 
i slnym momentem dramatycznym, jak uo- 
sobienie dwóch ścierujących się z sobą świa- 
topoglądów. Do kanfliktu tego jednak nie 
przychodzi, przedstawictałe dwóch skrajnych 
idei, ocierają się tylko o siebie prawie ze 
wnętrznie i rozchodzą się bəs wzajemnega 
na siebie oddziałania. 

Wogóle „Opoka“ zyskała 


by wiełe, gdyby 


ę 


b bale odpowiedni 
odwrotna pocztą. 
Telefon Nr. 112, 


jaraka) otwarte dla zwiedzaj 
od godziuy 8 do ! w połu 


y wie, p undai 


grób Skargi (w kościele 
MA |biec kościoła N. P. Maryi o 


MU | wolnych od nabożeństwa sa zgłoszeniem sią do sa- 
iast | kryaiyi. 


Piękuych przy Płacu Szozepańskim otwarta codzi 
nie od godziny 11 do 4. 


UKIETY 


o godzinie 11 i pół przed południem. 


Muzeum książąt Usartoryskioh (utloa PI- 
łzą we wtorki i piątki 
+ 3 ilo w te dnie nie 


(w krypcie na Skałce) 
św. Piotra), oraz S,k ar- 
glądać można w chwilach 


święta 
roby zasłużonych 


Muzeum etnograficzne otwarta jost saw- 


szo we czwartki, niedziele I święta od godz. IŁ do $4 
popol. I zwiedzać je można za opłatą 20 hal od osób 
dorosłych i 10 hal. od małoletnich. Museum mieści 
się ua ul. Studenckiej I. 7, parter. 


Wystawa Towarzystwa Prayjaciół Sztuk 
|GR o 
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i wiązanki:: 


kotylionowe. 


"GŁOS NARODU-« dnia 18. -Łut 


B tr. 6 


polecalą w wielkim 


- wyborze 
i po malniższych 


e cenach :-: 


— — 
AJ 
p m 


Kraków, Rynek 3. 


Kraków, Rynek 3. 
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Jedna nagroda w. wysokości 1000 koron: V. Jeraiek woźny, w Wiedniu*'1X Marktg. 33,2 nagrody.po 500. — koron: H. Moser, Fotagraf w, Gracu, 
'Zd. Klofagowa,skról, Vinobcady. 5 nagród po 200. —gkoron: Dr  Vudy, Kolozavar, Jenny Dana $% Karl L. Bruckner, Wiedeń IL j AUS 
*Praga IL. Pani Dr. Ritter v Hauck, Leitmeritz. Josef Seeberger, Wiedeń XX. 20 nagród po 100 koron A. Fidora, Tryest. H, Ilnieka, Lipina [Galicya 

Pani Dr M. Pillewitzer, Steyr O. O. R. Masa, Journalist, Bruch. A. Bauer; Hóflein. a. d. D. Suchanek k. k. porucznik, Laibach. M. Baudis, Brüx. 
Dr..€. Ereyberger, Cilli G. Ferdy. Richter, [ażynie Warnedorf. K. Pelikan, Cieplice. Łvd. Jarosowa, Król, ¿ Vinohrady. Dezsó R. Antal, Napyszehen. 
R.-Ascherl, Naubrunst b. Eigenstein. J. Hus, 3emowac (Kroat). Pani H. Miller, Praga VIL E. Frank, Eltogen. Alois Volc, Soteska (Krain) A Klapka 
Reicheaborgu. I. Helsler, Iglau. , 

PrzBznaczona, kwota w wysokości 30.000 koron na nagródy, została więc w zupełno ści wypłaconą. — Godnym zaznaczenia jest że „Firma, Jerzy 


ä 


ra 


3 , 


JEDYNA DYPLOMOWANA FABRYKA 


OKGLNÓW TAARMONIUM 


żadnej premii nie otrzymali, przeznaczyła. — Przeprowadzenie podziału tych 2000 koron potrwa parę tygodni, dlatego o cierpliwość prosimy — Ogło 
Pomyślcie w stosownej chwili o tem, żeczęsto ledwie dostrzagalny 
lekarzy zalecanym środkiem: 
Wyrób i skład główny 


iezenie - ręmiowych nastąpi .w kalendarzu Schicht'a na rok 1913. 
nast o RR REJ Piel - , R w. imieniu sądu do podziału nagróo Prof, Hess, przejjodniczący. 
kaszel może być początki+m zalecanym poważniejszej 
APTEKA B. FRAGNERA 2> 
: Ki 


Sohicht" na dalsze premie, jeszcze, kwotę 2000 koron do podzialu pomiędzy tych szanownych odbiótców, którzy takźa dobra odpdwiedzi „nadesłali, a 
siten p 
choroby I usuwajcie go zawczasu skntecznym przez 
aby uniknąć niebezpieczeństwa, 
G. k. Dostawca Dworu, PRAG-III., Nr. 203: 


Froszę się zapytać swego lekarza. 


f Fe ee Sea ""rsul 
W GALICYI u 1 flaszka K. 2:20. Pocztą opłatnie za nadesianiem z góry K.2'90, — 3 A. 
i jo -2 za nadesłaniem z góry K. 7—, 10 (l. za nadegłaniem z góry K.20. —, 
ray 3 Uwaga na nazwę preparata, fabrykanta i znak ochrony. 
IEGZYSŁAWA -JANISZENS NIEGO beze MY jawa 
— iK. Wiszniewski. — 
. waz Es, 
LWÓW, Cio" 


UL. OGÓRKOWA (własne zabudowanie) "Ak 


naprzeciw dworca Podzamcze. 


Dla przemysłowców giełdowych i bankowych 


Terażniejszy stan giełdy przewiduje z powodu zmiany usposobienia w 
niedalekiej przyszłości pewne odmiany w targu pieniężnym. Mało pn- 
Szukiwane pap ery powinny się znacznie ożywić, pod.zas gdy inne, 
faworytowane wartości z pewnością obniżą. Powąznym interesant nt, 
giełdowym udzielamy na życzenie za 'zwrotem porta najdokładniejsze i 
i dyskretne informacye nietylko co do powyższych, lecz także co do 
: 2 międzynarodowych effektów. 
Dom bankowy Gzlles & Comp Wiedeń I Wallzelle 25, Adre; t-legramów 


(także podczas godzin urzęd. yjełdy) „Gellesbank Wien Tel. 21581 


l i 
Richtera żytnia kawa zdrowotna 


jest, jak Świadczy 1000 (etów dziękczynnych najlepszą. Do Każdego 
5 kg. pakieta dołącza się piękny poarek uży(kowy niklowy, szkla 
ny i t d. Przed świctami wspaniałe dzwonki anielskie zabawka dzią- 
cinna, stosownie do Życzenia: 


275 15 | 


Z dawen dawna znaną ze swej dobroci zapachu prawcziwą 


mw HERBATĘ ROSYJSKĄ w: 


zbiogu. majowego poleca dom eksportowy 


w. Adamo wieza: 


i (na pograniczu rosyjskiem) 
„Familijna* bardzo dobra 


f .. Zł r.140 p = darmo ———— 
Mel u ; i b za 
g ire ai jb yk ki 03 B kg.,koszzuje opł. za pobrariem K 4. — pocztą: (Bez podarkn K.3,40) 
„Okruchy z najl. herbat kwiatowych . ..... ... w 1-20 8 KAROL RICHTER Lewin (Czechy). 
; r i i p ot 4 Fabryka żytniej kawy zdrowotnej 
1 Bro dów J kg. Bnlionu Wołyńskiego hygienicznego wo . ..... -7 3:20 Do każdego pakietu dołącza się wykaz bezpłatnych podarków. 
Grzybki litewskie białe czapeczki tegoroczne 1 kg. . a 3505 | mana AE | E S 
r „Kawa „Ceylon“ grubozlarnista franco 5 kilo rabdo 5 3 PEET EEN ORESCEZE GE ZEE FIZ AŻ GRAD AA 


EJCZNIECEJ 


ną: rzeczą jest 
| nacieranie polecanym przez lekarzy środkiem 


„„JMenthocapsol *' 
który dopomógł. już setkom -tysięcy cierpiących ana, 
podagrę. i peumatyzm. 274 91 
Do nabycia we wszystkich. Aptekach. 
M.ejsce fab: ykacyi: Apteka w Wielkich Seelowicach. Morawa, 
Cana Lacika KL 


"DO SIEWU | -DO SIEWU | 


„Z przesyłką K 1'20 (franco) 
Owies „Jagiello“ nowa rodowodowa odmiana. — Owies „Rychlik  mikulicki: 
wczesny: — Owies „Abundance l odsiew z oryginalnego importowanego 
z Anglii. = Owies , Abundance Ill." odsiew z oryginalnego importowanego 
"z Anglii. — Jęczmień „Gołdtierpe" na gleby cięższe i wilgotne. — Jęczmień 
« „Hanachen* -J.« odsiew - z oryginalnego importowanego ze «Svalóf. + — Jara 
przenica Biała Gółka Mikulicka. — Ziemniaki do sadzenia,. akoło 25 odmian 


kpa kz: Zarząd Dóbr Mikulice poczta Kańczuga 


zapas starczy: 
pod kontrolą Krajowej Stacyi botanicznej i pod 


Į Swiet 


s r 


Organ Polskiego Związku zawodowego chrze- 
ścijańskich robotników z siedzibą w Krakowie. 


Wychodzi co dwa tygodnie. 
Prenumerata raczg wysad E L 


„Myśl Robotnicza“ tear 


połsziem 
redagowanem w duchu chrześcijańskim. 
informuje dokładnie e ruchu robotniczym 
życiu w stówarzyszeniach robotniczych. 


„Myśl Robotnicza“ jest do- 
zm BryYM I 


,łormatorem i podręcznikiem praktycznym dla 
chcących pracować w stówarżysieniach re- 
: + Botniczych. 


Hodowła i reprodukcya zbóż prowadzona 
kontrolą Katedry uprawy roślin w Dublanach. Szczegółowy oennik ma żądanie wysyla się | 
2 à i 27741 „e 


Założony w roku 1885 


"Zakład" Paih ariyatna Wojciech Samek w Behn 


odznaczcny medalem na wystawie krajowej we Lwowie 1894 r. i złotym medalem 
na ET wo Tarnowie 1900, Mcda! srebry-natwygtawie kościelnej Lwów 1909, 
Wy » gury Świętych Z drzewa, wobec których nie potrzeba sprowadzać wya 


feretrony, stacye drogi krzyzuwęj, żłóbki betlęemskie 


robó w aagrann zaych. 
Boże by i wagóle ws ie roboty rzeżbiarskie koście ne. Największy wyrób 
w kraj kami. nn ftgur"Świętych przydrożnych, odpowiednich nczuciu religij- 


nemu. Odnawiania wszelkie uskutecznia. CENY /TANSZE- OD' ZAGRANICZNYCH 
Otrzymałem setki świadectw za dobre prace od WW. Duchowieństwa. i 
Prospekty na żadanie darmo i opłatnie. 


nn Z m a T WYMAZ > 1 
E j a= s 
ą 


KofaeRki titilowe, I nicrane do komż, alb I obrusów. Miz" 
maszki iyońsk'e jedwabne i wełniane. Fręzle I Kwas: 


pozłacane szychowe i jedwabne Gaiozy złote, 


pozłacane 


Kolumny Haftowane do ornatów f kap S$:uły I sukien- 
ki gotowe i zaczęte. Komiże tiulowe, odpasowane i gotowe. 


Kupna 


kamienic w Kra*owie lub na pr swinoyi, will, 

' parcel budowi. folwarków, majątków źiem- 

skicb, lasów rębnych, wreszcie przedsiębiorstw 
przemysł. poszukuje s'ę. 


Kostyum damski (dżokejki), Wiado - 
mość: Plac Maryacki z III p. na lewo 
PN o a Toia aE R NSE STH 


Wyciąg ten, który 
jest całkiem zgęśz- 
czonym rozczynem 
eteryczno-olejko- 
wych, balaamiczno- 
żywicznych aubstan- 
cyj świerka nadaje 


się do letnica wamacniających uśmierzają- 
cych doległiwości, kąpieli wannowych i po- 
lecają go lekarze usilnie od przeszło 20 lat 
dla dziecii dorosłych. Na jedną kąpiel 80 hol 
Główuy skład: 


Juliusz Bittne 
k. u. ki Hoflieferańt, Apotheker in 
Reichenau (N. Ost.). 
Żydać należy wyraźnie Riturn 
wyrobów z Reichenau (v. Ost.) 
gdyż istnieja liczne naśladowa- 
nia. 413 17 2 


g” rząd bphC”e- i « rel acztaśk i « 
g w deziesucm=ch sd Huretcze:. 
wysyła w 5-kilowych hirsznukach wszystk 
gpłalnie, prawdziwy miód lipcowy w ceni 
1 kor. 66 ha wyborny siód iipcocy w cenie 
8 koron Wysyła równicr miody pitna my 
sacgególnione na kiiku wzstewnoh, tak sto 
łowy Knaztelańaki. krółewaki i miody pitso 
owocowe jak Borówezak, Maliniak, Tlorcwia: 
i Wiasgroniak, Ożyniaz | r à w 
G-ałoktiowych blagzankach, wszystko spłat 
łe, wo ad $ koroa $0 kul. do € kør. 
WK canid na kzałanie SeńkG 


s 
Bilaga 9 lifość 


staruszka, 87 lat licząca, wdowa po wele- 
ranie z r. 1831, mająca przy sobia nieule- 
czalnie chorą córkę, uprasza o wspomożwnie 
jakimkolwiek datkiem. Łaskawa datki na 
ten osl przyjmuja Adm  „Ołosi Narodu‘ 


` 


KAMIL BAUM 


w Tarnowle. 
Skład papieru I drukarnie 


POLECA 


koperi z firma 
koron 4., urzędow kor. 5 


kupiecką 
Znakomicie gumowane 


ENRE ATA API NNWONE ER ANIE 


Familien 4 Moden Zeitung- für Usterreich-Ungarn. 


Najlepsze i najtańsze illustrowane czasopismo. poświęcone sprawom 


gospodarstwa domowego i rodziny 


z 9ima cennymi dodatkami 


Tygodniowo ! zeszyt po 24 halerzy 


4 pizesyłką.pocztową K. 3720 Ewartalnie 


Gotówe do użyciaformy po 20 hal. dia naszych abonentów 
Wybitny otgan dla ogłoszeń na: Austi -Węgry. — -Numera oka- 


zowe darmo i opłatnie. 


"amawiać można we: wsżystkich księg?:hiach* lub' wprost w” Ad 


ministracyi w Wiedniu 


i. Dominikanerbastei 10. 


Aparat 


„ 


SYRUP 


w dzialalności 


| "aztujć Finszka “tko Z — kor 
2:50. — W ydsjo się wyrohy te 


$ 


Prr im 


y fotagraficzaa-uznana «i 
własnej 1 ob2ej konstrukcyi. Wypracowanie wazetkioh zdjęć amator. 
skich w niszćm atolig-« Wobec wiełkiego obrotu, atale świeży ma 

teryał. Zalecamy przed kupnem apiratu zasięgnąć naszej rady, Nasza 
ulnbione aparaty „Austria magą być zamawiane. takża przez każdy 
saład aparatów fotogr. — Cenniki darmo, — Kupcy zoch% się zwra- 
cać do naszego domu eksp ortowego „Kawrera-Industrie*, Wien, VII 
R. Lechner (Wilh: Müller) Fabryka aparatów fotograficznych. 


Wien. Gratan SCI 21. Nafwiekezy sklad wszelkich artykułów fotogr.: nielisr din-ama torów, 


Moteka od. „Złota Gwiazdą" Piotra” Mikałascha 


Lwów, m. Kopernika L I. 
[ZZ=A VWyrabia i poleca" EEE] . 


CHRZEŚOLIAŃSKI BANK LUDOWY 


pad firmą za 
Ch rześciiańskie Towarzystwo 
„östers ności I pożyczek 


w Krakowie, Plac Maryaeki 2. 


uje wkładki oszczędn. na $% 
| oprocentowuje ije- od dnia;włożenia - ZESE 


Udziela swyia członkom pożyczki hipoteczne, waksi’ 
WO, zu'g>ręczeniem | na podkład na dogodnych, warunkach, 


- Bodziny urzędowe: ed 9-1 rans osóziannie z wyjątkiem medzioti świąt 


Bezpośrednie źródło zakupu 


=S FIGUR i OLTARZY == 


od- samego fabrykanta! 


Józef Obietter 


budowniczy ołtarzy i rzeźbiarz 


St. Wrich. Gröden (Tytol). 


honorowy członek Królewskiej Akademii Sztu 
Dostarcza prace posłAdające wartość artystyczną, Upraszam P., T. Przewielehne 
rzym. kat. Duchowieństwo © zawiadomienie mnie co jest potrzebne, abym móg 
przedłożyć moją ufertę wraz z planari i fotografiami. Cenniki (i'ustr) za darmo. 


Pięknych. 


) Ekain 


Sulfoguajacolowy === 


i"Syrup sulfoguajacołswy z: kolą 


jeko s uteczny śródek p'zeciw kaszłowiit innym choraliam dróg oddech wych 
i z enie ideutyczny z Sir lings Uipnyini -.podoony: nie wyrobami 
zagranicznyni, co toż orzek: Lomisya p.zemysłowo-lexazska Towarzystwa 
Iskarskicg:. Syrup sulfeguzjacolawy j st o połowę tańszy od S:roliny i ko- 
Syrup suifoguajnocłowy z kałą kosztuja koron 
IR tylko na przepis iekacski —5- Do. wabycia we 
wszystkichonpte"ach. Należy ż;dsć wyrażnie wyrobu apieki, flatrą Mikqlascha 
we Lwowie. Ostrzega się przed: naśladownielwem. 


i 
1! 

>t 

i 


ed 


Nr. 3705 


( zal Nn „ca no J 
kamieniara. wh 


i binio 


"Gy Józefa KULESZY 4 


A naprzeciw nmeniarza 
w Krakowie posiada 
wielki wybór geto- 
$ wych pomników z pia- 
E skowoa, granitu i mar- FA 


A p muru, Podejmuje się NI 
N 


wykonania grobów w 


$uiiejscu i na prowin 
cyi. Tolafoa 1569. 


mc 


W Krakowie ui. Kaneniozua L 18. 
JEDYNA W KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maszynowych 


Ignacego Wurma. | $=5 


- PRZ MAAÓW 


wszelkiego gatunku dostarcza i wykonuje 
po możliwie najniższych cenach 


Jan Malinka 


fabryka kafi w 0 Rojjcha wie 


=== Nerwowi == 


mach cierpiący na serce piersi i ta- 
cy, którzy cierpią na niedokrewność, brak 
apetytu i bezsenność, zawroty, drzenie i 
epi'epsyę powinni codziennie pić 


„Teon“ Rosen'a 


(herbata posilająca i odżywcza) 
2 pndełkn K. 2:30, 6 pndełek K.6 — 12 pu- 
SSE KJ Za nadosłaniem pieniędzy z 
góry przesyła opłatnie. Za pobraniem50 hal, 
Mr. Pbiliph Rosen aptek. Sitzendorf 85/8, 
bei Wien Nied, Oest. 


-Parcela budowlana 


800 sąż, na Łobzowie z wolnej ręki do sprze- 
dania. Wiadomość Łobzów ul. Ogrodowa Nr. 
6 u właściciela 198 5 3 


PIERRSZY GALICYJSKI POLSKI 
Zakład zoologiczny 


KAL. WALTERA 


WKRAKOWIE 


uł. Sławkowska 3i 
obok plantacyj 


poleca po najniższych cenach czysto 
rasowe psy: DBernrrdy, Doggi, Pudle, 
Buldogi, Jamuiki, Foxteryery. Spitze. 
Owczarki it.p. — Wszelki: go rodzeju 
rusowy Drób. - Zagraniczne Ś, iewa- 
jace i egryotyczne Piaki. Wypscia pt: - 

ki i zwierzęta etc. — Cenniki dnrme 


>13 156 


przy nacieranin, masowar i 
i okładach. 
zm: tuba i Koronę. :::: 


wny w Aptece .. 


Pracownia | skład wyrobów 


Potrzebna 


zo 


do ekspedycyi sklepowej ze znrjomościa 
języka riemieckiego, załoszenia; Cukiervia 
JANA MICHALIKA Floryańsxa 45. 


między 
godz. 14—2 lub 5—7. 218 10 3 
Potrzebna 
Z ksucyą, zgł szenia ; Cukierria lwowska 
JANA MICHALIKA Ficryańska4*. między 
godz. 12- 2 lub 5—7. 264 10 3 
Potrzebny 


Uczeń 


do Cukierri Lwowskiej JANA MICHALIFA 
Fioryańska 45. 2356 10 3 


Zarzad. dóbr Osiek 


p. Oświęcim dworzoc, poszukuje z dniem 
1, kwietnia magazyniera rozumiejącego się 
ma fabryKacyi wódek. iikierów i rosolisów. 

Oddanym ma będzie. nadzór nad gorzelnią. 


Dara do kylęgania 


K. 45— wylęga lepiej niż każda k 
Na próbę bezpłatnie. G, Mücke. 
Pottendorf Nr. 25 bei Wien. y 


wiadomości, 
Pilznionek obok Pilzna 
Wygoda koło Tarnowa 
Łowczów koło Tarnowa 


Zagórz koło Sanoka 
Uzaszyn koło Sanoka 


w swej kancelaryi ul. Batorego 
w drodze pisemnej, 


Kwizdy 


fĄCZDOWIA zr 
żę, SŁÓWNY SKŁAD PZA GT, 
$ w h í e” , w 
WE pm KOŚCIE | "LĄ 
"R: Lnycw "14 
LĄ WE LWOWIE. PLAC AAUIEKI LS 


= „GIGA OB B 
po“ RNA ~y 
De OW 


tegoż u krów. 
Kwi; dy: korneuburski proszek 


Skład gówni: Frąnz 


absolwent wyższej szkoły zawodowej w Hamburgu z postępem celującym, 
pierwszą nagrodą miejskiego 


że ma do s 


Prawdziwy. tylko z ohok uiemszczo- 
nym znakiem ochronnym. 
Dg, pabyefa w aptekach i drogueryach.. 
liustr.cenniki darmo i opłatnie. 


c. i k. łustr.-węg. król. rum, i król. 
buig. dostawca Dworua, Apekarz Qlwodawy, 
"Korneuburg koło tWiesdnia. 


WOJCIECH GIGOŃ 


Muzeum przemysłowego w Krakowie, otworzył 


Bivro podróży O świeci A 


Polecamy gorąco wszystkim. którzy mają zamiar jechać do 
Ameryki lub Kanady, aby udali się z pełnem zanfanien 
tylzu wprost do 


Biura podróży Zofii Biosiadeckiej w Oświęcimiu, 


które nie ma źadnych agentów, ani naganiaczy. 


podagra, newralgia, odmrożenia 


powodują często nieznośn» polegli wowości Lo Szybkiego ich uśmierzenia i napa 
kojenia do usunięcia nabrzmeń i przywrócenia rnchHwości stawów, Oraz pozby- 
cia sie uczucia Świądu. Błuży te rdum ewająco-pewaym akautkiem 


CONTRHEUMAN 


A RIAA a 


Wyrób I skład głó- JER FRAGNER A; 


Bacznośńć na nazwę preparatu i nazw sk» wvr'wórov. 


W Krakowie: Apieka M Masiowsk 
suenenenavaconnoze | K W 82n ewski 


Jubiler B. ARMATOWICZ 


Kraków, Rynek L, 18. 
złotych i srebrnych, 
w najwjększym wyborze. Zamiana, tudzież naprawa biżuteryj, sumianna 

i punktualna. Chińskie srebro po cenach fabrycznych na składzie. 


Na uadckodzącą wiatę połzczm dn zIEWE 
Najlepsze Nasiona 


Gospodarcze, Leśne, 
z gwarancyą czystości i siły kiełkowania. 


i Krz Róże pionue | krzaczasło, oraz wszelkie 
Drzewka Owocowe i ozdobne Artykuly wekodząco w zakres Ogrodnietwa i Rol- 
uletwa, Towar doborowy. Cony niskio. Gonniki Spooynino oforty wysyłam opłatnio. 


E. Freege, Kraków. 


DOBRA ZIEMSKIE DO SPRZEDANIA 


Komitet likwidacyjny Bankn parcelacyjnego w likwidacyi podaje do 
Heiani zpsyciaie majątki: 


Roztoka koło Nowego J 


Informacyi udziela adwokat Dr. St. Grzesik przod południem w biurach | 
Banku parcelacyjnego w likwidacyi ul. Brajerowska 11 a, 


J. 30. 


korneuburski proszek dla b ydła. 


dyetet. środek dla koni, bydła rogatego i owiec. 

Cena pudełka K 1.40, pół pudełka 70 halerzy. 
Przeszło 50 latw użycia w najlepszych stajniach 
przy braku ochcty do jedzenia, złem trawieniu 
do poprawienia mleka i pomnóżenia wydajnośc, 


dia bydła 


Jeb. X węzda 


odznaczeny 


guak ochromny słowny 

úlla (Meuthoio aałicy 

tłowego ekstr kaszt). 
| EEE 


+e( 150 


i tonba 5 
5— Db tnb 4 
8 — 10 tub a 


ù k Dost Dworu 
Prag. Il. Nr. 157. 


Dre tatycia w aptekach 
M. Fecer 


+aszqkqsh 


najgustewniej szych, 


Warzywne, Kwiatowe 


temu. kto znajdzie lə- 

pszą pastę z połyskiem 

metalicznym jak s TRY” Nowość! Zdumiewa- 
jący skutek. Patent zg'oszony. 


R. Mend. Reichenberg fakryka ohom, 


Pamigtać na zmianę lokalin. 
Firma bronzownicza 


K. F. KOPACZYŃSKI i SKA 


zestała przeniesiona z ul. Floryańskiej |. 17. 


nz ml. Bracką |. 2. tel. 2330. 


Firma dostarcza: Paramenta Kościelne e bronzu i srebra, chiń- 
skie srebra, srebro stołowe. — Przyjmujs wszelkie odnawiania. 


— Na żądanie z prowincyi informacy8 


Głos Narodu u dnia 


93 15 1 


o5—1 


około 300 morgów. 
około 114 morgów. 
około 190 morgów. 
około 330 morgów. 
około 860 morgów. 
około 900 morgów. 


a po połudn* u| 


1128 3 3 


KE 1 


w Krakowie, ul. Mikołajska |. G. 


tnie, blasze | innych materyałach artystycznych. — Najlepsze św adectwa — 


18 Lutego 1912. 


nie mają tutki cygaretowe „Framos**. Palą się lekko i równo, 
a co najważniejsze, że dym ich jest niezwykle łagodny i chło- 
dny. — I nie dziwnego — albowiem bibułka jest zrobiona z naj- 
delikatniejszych liści morwowych przy zastosowaniu najnowszych 
zdobyczy chemii i techniki. A przytem ów wynalazek mój, a 

zarazem i tajemnica, jakim jest „Wata Salvesol*', Pl 
szezona w ustniku, własności te podwyższa i potęguje. Fra- 
moś''* nadaje się do tytoni lekkich i szlachetnych, mniej do 
średniomocnych, wskutek swego nader delikatnego włókna 

roślinnego. 
Przy zakupnie tutek żółtych — proszę uważać, czy na 
pudełku jest słowo „Framos* i moje nazwisko, bo tylko te — 
są pierwszej Jakości. 


Do nabycia we wszystkich trafikach. 


Mr. W. BEŁDOWSKI 


Fabryka tutek i bibułek cygaretowych 


za w Krakowie, i 


Z W 0 mn w S R i ZA A 


I. Hlávka artysta malarz 
Praga Kral Vinohrady, ul. Puchmajerova 68 


poleca Wielebnemn Dnchowieństwu jak również P, T, amatorom obra- 
zy kościelne jak: Obrazy ołtarzowe, drogi krzyżowe. obrazy pa- 
Syjne, portrety wiernie podług fotografii malowane olejne na płó- 
Kore- 
1785 30 2 


spondencye w języku polskim — Wzory i szkice. franco. 


Jedynie prawdziwy tylko z zieloną zakonnicą, jako znakiem ochroanym. 
Prawnie zastrzeżony. Każde fałszerstwo, naśladowniciwo i sprzedaź 
innych balsamów z podrobieniem znaku będzie sądownie ścigane i su- 
rowo karane Balsam ten jest: Nieprześcignionym skutecznym środkiem 
leczniczym przy wszelkich chorobach płucnych i piersiowych, uśmierza 
katar izmniejsza, flegmę usuwa boleszy kaszel. 
Działa znakomicie przy zapaleniu gardła, e i wszei- 
kich chorobach gardła. Usuwa gruntownie każdą febrę. 
| Leczy wszelkie choroby wątroby, żołądka, jelit, kurcze 
żołądka i kolki. Leczy hemoroidy i krwawiące żyły. 
Działa łagodnie przeczyszczająco, czyści krew i nerki, 
wzinacniu upeiył 1 Ira WIEN. “uży znakomicie przy 
bolu zębow, dzinrzwych zębach, i psucia się dziąseł it p 
chorolu:ch zębów r nony usli; usuwa nieprzyjemną 
weń z ust i żołądka Jest dobrym środkiem na robaki 
różę latającą, 


mie - 


- ba: w 


|; | 
(CH Dief] | 


i tusieuicu Peczy wszelkie rauw, blizny, 


krosty powstałe z paracam bsiezy, brodawki, rany za- 

| Abela ashter Balsan pars, camrozeria c eków, zadrusnięcia, wyrzuty I 

| bateg lęsikui = usnoa uarie, Pec. Hol uszu, i t d. Jest wogóle 
| a i środkiem, htores TES braknąć w żadnej ro- 
modem. |) dzie aua A eukzas cpcenycanfiuenzy, cholery I 
innych Adresować: A7% g'i Cez! zac] - ¿pohehe des A Thierry in 
Piegrada bol Reki Tuma imaia. mb DEN Ssh faszek lub 1 specy- 
alga duga fiasgn wec. oo h UUh Mniej no wysyła się Wysyłka tylko za 


i abkwatysztgóry isp 


te za pobraniem. 
JPzy WiĘsIo, cu 


zzmiGwioziaanh znacznie taniej. 


ę NE gu 


praw 


Zapobiega 1 usnwa zakażenie krwi Czyni prawie 
operacyg zbyteczną Znajduje zaslosowiune przy: zatamowaniu przewodów 

: mlecznych, stwardna uin piersi n położme, roży latającej, 
niegojących SIĘ TUBACA Bit hons 1, przy zvanieniach, nabrzmie 
niach róg, a nawet przy FSE przy ranach powstałych przez 
uderzenie, pchnięcie, Losisza”, cavje lub zmiadłżenie; do wy 
ciągnięcia wszelkich cia chrych. jak: odłamków szkła, drzazg 
drzewnych, piasku, śrutu, ciemi i l. d; 


" 
ę. ż 
grą z w E oaa 
v © F 


„ v 


zawsze każdą bolesną 


przy wszełkich wrzo- 

dach, nowotworach, kaisouiukułach, narościach, nawet przy ra- 
ku; przy zanokcicach, obieraniu paznokci, pryszczach, owrzodzeninćh nóg, 
ranach zapalnych, przy odłeżeniu u chorych, krwawiących wrzodach, 
przy ropienicch uszu, przy krwawienin u dzieci i t d Wysyłka za nade 
słaniem kwoty z góry, lub za pobraniem 2 słoiki kosztują kor. 360 
Do nabycia we wszystkich większych aptekach. En gros w skladach apleczunych. 


Schutzeugel -Apothoke des A. Thierry 
in Pregrada bei Rohiłsch. 


Znakomite w ustawieniu i użyciu tanie 


ogrzewanie domów dla pojedynczych rodzin 


jest wentylacyjne ogrzewanie świeżem powietrzem, — także w każdym sta- 
rym domn łatwo dające się zastosowac. — Prospekty darmo i opłatnie. 


Luftheizungsbaugesellschaft G. m. b. H., Wien XVIIS. 
OR NE LE LE LE I A Ill. 


1762 12 2 


E 8S z. na 
1 kig. iregc grey, + Zen 760, pólpiec o m g' haros K. 
4—, I-a mięk a fx ai an 
K. 6—i pra EANTA iy mę Ea a z pierd K. I8— o poosgwery ae 
jotowa ościel WĘG = 
"w cd czerwone % niebiesk. 
kolo 180 cm. dług. ma saer. WA 2 2 poduszkami, każda około 
80 cm. dług. 60 ah. szór. dOSt je e napemiong, nowem szarem, pu- 
szystem KANE: pon” „ Półwuchem K. 20—, puchem 
K. 24—,P —, 12—, 14— i 16—. Pojsdva- 
cza podu 0 | Pecha wielk. 290X100 cm. K. 13 — 


15—, 18— i r 4 eduszki wielk. 90X70 K. 450, 5—, 550. 
Prześcieradła z najl. płótna e. wielk. 180X116 cm. K., 13— 
115— przesyła za pobraniem lub za poprzedniem nadesłaniem gotówki. 


T, Descheniiz Fr. 443 a, BUkmerwald. 
iw a doswoloaona, lub zwrot pieniędzy. Bogato illustr. 
| waze darmo. 


rA 
Bez ryzyka, ponio 


= Ani przeciwników, aniywali-= 


i E baskowej | 


APTEKARZA | 
A. Thierry’ Balsam 


) 
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białego poszwu, 1 plerzyna o- B 
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IPrzedrnk nie będzie płacony.). 
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: OGŁOSZENIE. 
WIOSENNY JARMARK NA RONIE 
w Krakowie. 


W dniu 12 marca 1912 rozpocznie się 
w Krakowie wioseuny trzechdniowy jar- 
mark na konie szlachetne, gospodarskie 
i włościańskie. 

Jarmark odbywać się będzie na piacu 
„Gr: ble“, a konie znajdą pomieszczenie 
w stajniach prywatcych, w domach za- 
jezdnych i hotelach. 

Wykaz stajen prywatnych domów za- 
jezdnych i hoteli dia pomieszczenia koni 
przejrzeć można w Wydziale III. b. Ma- 
gisuratu w godzinach urzędowych. 

Główny jarmark na konie włościańskie 
odbędzie się się pa placu „Groble“ w dniu 
12 marca 1912 (wtorek). 


Magistrat stoł. król. m. Krakowa 


dnia 6. lutego 1912. 


[=] DWIE EE] 
parcele budowlane 


w Podgórzu w Śró*mieściu są do sprzedania. 
Zgłoszenia przyjmuje (z g'zeczności) P. Ka- 
cerz, Obywatel w Podgórzu, ul. Batorego 16. 
Pośrednictwo wykluczone 245 3 2 


ZAŁOZONY W ROKU 1872. 


ZAKŁAD 
ARTYST. -LAMIENIARSKI 


BRACI 


BL TREMEECKICH 


w-kKrakowie 
J Rakowiecka I. 7 
8 (dom własny) Telefon 462 
j Podejmnje się wykonywa- 
nia w szelkich robót w za- 
kresten wchodzących, a w 
B szczególności _ GROBO- 
WwCo i POMNIKÓW, 
tak w miejscu jak i na prowincyi. Po- 
leca wielki wybór gotowych pominików 

z piaskowca marmuru i granitu. 


Księgarnia w Białej 
Kubanek i Lang 
poleca pożyieczng książkę pod tytułem 
Kobieta lekarką domową 


przez Dr. Annę Fisoher. 
Egzemplarz oprawny 24 Kor. z przesytkę 


10 koron dziennie 


«że każdy w łatwy sposóh «mrobić, Poślij- 
cie swój sbros tylko na karcie pocztowej 
do irmy:  Vsandhaus J. König, Wien Il, 
Postamt 45 Fach Nr. 6 .17 


Dzierżawy apteki 


S. Karwacki Kraków 


m kpa 


ZSZ 


262 2 2 Mały Rynsk 6. 
PEP LI" 13 

= 

<> + 


Pomocnik tołogpaticzny 


uzdolniony przedewszystkiem w po- 
zowaniu i oświetlsniu znajdzie posadę 
na korzystnych warunkach. 


— © — 


SKLEP KORZENNY 


w klimatycznej miejscowości jest do 
sbrzedania Potrzebna gotówka 3— 4 
tysięcy kor. Bliższychinformacyi udzie- 
li ustnie lub piśmiennie p. Władysław 
Danko. Kraków, „Głos Narodu* 


99 
s» Roma 


RO råg Akademicki] i ul, m 
nowo otwarta stylowo urzadzona ka- 
wiarnia z salą bilardową Wielki wybór 
dzienników i pism ilustrowanych. 


pomocy w naukach 


w zakresie matematyki, fizyki i hist, nat. ust, 
udziela nczniom szkół średnich słuchacz IV 
rokn filozofi. Wynagrodzenie w stosunku 
1:20 K. za godzinę. Zgłoszenia ko E ż 
Befkowski. 240 4 3 


Qd I korony 


Snkienki dziecinne 
Od 4 koron 
Suknie damskie 


Przyjmuje się: Robota yi uliea Grodzka 9, 


Niezawodna pasta 


"nawet ua zastarrałe nagniotki w Apteco 
Eustachego Sokalskiego w tra 
Słoik 60 hal. Opłata pocztowa 4 

fi Zaliczka 20 hal więcej. 


Kwiatowa wada kolońska 
Juliana Józefowicza 


odznacza rlę trweiym zapachem : jako 

wyrób krajowy dorównywa iopesym 
fabrykatom zagranicrnym. 

Cena flakonu kor. 220 i kor. 1:30. 

W Krakowie u Relma R Sp. linia A-B 

u d. Hamaka Szewska 1.5, u Fr. Zepetka, 

Sienna I 13, u $porna i $p. Floryańska 
oraz innycb pertuweryach 


Ej amm 


Artyst. Zakład Galanteryjno-introligatorski 


w Krakowie, ni. Mikołajska L 6, 


Wszelkie roboty w zakres galanteryjno-Introligatorski wchodzące, wykonywa jaknajstaranniej po cenach umiarkowanych. 


Specyalność dla biur i kancelarył: Protokóły i księgi handlowe nadrwyczajnej trwałości wzorowo otwierające się = 


Str 8 a 


ERN 4 


Wyrób krakowski l 


Doskonałe pokrycie 
dachów. 

Lekkie, piękne, nie wymaga 
nigdy reperacji. 
Najwyższy stopień ognio- 
trwałości. 


AŚBIT 


łupek asbestowy 


odporny na wiatry i zmiany 
powietrza. 


200 o2 


Fabryka łupku asbestowego 
„Āsbit“ Spółka z ogr. por. 
KRAKÓW 


Fabryka: ul, Starowiślnaj 89. 
Biuro centr. Dietlowska 103, 


M 
KW] „Kotwica 


F] Lisinent. Gapsiel eomp, 


zastąpienie 


wszyBtki. 
cenie 80 


Ekstrakt Pomiilopów 


jest naliepszy :-: 
1 puszka 50 hal. 1 puszka 50 hal. 
poleca 


Wojciech Olszowski 


Kraków, Mały rynek. 
róg ul. Szpitalnej. 


Znakomite zegarki 


mn ZENITH - 


odzuaczone najwyższą vagrodą w Pa- 
ryżu — poleca w wielkim wyborze 
w złocie, srebrze i metalu. 


DOWGIAŁŁO zegarmistrz. 
w Krakowie, Fieryańska 19. 
came 


Utwo ry muzyczne 


do tańca z najnowszych operetek, wyciągi 
ortepianowe. Nowe edycye nut od 40 hal. po- 
cząwszy na fortepian lub skrzypce. Żurnale 
i wzory do kostyumów maskowych 
Biblloteki dla teatrów amatorskich, 
Monologi kuplety, i pieśni rozmaitej treści w 
obfitym wyborze. 'odręczniki dla aranżerów 


poleca -o 


Księgarnia polska 


LJ 
~ w Krakowie 
35 Fioryańska 35 
Tamże ekspedycya czasop.jak kra. jak i zagr 


a raty! 


najnowszej konstrukcył, ule- 
pszone Bingera maszyny do 
SBzycia, haftu I do wszelkiego 
przemysłu, z fabryk ówiato- 
wej sławy, poleca pierwszo 
rzędna znana z rzatelności firma: 


R. Pawłowski, W Krakowie, 
Rynek 18, 
dostawca wielu atowarzyszeń AR > 


skn Urzędników państw, I Centrali 
dla oficerów i urzędników. 


Cenniki x ilustracyą maszym darmo opłatnie 
UWAGA :O.ik. austro- wag, Konsulat stwler= 
dził, że firma: Singera o. wyrabia swoje 
„Oryginalne“ maszyny w Wittenbergu, pru- 
skiej prowinoyi Brandenburg, zaś kierown.- 
sstwo handlowe posiada w Hamburdu. Jes 
to ta firma niemiecka którą „Straż Polska, 
zaliczyła do bojkota. 


a | GK | ZABM 0 sa ZZ 4 


Wykorny miód deserowy 


Puracyjny lipowy, rarytas miodoborutz wła- 
knej U N 5 kg. K 750 Miód patoka B 
kg. K. 7, Miód stoł wy do picia 5 kg. K. 
650 Masło siołowe «todziennie Świeże Ď 
kg, K. 12. Wysjła za zaliczką J. M Farba 
odhajce 30 Galicya. 237 50 3 


Zwi 
akupu 


Płóżna krajowe i zagraniczne, 
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„GŁOS NARODU“ z dnia 18 Lutego 1912 r. _ 


i Największy skład przyborów I szat kościelnych 


jak: ornaty, kapy, sztandary, chorągwie, baldachimy oraz artyk. dewocyjne 
poleca po najtańszych cenach 


| == Konstanty Witkowski Kordas 
4 Kraków, Rynek główny, Linia A-B L. 46/6. 
W, O OW, A ZY O OWY NN = NAP OW OO OW EE 


Radzimy nie zwlekać ! 


Jeśli was dręczą bóle reumatyczne, cierpiaala £ożsGWo, darole w 
w rękach lub nogach, ból głowy lub zębów, a:sdowiad usłonków 
i inne dolegliwości powstałe skutkiem zaziębienia tu używajcie z 
całem zaufaniem znakomitego nacleraala psd nazwą 


IGHTIOMENTOL 


lohtiomentol wszędzie 50 nabycia: 
Każda flsszka zaopatrzona plomtą 


Jeśli gdzie niema, należy sprowadzić wprost s Lasoratoryum chemicenógo 
Aptekarza EDELMANA w Samborza, f;nek W. === 


ICHTIOMENTOL WYSYŁA SIĘ OPŁATNIE (FRANKO) 
flaszek za 6 Yor, 10 fłaszek za (0 Kor- 25 ilaczsk za 23 Kos, 


IZ RASĄ A) W | IG OW PE DY 1, 
4 [-) a a 
- Galicyiski 


Bank Ludowy 


dla rolnictwa i handlu 
Towarzystwo akcyjne 


we Lwowie ul. Sykstuska 12. 


Telefon Mr. 1622 1 1628. 
pod patronatem c. k. uprz. ausir. Läaderbanku. 


Wkłzdki na książeczki 


od 20 koron gi © 
począwazyna “W 2 0 
Wypłata do 5.000— koron bez wypowiedzenia, --- Podatek ren- 
towy opłaca Bank z własnych funduszów. 


RANTOR WYDMERNY 


Kupno I eprzedaż papierów, walnt i monet 
Wypłata kuponów — Zlecenia giełdowe. 

Bezpłatne przeglądanie losów. Przekazy na miejsca kąpielowe | miasta ca- 
łego świata 


| Godziny kasowe od 9—1 i od 3—5. == 
Canis a a 


22 UM N PANA N || A OSW PA. ETA 
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Najlepsze czesklə żródło zakupna 


Tanie pierze do łóżek 


1 kg. szarego, rego, dartego 2 K.; lepszego K. 2'40, 
najlepszego pół-białego K. 280; białego K. 4, białego 
puszystego K. 5'10; 1 kg bardzo pięknego śnieżno- 
~. bialego dartego K. 6'40 IK, 8; 1 kg. puchu szarego K. 
5 6iK.7; białego, dobrego K. 10; najlepszego puchu s 
piersi K. 12. —- Przy odbiorzu 5 kg, franco, 


z "m "i 
~ Benisch 


= z gęstego, czerwonego, niebieskiego bimłego lub żółtego 
Gotowa pościel AMO są "1 pierzyna 180 om. długa 120 om. aratok 
wraz z dwoma poduszkami, każda 80 cm. długości, 60 om. szerokości, napełnione 
nowem, szareni bardzo trwałem, puszystem pierzem K, 16, półpuchem K. 30, pu- 
chem K. 24; pojedyncze pierzyny K. 10, K. 12, Æ. 14, K.16; poduszki K. 3 
K. 3:50, K.4.; pierzyny 2 m długie, 140 cm. szerokie K. 18:—, K. 14:70, K. 17: 
K. 21—; poduszki 90 om. długie, 70 om. szerokie, K. 4'50, K. D20, K. 670; pler- 
naty z silnego gradłu w pasy, 180 om. długie, 116 om. szerokie, K. 12:80, K. 14.80. 
Wysyłka za pobraniem począwszy od K.12 franco. Wymiana dozwolona — za nie- 

odpowiednie zwrot pieniędzy. Wyczerpujące eenniki darmo ł opłatnie, 


S. BENISCH w Deęschenitz, Nr. 866, Bóhmen 


| Zakłady lecznicze Dra Brehmer'a 


B A 


Lekarz kierujący Dr. P Wen per 
U e” 


Jnbalatoryum. gabinet Róntgenowsk: 
Kuracza letnta ! zimowa Starcżytn ę 
park PGI metr rad p mcrza 


o ce m r owirserz. tw att Cpaslenie 
. Kow gorącą para ~ Prcepekiy terpłalni* 
1er Stacya kol Fredland Bes Ereatsu. 


"< 


- 
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6 Wo PE a o 
| oda, Górbersdorf na Śląsku. i 


Zaki d Pogrzebowy 
CONCORDIA“ 


TIRAR * 
"4 AZ. 4 


Plac Szczepański 2. dom własny. tei. 330. 


Sow SEI 


Szyrtyngi, 


Dymki, Ręczniki, Chustki do nasa 
damskie i męskie Kolorowe I białe, Bielizna 3a Jaja. Boa z pió, Szale jeiwaite i wetsisne, 
dry, Paszawki i Prześcieradła 


Imtaiem e Spółki komandytowej właścicieli „Głosu Narodu“ Wydawca i odpowiedzialny redaktor Jan Matyasik 


saa poleca Magazyn bielizny m= 


/D—-AN 
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UTRZYMANIE ZDROWEGO ŻOŁĄDKA 


polega głównie na utrzymaniu, pobudzeniu i uregulowani: trawienia r usunię- 
ciu przykrego zatwardzenia Skutecznym środkiem, z wybieranych, najlepszych 
i najskuteczniejszych ziół leczniczych, starannie przyrządzonym, pobudzającym 
apetyt, przyspieszającym trawienie i lekko odprowadzającym, który esuwa, 
i łngodzi zuane następstwa nieumiarkowania, nieodpowiedniej dyety, zaziębie- 
nia, siedzącego trybu życia i przykregr zatwardzenia n. p zgaga odbijanie 
się, nadmierne tworzenie się kwasów 1 kurczowe boleści fest Dra Rosa 
Balsam żołądkowy apteki B. Fragnera w Pr adma. 


OSTRZEŻENIE! Ta ant aaan 


prawnie depenewany rnak oehronny: 


Mi B. FRAGNER'A See 


„ZUM SCHWARZEN ADLER" PRAG KLEINSEITE 203, Ecke d. Nerudgas86 
WYSYŁKA CODZIENNIE. CAŁA FLASZKA 2 K. PÓŁ FLASZKI 1 Kor. 


Pocztą za nadesłaniem K. t50 mała flaszka, K. 280 daża flaszka, K. 4*70, 2 wielkie fl., 
K. 8'— 4 wielkie fi., K. 22— 14 wielkich fl, do wszystkich stacyl monar austro-węgier. 
franko — Składy w aptekach Austro-Węgier. 


== W Krakowie w aptekach: M, Masiowski. M, Reder i K. Wiszniewstł c= 


aj r” 


FABRYKA ORGANÓW BRALI MEGER 
Jagerndorf 
Właściciel: Otto Rieger, c. ik. Nadworny budowniczy organów 


Kawaler Orderu Św. Grzegorza. 
Filia fabryki: Rieger Otto, Budapeszt, VII. Garay-utcza 48 


Twórca 1600 nowych organów w okresie 32 laf (1823 do 1910) 
Specyalnie dla Wiednia dostarczono: 


hi 
do Musikvereinsaal 7L tonów ĝa PF e KUR 
„ Zentralfriedhofskirche . . 4379 a Z 344 ea i IA 
„ Kaisormüblen Herz Jezu Basiilka 40  ;, s A iif Fi i 
n Dominikanerkirche 36 , á, NPR Z i g:' A 
„ Karmelitenkirche . . . . . 30 , p? "> b, ri pathi t 
n» Minoritenkirebe, (Alserstrase) 26 ,„ n AE T EHETE ii 
„ Herz-Jesu Firche, Landstrasse 26 , DS rG | i 2 hi Z nai 
„ prywatnego użytku 20 5 : PF tyż EE ważą! 
„ Gemsendorf, St. Aepgydivs 18 y SPO 0 asa S | 
p» Kapuzinerkirche . . , . 18 = Le A 4. fet TP 
do St. Stefan organy chórowe 16 0, arg EAG, ZE. || W t 
„ Kloster der Töchter d. g. H.. 16  ,, w, Só: IL a TAM 
„ Favoriten Tempel . 1714 rz YZ": edi 
„ K.k. Hofburgt*eater . . . 12 č y» " pe" TIĘ pS a 
„ prywatnego użytku . . . . i? ,„ a Pa O 
„ prywatnego użytku Br ra s KANE E 
„ K. k. Zivil Mńdchenpensionat 8 = 3 Paz „00 Li ak i 
„ prywatnego użytku 8 w t | P. AEA à 
., Hetzeudorf, Rosenkrauzkirche 7 aS EE a : 
„ prywa'nego użytku 6 y 


URZĄDZONA WEDŁUG NAJNOWSZYCH WYMAGAŃ 


FABRYKA WYROBÓW NASARSKICH 


W KRAKOWIE, ul. Floryańska I. 50. Filta; Plac Maryaoki I. 2. 
Poleca w zakres masarstwa wchodzące wyroby w jak najlepasym 
gatunku i o wybornym smaku, 


PRZESYŁKI ODWROTNĄ POCZTĄ ZA POBRANIEM. 


RZY: 
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++zagwinoic za 


Nr. 39 


p ra 4 


Prawdziwe Werneńskie malerye \ 


na sezcn wicsęnny i letri 1912, Š 
Jedenkupon3 10 ( 1 Kuponu ? Kor. | 


m. dług. na całe | 1 Kupon 15 Kor, 
ubranie męskie 4 1 Kupon 15 Kor. 
(surdut, spodnie i ka- | 1 Kupon 17 Kor. | 
ty, kosztuje WyliY 1 Kupcn 20 Kor. $ 


1 kupon na rzarne ubranie wizytowe 
20 kor. jakoteż materve na zarzutki, 
kostyumy turystyczne, jedwabne, kam- 
garny i t. d. wysyła po cenach fabry- 
cznych ze swej rzeteluości i porządku 
najlepiej znany skład fabryczny sukna 


Siegel-Imhof w Bernie 


Próbki gratis i franko 
Korzyści stron prywatuych zamawiają- Ę 
| cych materye wprost u firmy Siegel- | 
| Imhof w fabryce są znaczne. Stałe 
najtańsze ceny, Wielki wybór. Zamó- 
wienia uskutecznia się najdokładniej, 
zupełnie według wzoru nawet w ma- 
łych rozmiarach z zupełnie świeżego 
towaru. 229 40 2 


Nabyć można za pośr każdej księgarni na 


grodzoną i w 46 wydaniach wyszłą brcszarę 
Dra Müllera 


o zaburzeniach nerwowych 
i systemu sexualnege. 


Wysyłka orłatnie w kowercie za nądeała. 
niem w znaczkach K. 1:20. CURT RÓBER, 
Baunschweig. 662 5 102 


Stanisław Weiss | 
Właśc., szkoły tańców w Białej 


jako człon IZwiązkutanemistrz.w Wiedniu 
zaszczycon 


Dyplemem przez dwór Arcykalęcia 

w Żywcu, oraz przez Kasyno wojsk. 

i pierwszrz. pensyOna ty w Krakowie 
oznajmia uprzejmie 

że udziela lekcyi w domach pryw 13- 

tnych wyjeżażając na żądanie do 
każdej miejscowości. 

42 405 


Artykuły piwniczne 
Bzynkarskiei gospo- 
darcze 


Weissenbók i Scharz 


Wien Jasmirgottstrasse 15. 


Telefon Nr. 19565, 


Ilnstrowane cenuiki darmo. 


JESIEŃ i ZIMA 1911. 


Materyały jedwabne 


nà suknie damskie, bluzy, szlafroki, 
i na podszewki. 


Materyały Wełniane 
na kostyumy suknie wizytowe, żakle- 
goi bluzy, szlafroki i t. p. 


owakonfekcya damska 
Kostyumy, żakiety futrzane, płaszcze 
1 różne okrycia. 


poleca 


"Bee Geny konkurencyjne S% 


MaryaPrauss 
Kraków, Rynek 7. 


(Wzory i Modele Paryzkie) 


dostać można 


do Mszy Św. po cenie 


WINA stołowe I. po 55 b, — 60 h. 
„ Tokaj | po 80h. — 80 h, -- 
LK. 30 h, — 3K, --8K, 

» Assu l po 5 K. — 7 K, w beczkach 
a we_flaszkach litr o 30 h. drożej u ks, 
Pietra Kraweoz Dziekana w MWanuszswloach 
Szepeamegye (Węgry). 10 20 


 Kandelabry 


srebrne, duże, fortepiany dobrych firm Sa- 
lony stylowe, sypialnie mah., dębowe i orze- 
chowe. Jadalnia w stylu „Secesya* i inne 
serwantki, stoły, łóżka, garnitury w stylu 
Biedermajera, sekretarki. Obrazy Wyczółko- 
wskiego, Kossaka, Fałata, Grota i inn. Dy- 
wany, Świeczniki, lamny do sprzedania w 
«onc. Zakładzie sprzedaży | kupna M. Ts- 
lesznickiej ul. Jana 2, I p. 


Sklep 


przy głównym trakcie wraz z nrządzeniem i 
resztą towarów, do sprzedania. Zgłoszenia: 
Kęty poste-restante, za okazaniem kwiiu 
administr. Nr. 19. 222 6 3 


mna e 


ze wszystkich okolic, każdego zawodu o- 
trzyma  lekkiel stałe zajęcie, zarabiając 
tygodn'owo 25 - 50 Kor. Żadne losy lub ube. 
zpieczenie. Poślijcie zaraz swój adres do f.r- 
my: L. Schaechter Wien XVI[4 Postamt 104 


WINO 


ls¢3, czerwono, ciemna» wytwarzające krów 
I białe po 52, 56, 62 I wyżej hal. za litr, w 
becz*nch od 56 litrów wzwyż, franko Lju- 
bljaca (Laibnch) wyszła się za pobrani: m. 
Kolekcya próbek (5 Kg) franko K. 4 
Ciemne tworzące krew wino „Kuć, 
dla niedokrewnych I rekonwalescentów 
4A fisazyi (5 kg ) zapobr franko K. 450 


Adrea 


Br. Nowaković 
Wuscicfel winnic położonych na wyspie 
Brazn i na wybrzeżu Makarskiem. 
Ljubijara (La;bach) K'aira 
Cenniki na żądanie gratis | opłatnie. 


IR 


Franciszek Martin 
Rynek główny Ni. $. 


(szara kamienica). 


| 


Drukarnia „Głosu Narodu" (pod zarz. J. R. Dobzrańskiego) w Krakowie ul. św. Tomasza l. 35 


